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Piątek, 25. Lipca 1902. 


Rok 92. 


Wychodzi eodziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 10 hal., 
pocztą 16 bal. — Biwa Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. (2. — Ekspedycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż 
HMausmanna |. 8. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty 
Telefon Redakeyi nr. 80. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego Oes. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 4 
lipea b. r. nadać pajmiłościwiej profesorowi 
położnictwa w szkole dla położnych w Kra- 
kowie i prywatnemu docentowi tamtejszego 
Uniwersytetu, dr. Aleksaudrowi Rosnero- 
wi, tytuł nadzwyczajnego profesora Uniwer- 
sytetu. 


P. Minister handlu zamianował star- 
szego kontrolora pocztowego, Jana Dawi- 
dowskiego we Lwowie, dyrektorem urzę- 
du pocztowego tamże. 


CZEŚĆ NIĘURZEDOWA 


Lwów, 24 lipca. 


Jest plama, która rumieńcem wstydu 
kowinnaby oblewać czoło geniusza dwudzie- 
stego stulecia: od dziesiątków lat zniesiono 
handel niewolnikami, ale pozostał i do dzi- 
siaj w najlepsze kwitnie, handel dziewczę: 
tami. Wszystkie zabiegi szlachetnie myślą- 
cych jednostek, wszystkie starania humani- 
tarnych stowarzyszeń. wszystkie usiłowania 
władz nawet, pozosiawały dotychczas bez- 
silnemi wobec tego zia, które gaębione dzi- 
siaj, jutro jak naróśl złośliwa napowrót od- 
rasta, które tutaj ukarane, tam podnosi tem 
śmielej głowę. 

W ogólnych zarysach znane są i roz- 
miary tego handlu, który urósł dziś do roz- 
miarów wielkoświatowych, i tereny, z któ- 
rych się on zasila, i drogi, któremi się roz- 
wija, i targi jego zbytu. Wiadomo, w któ- 
rych okolicach bezsumienni handlarze naj- 
częściej i najchętniej zarzucają sieci na swe 
ofiary — wiadomo, w których miastach ogni- 
skuje się transport tego żywego towaru, 


Sisty paryskie. 


Lipiec 1902. 


(Setna rocznica urodzin Aleksandra Duma- 
sa, — Przed końcem sezonu premiera w Ko- 
medyi francuskiej. — Przywrócenie komitetu 
lektury. „Ohernbinek“ Francisa de Croisset w 
druku i w Operze komicznej. — Nowe poe- 
zye. — Ksencya słoneczna i przyszłość „Francyi.) 
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W pobliżu Paryża w miejscowości Vil- 
lers Cotterets, w małym, jednopiętrowym 
domu, dnia 24 lipca 1802 r. urodził się z 
ojca olbrzyma, olbrzym syn, Aleksander Du 
mas. Spędził tu zaledwie pierwszych kilka 
lat swego życia i żadne ważniejsze wspo- 
mnienia młodości nie wiązały go z tem miej- 
seem, jednakże przed śmiercią zapragnął Du- 
mas nabyć ten domek, ażeby — jak mówił — 
„umrzeć w tym samym pokoju, w którym 
Się narodził i wstąpić w cienie przyszłości 
w tem samem miejscu, w którem wyszedł z 
nocy przeszłości“. Życzenie tylko do poło” 
wy zostało spełnione, gdyż domku nabyć 
nie mógł; lecz zwłoki jego spoczywają na 
cmentarzu w Villers-Cottereis i dlatego to 
obrano tę miejscowość do obchodu setnej 
rocznicy wielkiego powieściopisarza. Na czele 
komitetu, organizującego uroczystości obcho- 
du, stanął sędziwy Paweł Meurice, przyjaciel 
i współpracownik Dumasa, jedyny, który 
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kich inugch państwach 3 K. 80 h. miesięcznie. 


wodnik* premimerowany osabno kosztuje R K. 


które okręty i z jakich portów odbijają z tym 
towarem, w jakich portach, zwłaszcza Ame- 
ryki południowej, Afryki południowej i Azyi 
wschodniej go wyładowują. To wszystko wia- 
domo, a także każde państwo ma własne 
ustawy, które mają służyć do stłumienia 
haniebnego rzemiosła. Tymczasem miino to 
wszystko, handlu nietylko nie powiodło się 
stłumić, lecz co więcej rozwija się on i potę- 
żnieje coraz bardziej, coraz bezezelniej urąga- 
jąc wszystkim obostrzeniom i represaliom. 

Powodem niepowodzenia dotyczasowych 
przeciw niemu zabiegów, jest brak wspólne- 
go, międzynarodowego porozumienia się Co 
do zwalczania tego handlu, — przy dotych- 
czasowej bowiem różnorodności dotyczących 
postanowień i ustaw, gdy tylko przystępcy 
zdołają ujść czujności władz w tem państwie, 
z którego towar swój wywożą, i przechodzą za 
granicę, mogą liczyć juź na bezkarność, za- 
nim bowiem załatwionoby się z formalno- 
ściami, żądając od drugiego państwa ściga- 
nia ich, oni tymczasem zawijają już bez- 
pieezni do upatrzonej przystani. 

Dla tego oddawna myślano nad tem, 
aby w tej sprawie, mającej ogólno ludzkie 
znaczenie i doniosłość, doprowadzić do poro- 
zumienia międzynarodowego i do jednolitej, 
wspólnej akcyi wszystkich państw i krajów 
cywilizowanych. Przed trzema laty odbył się 
w Londynie pierwszy zjazd międzynarodo- 
wy w tej sprawie, który ma tę zasłuzę, że 


dał inicyatywę do wspólnego działania; bhy% | 


to jednak tylko konferencya prywatna. Do- 
piero ukonstytuowane w Londynie biuro mię- 
dzynarodowe zwróciło się do rządu Rzeczy- 
pospolitej francuskiej z prośbą, o zwołanie 
formalvego kongresu a w istocie w dniu 16 
b. m. pierwszy taki kongres zebrał się w Pa- 
ryżu. 
Obradom kongresu przewodniczy znany 
z akeyi około umoralnienia szerokich mas 
senator Beranger. W obradach kongresu bio- 
rą udział delegaci wszystkich państw euro- 
pejskich oraz Brazylii. Na otwarcie kongresu 
przemawiał między innymi miaister spraw 
zagnicznych Delcassó, który podniósł, że za- 
danie kongresu jest skomplikowane i tru: 
dne, ale wspólna praca delegatów wszyst- 
kich państw, może akcyę tę wprowadzić na 
właściwe tery i zbliżyć do rozwiązania. Na- 
stępnie przyjął deputacyę kongresu prezy- 


najlepszą dać mógł charakterystykę Dumasa 
jako człowieka i pisarza. Skreślił go jako 
l jednego z najrozrzutniejszych i najhojniej- 
szych ludzi swego wieku, tak co do taleutu, 
jak eo do pieniędzy, eo do pracy, dobroci i 
zdrowia. Otrzymał od natury tyle darów, że 
mógł nimi szafować a nawet nadużywać ich 
bezkarnie : nigdy nie potrafił się zrujnować 
Słusznie o nim powiedział Michelet, że był 
on „jeduą z sił Natury, w którym życie jak 
w przyrodzie rozszerzało się bez końca, bo 
zawsze się odnawiało*. 

„W tem też określeniu leży po części 
wytłómaczenie ogromnego powodzenia dzieł 
jego, na które jednak składają się jeszcze 
inne przyczyny. Aleksander Dumas był pi- 
sarzem narodowym par excellence i dlatego 
popularnym. W życiorysie jego dziwnie do- 
kładnie powtarza się kartka z dziejów Fran- 
cyi. Był on synem bohatera z Wielkiej Ar- 
mit 1 po tym ojeu, olbrzymie nawpół czar- 
nym, który potrafił zgnieść konia między 
kolanami, odziedziczył siłę muskularną i 
zmysł awanturniczy. Ten temperament tak 
potężny, że ojea, zmuszonego do spoczynku, 
o śmierć przyprawił, Aleksander wniósł do 
hteratury. Wszystkie te właściwości umysłu 
Dumasa, są zarazem właściwościami rasy 
francuskiej: jego senzatywność czujna, zmien- 
na, delikatna, o wzruszeniach głębokich. 
gwałtownych, ale krótkich ; jego inteligencya 
rącza, ruchliwa i przeźroczysta aż do uwi- 
docznienia gruntu, a nareszcie humor jego 
nieporównany, złożony z subtelnego sprytu, 
a Zarazem brutalnej wesołości, trochę dzie- 
cinnej przechwałki, a trochę blagi Marsylij- 


przeżył całą falange romantyzmu On też | czyka, tkwiącej w każdym Francuzie. Jeżeli 


Prenumerata z przesyłką poeztową wynosi rocznie 32 K., półrocznie I8 K, Ewartalnie 8 K. 


miesięcznie 2 K. 70 h. — W miejscu: roeznie 24 K, półroczaie 12 K., kwartalnie 6 K., mie- 
siecznie 2 K. — Prenumerata zagraniczna; W Niemczech 3 K. 20 b. miesięcznie. We wszyst- 


„Przewodnik naukowy i literzeki", dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają cało- i 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenmnerują od 1 stycznia do końca ezerwea lub 
od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesigezui z% dopłatą pierwsi | K. 50 h. drudzy 60. h. „Prze- 
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dent Republiki Loubet, do którego przemó- 
wil wiceprezes kongresu p. Lardy, wyraża- 
jąc nadzieję, że kongres zdoła przynajmniej 
część kompleksu spraw, należących do za- 
kresu tej kwestyi, wprowadzić na pomyślne 
drogi. Prezydent Loubet zapewnił członków 
kongresu o swem poparciu dla jego prae, 
zaznaczył potrzebę, aby państwa cywilizowa- 
ne złączyły się dla wytępienia tego smutne- 
go objawu, który zaniepokoił „JUż nawet obo- 
jętnych. „Niepodobna — zakończył prezydent, 
aby to, eo uczyniono dla ochrony ptaków 
śpiewających, nie dało się przeprowadzić w 
dziedzinie wyższego moralnego i społecznego 
znaczenia“! 

Program prae kongresu, przygotowany 
przez rząd francuski, dzieli się na dwie czę- 
ści, mianowicie: I. Środki karnosądowe, które 
poszczególne państwa mają wprowadzić do 
swoich kodeksów karnych i LI. Specyalna 
konwencya międzynarodowa. Co do pierwszej 
kategoryi zarządzeń, wymienione są tam prze- 
stępstwa z danego zakresu, które „przy od- 
powiednim wymiarze Kary powinny być 
wprowadzone do kodeksów karnych, o ile w 
którym krajn nie stało się to już dawniej; 
część ta dzieli się na Sprawy tyczące się 
małoletnich i pełnoletnich kobiet, z oznacze- 
niem stopnia przestępstwa, jak użycie prze- 
mocy it. p. i , 

Co do drugiej kategoryi, projektowana 
konwencja międzynarodowa ma uregulować 
nś.tepuiące xwestye: kompetencyę co do 
wjtaezania procesów karnych; wydawanie 
winowajeów oraz ich wspólników w ręce 
właściwych rządów; wzajemne szybkie wy- 
konywanie żądań eo do aresztowania win- 
nych i wykonywanie zleceń sądowych; do- 
zorowazie przyjazdów i wyjazdów osób, po- 
dejrzanych o handel; opieka nad ich ofiara- 
mi, zawiadamianie właściwych rządów i od- 
syłanie wyzwolonych ofiar do ojczyzny. 
Proponowane jest także utworzenie policyi 
międzynarodowej, której speeyalnem zada- 
niem byloby śledzenie handlarzy żywym 
towarem i pilae czuwanie nad ich opera- 
cyami. 

Miejmy nadzieję, że kongres paryski 
zdoła istotnie posunąć sprawę naprzód i 
przyczyni się do wytrzebienia ohydnego rze- 
miosła. 


prawdą jest, że literatura odpowiada potrze- 
bom intelektualnym i sentymentalnym da- 
nej epoki, to Dumas może również być na 
to dowodem. Epoce, w której powstawały po 
kolei „Henryk III i jego dwór“, „Wieża w 
Nesles“ i „Trzej Muszkieterzy“, brakło owe- 
go blasku zewnętrznego i bohaterskiego po- 
loru, który jest jednym z rysów właściwych 
duszy francuskiej. Po epopei cesarskiej tak 
rozgłośnej hałasem wojennym, gdzie tyle 
sławy opłacono takim ogromem nieszczęść i 
krwi rozianej, wyobraźnia ludu pożądała w 
literaturze odblasku i jakby dalszego ciągu 
świstu kul, dymu, prochu, blasku zwycięstw 
i sławy. 

„ Dzieła Dumasa odpowiadały tej potrze- 
bie, chociaż przyznać należy, że były one 
bardziej świetne, niż historycznie wierne, 
bardziej sympatyczne niż dokładne. Jeżeli 
czasami fałszował ducha politycznego pewnej 
epoki lub pewnego bohatera, to zewnętrzne 
ramy wielkich czynów, które wywoływał z 
przeszłości, miały pozór pociągającej prawdy, 
spotęgowany jeszcze talentem epicznym au- 
tora. Co do wierności historycznej zresztą 
Dumas sam nie wymagał od siebie zbyt 
wiele. Na zarzuty czynione mu w tym 
kierunku, odpowiedział: „Thierrym być nie 
potrafię, Barautem być nie chcę, Dumasem 
jestem“. 

Jak zwykle przy okazyi podobnych ob- 
chodów, kursują liczne dykteryjki, dowodzące 
bądź to wspaniałomyślności i łekkomyślności 
Dumasa, bądź też jego sprytu. Paweł Meu- 
riee, który należał do zaufanych przyjaciół 
Dumasa, spotykał tam często księcia Napo- 
leona. Pewnego razu ten ostatni odbił Du- 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe pa 
20 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna I. 9. I w biurze Ludwi- 
ka Plohna nl. Karola Ludwika | 9; we Francyi w Pa- 
ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue de 
Varenne. 


Sprawy krajowe. 


(Kółka rolmicze). 


(IL) W sprawozdaniu głównego Zarzą- 
du podniesiono, że wprawdzie w roku ubie- 
głym nie było takiego przyrostu nowo-po- 
wstałych Kółek, jak w latach poprzednich, 
nie wynika z tego atoli bynajmniej, iżby in- 
stytucya ta nie wywierała już dawnej siły 
atrakcyjnej, Rok ubiegły bowiem, jak i rok 
poprzedni, był rokiem wyborów, u nas zaś 
walka polityczna sięga tak głęboko, że prze- 
szkadza także pracy społeczno-ekonomicznej. 
To też w roku 1901 powstało tylko 49 no- 
wych Kółek, gdy przeciętna przyrostu ro- 
cznego w ostatniem dziesięcioleciu wynosiła 
86. Po uspokojeniu się atoli namiętności po- 
litycznych i w tej dziedzinie także zapano- 
wał ruch żywszy i już pierwsze pięć miesią- 
cy w r. b. wydały 56 nowych Kółek. 

Z końcem zeszłego roku było Kółek 
1219. Przedtem było ich już znacznie wię- 
cej, bo 1585. Przy dokonanej atoli reorga- 
nizacyi potrzeba było niestety, rozwiązać, 
aby skreślić z listy, jako już nieistniejące, 
aż 816. Za to te, które pozostały, posiadają 
wszelkie warunki trwałego rozwoju. 

Sprawozdanie z czynności za rok 1901 
nadesłało 898 Kółek, czyli 65 procent. Za- 
rząd główny uważa taki procentowy udział 
za bardzo pomyślny, gdyż na przykład To- 
warzystwo oświaty ludowej we Lwowie o- 
trzymało roczne sprawozdanie zaledwie od 
25 procent kierowników Czytelń, a krakowskie 
Tow. oświaty uzyskało o wiele jeszcze gor- 
sze me s sprawozdawcze. 

W tych 898 Kółkach było razem 40.691 
członków. Liczba pokaźna, chociaż jeszcze nie 
odpowiadająca milionom żyjących z roli 
włościan. Ruch w nich panował żywy. W r. 
1901 odbyły bow.em zebrań ogólnych 3977, 
a zebrań zwyczajnych 7509, — oprócz 5486 
zebrań zarządów lokalnych. 

Jednym z najpomyślniejszych objawów 
jest to, że Kółkami kierują już dziś w znacznej 
części włościanie, eo dowodzi, że nabierają 
coraz więcej samodzielności i przyswajają 
sobie coraz wyższy stopień oświaty. W 898 
Kółkach, które nadesłały sprawozdania, stało 


masowi jego przyjaciółkę, pannę Persons z 
Komedyi francuskiej. Dumas, u którego za- 


i pewne wyczerpał się już cały zasób czu- 


łości, jaki przeznaczył na rachunek tej pani, 
nie czuł się boleśnie dotknięty tym wypad- 
kiem. Gdy zatem książę uważał za swój 
obowiązek oświadczyć mu listownie gotowość 
do wszelkiej satysfakcyi, Dumas odpowiedział 
tylko: „Continuez“. 

Meurice, który miał też z Dumasem 
stosunki pieniężne, otrzymał raz od niego 
podpis na 500 franków, które tenże miał za- 
płacić handlarzowi mebli. Gdy Dumas przez 
dłuższy ezas nie płacił, kupiec upominał się 
natarczywie, a uwiadomiony o tem Dumas 
rzekł pownego razu do Meurice: „Niech ten 
człowiek przyjdzie jutro do Thóatre Histo- 
rique na próbę generalną; mam otrzymać 
jutro pieniądze, więc zapłacę mu 500 fr.*. 
Kupiec stawił się punktualnie, a Dumas rze- 
ezywiście wyciągnął z pularesu banknot na 
500 fr. chcąc go wręczyć kupcowi. W pobliżu 
jednak stał młodziutki 15-letni aktor, który 
na widok banknotu zawołał ze zdumieniem: 
„Tak więc wygląda banknot 500-frankowy! 
Ach proszę pana, pokaż mi pan, nie widzia- 
łem nigdy; ach jaki piękny, jaki piękny !* 
A Dumas na to: „Ponieważ podoba ci się 
tak bardzo, więc zatrzymaj go*, a potem 
zwróciwszy się do kupea: „Załatwimy nasz 
interes innym razem; pan wie już, co to 
banknot 500-frankowy, pan ich widział dość*. 


Ciąg dalszy nastąpi), 
Puk. 


na czele: 246 księży, 66 właścicieli dóbr, 
34 nauczycieli, 65 osób innych zawodów, 
a 482 włościan. Między zastępcami przewo- 
dniczących było włościan 711, a między se- 
kretarzami 568. 

Główną stroną działalności Kółek w 
dawnych latach było zakładanie własnych 
sklepów handlowych, wskutek czego też ta 
strona przedstawia się w sprawozdaniu naj- 
okazalej. 

Działalność ta mająca uwolnić ludność 
od wyzysku miejscowych handlarzy, a nto- 
rować drogę prywatnej przedsiębiorczości 
handlowej dzisiejszych członków Kółek, roz- 
wija się coraz pomyślniej. —- Z 898 Kó- 
łek, które nadesłały daty statystyczne, po- 
siadało 608 sklepy własne, a 99 udzieliło 
swej firmy prywatnym przedsiębiorcom. — 
Udziały członków w tych przedsiębiorstwach 
wynosiły 411.570 koron. — Ponieważ przed- 
siębiorstwa te, jeśli mają funkcyonować pra- 
widłowo, wymagają ciągłego nadzoru, przeto 
Zarząd główny przeprowadził także w r. 1901 
systematyczne ich lustracye. Rozciągały się 
one w tym roku na 231 sklepów, z których 
134 znajdowało się w zarządzie własnym 
Kółek, a 71 w dzierżawie, i usunęły nie- 
mało niedomagań. Jak wielkim stosunkowo 
musi być obrót roczny tych sklepów kółko- 
wych, wnosić można ztąd, że w zlustro- 
wanych spółkach wynosił 3,629.720 koron. 
Z 184 sklepów we własnym zarządzie Kółek 
wykazywało 107 nadwyżkę, wynoszącą 126.015 
koron, a 27 niedobór w kwocie 25.906 koron. 

Liczba Kółek, które otrzymały na skle- 
piki bezprocentowe pożyczki, w wysokości 
od 800 do 3000 koron, wynosiła 21. 

Celem wykształcenia odpowiednich skle- 
pikarzy, utrzymuje Towarzystwo praktyczne 
kursa handlowe w Czernichowie. Jednorazo- 
wy kurs trwa trzy miesiące. W r. 1901 li- 
czyła szkoła 23 uczniów, koszta utrzymania 
kursu wynosiły 6380 k. Wędrowne kursa han- 
dlowe mimo usilnych starań Zarządu głó- 
wnego oraz kilku zarządów powiatowych, 
nie mogły być nigdzie przeprowadzone dla 
braku dostatecznej liczby kandydatów. 

Z wielkim naciskiem zaznaczyć należy 
wydatną działalność Zarządu i tych, którzy 
mu w jego pracy pomagają na polu podnie- 
sienia rolnictwa u włościan. Działalność 
ta prowadzena pomimo niedostatecznych sub- 
wencyj gorliwie i racyonalnie, wydaje już 
błogie rezultaty. Urządzaniem pól doświad- 
czalnych wskazuje się malo-rolnym gospo- 
darzom racyonalną drogę do powiększenia 
plonów. Celem tych pól próbnych jest pra- 
ktyczne zbadanie, która z odmian zboża naj 
lepiej się nadaje do warunków danej okolicy. 
Prócz nasienia, nie zmienia się na tyeh po- 
łach nic, ani sposobu uprawy, ani nawoże- 
nia, ani czasu 1 sposobu zasiewu. Przez dwa 
lata istnienia tych prób okazało się, że 
ludność małorolna pojęła doskonale ich cel, 
i zajęła się niemi niespodziewanie żywo, tak, 
że nawet połowy zgłoszeń Zarząd nie mógl 
uwzględnić. Pól próbnych ze zbożami oż1- 
memi założono 18 na 20 morgach, ze zboża- 
mi jaremi 126 na 1167; morgach. Włościa- 
nie kierujący półkami nadsyłają sprawozda- 
nia, świadczące korzystnie o ich inteligen- 
cyi i obowiązkowości. 

Ważnym objawem działalności Zarzą- 
du w kierunku podniesienia rolnictwa są 
próby nawożenia racyonalnego łyk i pol 
nawozem stajennym i sztucznym. (o do tego 
ostatniego, w roku 1901 sprowadzono na- 


wozów sztucznych za 251.800 koron dla 253 
Kółek. Maszyn rolniczych — jak już wska- 
zaliśmy w poprzednim artykule — kupują 
włościanie coraz więcej za pośrednictwem 
Zarządu. Dawniej zakupywali prawie wyłą- 
cznie sieczkarnie, obecnie nabywają włościa- 
nie także młocarnie, pługi ulepszone, pod- 
skibowce. Melioracyami zajmuje się Za- 
rząd z konieczności tylko teoretycznie, in- 
formując włościan o ich pożytku przez ar- 
tykuły w Przewodniku Kółek rolniczych, przez 
żywe słowo inspektorów rolniczych Towa- 
rzystwa i przez udzielanie wskazówek listo- 
wych. Nawoływania te nie idą na marne. 
gdyż w roku ubiegłym 25 Kółek wydreno- 
wało 757 morgów. Towarzystwo zaczęło się 
też zajmować mleczarstwem włościan i je- 
den z inspektorów rolniezych lustruje obe- 
cnie mleczarnie, głównie, by zbadać spo- 
sób prowadzenia hodowli i żywienie bydła. 
Mleczarń spółkowych było w roku zeszłym 
dziewięć. 

Rok 1901 zaznaczył się rozszerzeniem 
działalności w nowym, nieporuszanym dotąd 
kierunku, mianowicie sadownictwa. Za- 
rząd główny nie zajmował się niem dawniej, 
gdyż nie posiadał odpowiednich sił facho- 
wych do wykonania tego zadania. Dobro- 
wolna praca kilku chętnych osób okazała się 
niedostateczną wobec budzącego się u wło- 
ścian zamiłowania do sadownictwa. Zarząd 
mianował zatem w drodze konkursu odpo- 
wiednio kwalifikowanego instruktora rolni- 
ctwa, który objeżdżając Kółka, urządza tam 
wykłady, udziela wskazówek i t. d. Zarząd 
główny udzielał również wskazówek w spra- 
wie nabywania drzew owocowych, a nawet 
przeprowadzał zakupna szczepów i t. p. 

Uznając zakładanie „rolniczych 
spółek magazynowych* za pożądane, 
Zarząd główny postanowił zapoznać z ich 
istotą członków Towarzystwa za pomocą od- 
powiednich publikacyj i wieców, oraz zba- 
dać, gdzie takie spółki mogą mieć rację 
bytu. 

Sprawozdanie, po przedłożeniu tak po- 
cieszającego bilansu Towarzystwa, powiada : 

„Z tych rezultatów czerpiemy otuchę 
i zachętę do dalszej pracy, gdyż widzimy, 
że naszymi środkami działania osiągamy 
realne korzyści, których wpływ nie ginie 
po upływie roku, lecz znaczy się trważymi 
ślady na pożytek krajowego rolnictwa. Zło- 
żywszy dowody, że działalność nasza wy- 
chowawcza zwiększa i umacnia z roku na 
rok kadry pożytecznych stowarzyszeń gmin- 
nych, z których i przez które wszelką zdro- 
wą myśl między ludność włościańską najła- 
twiej szerzyć można, wykazawszy owoce Za- 
pobiegliwej pracy spółkowych przedsiębiorstw, 
Kółek rolniczych i ich chętną ofiarność na 
cele dobra publicznego, przedstawiwszy do- 
niosłe wyniki naszej akeyi na polu rolni- 
czem — nprawnieni jesteśmy do nadziei, że 
dobrowolna nasza organizacya, korzystającą 
w swem działaniu z bezinteresownej i peł- 
nej poświęcenia pracy setek a nawet tysięcy 
osób ze wszech sfer społeczeństwa, mająca 
wyrobiony mir u ludu i znająca potrzeby 
tego ludn, uzyska wydatne popareie Rządu 
i kraju a tem samem możność dalszego sku- 
tecznego działania w tej mierze, jak tego 
stosunki masze nietylko rolnicze, ałe i spo- 
łeczne wymagają“. 

© finansowej stronie Towarzystwa w 
następnym artykule, 


Z Sejmu czeskiego. 


Praga, 24 lipca. Na porządku dzien- 
nym wczorajszego posiedzenia było sprawo- 
zdanie komisyi budżetowej o budżecie na r, 
1902. Pierwszy zabrał głos poseł Forzt. Mowca 
stwierdził z zadowoleniem, że Sejm może w 
tym roku w należytym czasie załatwić þu- 
dżet ; protestował przeciw wszelkim uchwa- 
łom, tyczącym się przeszłości i przeciw pro- 
wizoryom budżetowym, gdyż poniżają one zna- 
czenie samorządu krajowego i najważniejszy 
przywilej uchwalania podatku sprowadzają do 
absurdum. Następnie przedstawił mowca fi- 
nansowe położenie kraju i wyraził zdanie, 
że to położenie może być naprawione tyiko 
przez zażegnanie sporu niemiecko-czeskiego. 
Porozumienie to jest konieczne. 

Wszechniemiec Brohn oświadczył, że 
Niemcy mają na oku, ponad Sejm, ogólne 
państwowe interesy narodu niemieckiego i 
żądają dla siebie pewnych przywilejów (Vor- 
rechte). Stronnictwo mowcy odmawia Sej- 
mowi prawa rozstrzygania w sporze języ- 
kowym. 

Poseł Baernreither (szlachta wierno- 
konstytucyjna) oświadcza, że słusznie P. Pre 
zydent Ministrów dr. Koerber wysunął na 
pierwszy plan kwestye ekonomiczne. Nie da 
się zaprzeczyć, że złe położenie ekonomiczne 
wywiera wielki wpływ na stosunki polityczne. 
Koniecznem jest bez wątpienia rozwikłanie 
całej sieci, całego kompleksu kwestyj naro- 
dowościowych. Stronnictwo mowcy będzie 
popierało wszelkie kroki i środki, zmierzają- 
ce do zapewnienia Niemcom w Sejmie zna- 
czenia, należnego szczepowi niemieckiemu. 
Przedewszystkiem o to chodzi, jaka ma być 
metoda zastosowana w rozwikłaniu całego 
kompleksu spornych kwestyj narodowościo- 
wych i sprawy językowej. Nie trzeba wy- 
ciągać ustaw, wydanych w rozmaitych stu- 
Jeciach. 

Trzeba już raz wstąpić na nowe tory 
i pozostawić na boku wszelkie spory języ- 
kowe. Mowca zakończył oświadezeniem, że 
leży w interesie wszystkich, aby dobre na- 
sienie obecnej politycznej sytuacyi zakiełko- 
wało i rozwinęło się nie tylko na pomyśl- 
ność Państwa, ale i krajów koronnych. 

Poseł Markers (niemiecki-ludowiec) o- 
świadcza, że jego stronnictwo domaga się 
samorządu i podziału administracyjnego kraju 
na okręgi niemieckie i czeskie. 

P. Kalina (czesko-rad,) żąda absolutne- 
gc równouprawnienia Czechów z Niemcami. 

Następnie kilku jeszcze mowców oma- 
wiało poszczególne kwestye krajowe mniejszej 
wagi. 

P. Sehiicker (niem.-post.) oświadczył, 
że Niemcy żądają narodowościowego odgra- 
niezenia. 

Na tem dyskusyę zamknięto, oraz wy- 
brano mowców generalnych Herrolda i Ep- 
pingera. 

Następne posiedzenie dzisiaj. 


Sejmy krajowe. 


, Czerniowce, 24 lipca. Na wezorajszem 
posiedzeniu Sejmu poseł Flondor, Rumun, 


interpelował Prezydenta kraju w sprawie 
brzmienia obwieszczenia o darowaniu skar- 
bowi przez gminę Bojan placu pod budowę 
sądu powiatowego. Interpelacya zaznacza, że 
mylnie podano, jakoby zastępcy tej gminy 
władali tylko językiem ruskim. 

Następnie p. Mikołaj Wassilko, Rusin, 
w ostrych, słowach domagał się od Prezy- 


į denta kraju wyjaśnienia co do deklaracyi, 


przezeń złożonej na ostatniem posiedzeniu 
pejmu. Mianowicie Prezydent kraju wyraził 
się był, że zastępca Rządu nie może stać w 
usługach żadnego stronnictwa, a tem mniej 
poszczególnego posła. Mowca zapytuje, czy jego 
stronnictwo, albo on sam żądał tego kiedy- 
kolwiek od Prezydenta kraju i zarzuca Pre- 
zydentowi, że z jego inieyatywy wymierzo- 
ny był przeciw mowcy artykuł w Bukowi- 
ner Journal, którego redaktor rzekomo w 
bliskich stosunkach pozostaje z Prezydentem 
kraju. 

W odpowiedzi Prezydent kraju baron 
Bourguignon wyraził ubolewanie, że sprawę 
tę poruszono na nowo. Prezydent kraju wy- 
jaśnił swą deklaracyę, zaczepioną przez mow- 
eę poprzedniego i wykazał po kolei bezpod- 
stawność zarzutów p. Wassilki, zwłaszcza co 
do stosunków Prezydenta kraju z redakcją 
dziennika bukowińskiego. 

Z kolei p. Stecki uzasadniał wniosek 
w przedmiocie zmiany $. 17 regulaminu sej- 
mowego. Następnie przyjęto ustawę o wcie- 
leniu dróg gminnych do dróg powiatowych. 

Wiedeń, 24 lipca. Sejm doino austrya- 
cki przyjął bez dyskusyi ustawę o ulgach 
dla budowy tanich a zdrowych mieszkań ro- 
botniczych. 

Grac, 24 lipca. Jak donosi Grazer 
Volksblatt poseł Hagenhofen wystosował do 
marszałka Sejmu imieniem klubu katolieko- 
konserwatywnego pismo z zapewnieniem, że 
posłowie ci, pragnąc umożliwić jak naj- 
rychlejszą uchwałę projektu reformy wybor- 
czej, odstępują od swych żądań co do pomno- 
żenia mandatów z kuryi większej własno- 
ści, pod warunkiem, że posłowie innych 
stronnictw nie będą obstawali przy powię- 
kszeniu liczby mandatów w innych kuryach. 
W obec tego nie będzie winą klubu, jeśli 
inni posłowie przez obstawanie przy swych 
jednostronnych żądaniach, mianowicie co do 
pomnożenia mandatów z miast i Izb haadlo- 
wych, spowodują, iż posłowie katolicko-kon- 
serwatywni nie będą mogli brać udziału w 
obradach nad tą sprawą i w ogóle w dal- 
szych pracach Sejmu. Pismo kończy się pro- 
śbą, aby marszałek podał to oświadczenie 
do wiadomości wszystkich stronnietw sejmo- 
wych. 


VE. międzynarodowy Kongr8$ prasy. 


(Od naszego specyalnego sprawozdawcy.) 
Berno szwajcarskie, 21 lipca. 


(l) Wczoraj wieczorem odbyło się w 
pięknej i obszernej sali „Kornhauskeller* 
pierwsze towarzyskie zebranie członków Kon- 
gresu, które było zarazem pierwszem — że 
się tak wyrażę — półurzędowem powitaniem 
ze strony miasta i bernerskich kolegów. — 
Około godz. 9 wieczorem sala wypełniła się 
tak, że spóźnieni przybysze nie mogli już 


L LIARRKTORI ZAGRANICZNI 
RZECZ ŻUMIENIA 
(Wolny przekład z angielskiego). 


IV. 
(Ciąg dalszy). 


Pierwszym czlowiekiem, którego Bura- 
brae spotkał, wychodzac od lorda Kilspin- 
die, był Drumsheugh, którego jedynem za- 
jęciem tego dnia było przechadzanie się tam 
i uapowrót po ulicy. 

— A! to ty, Bursbrae ? Myślałem, że 
już wyszedłeś z binra. Zły targ dzisiaj. By- 
dło prawie za darmo sprzedają ! 

Zachowanie Dramsheugln nie bylo tak 
spokojne i poważne dnia tego, jak zazwyczaj. 

— Wielka nowina! — zawolał Burn- 
brae — a ty będziesz pierwszy, który się © 
tem dowiesz: lord Kilspindie wrócił i pozo- 
stawia nas z cały rodziną w starym domn, 
na przeciąg czasu, który pewnie przetrwa 
moje życie, a zapewne i mego syna. Prze- 
bylismy ciężką próbę i bywały chwile, w 
których byłem bliski utracenia wiary w mi- 
łosierdzie Boskie, ale teraz już się wszystko 
skończyło. Jest takich dwóch ludzi, o któ- 


rych ja wraz z Joanną do końca naszego 
życia wspominać będę z wdzięcznością, je- 
dnym jest pastor Dawidson, a drugim ty 
sam, bo wyście nas wyratowsli obydwa ! 

— Chodźmy natychmiast pod „Godło 
Kilspindie!* — zawołał Drumsbeugh, biorąc 
Burnbraego pod ramię. — Wiem ja dobrze. 
iż ty nie pijasz trunków, ale ja się za ciebie 
napije; ty w każdym razie coś zjesz! 

I Drumsheugh, o którym mówiono, że 
pożywia się zwykle w pokątnych oberżach, 
gdzie obiady kosztują po szylingu od osoby, 
zamówił śniadanie, którem sam lord Kils- 
pindie nie byłby pogardził. Trzeba jednak 
dodać, że starał się użyć porządnie i wyko- 
rzystać pieniądze, które zapłacił, ale przed i 
po jedzeniu, pomiędzy każdem daniem, nie 
przestawał być szezodry i gadający. 

— Dwadzieścia jeden lat po czterysta 


pięćdziesiąt franków! — mówił przeglądając 
kontrakt. — Będziesz miał z czego oszczę- 


dzić na urządzenie fermy dla Jamie i na ume 
blowanie przyszłego probostwa dla kandy- 
data! Jego Wysokość długo kazał czekać ne 
siebie, ale co prawda, umiał szybko załatwić 
sprawy, jak tylko się tutaj ukazał, To pię- 
kvie ze strony lorda Kilspiadie, nie ma co 
mówić; tym razem wstąpił zupełnie w ślady 
swego ojen, starego księcia. 

— Co do mnie — bronił się dalej — 
nie przypisuję sobie żadnej zasłagi; to list. 
bana pastora wszystko zrobił. A no! za jego 
zdrowie! Czy twoja woda selcerska jeszcze 
dobra? Rządca udawał wtedy, pamiętasz, 
że drwi sobie z niego; przemawiał tak, jak 
gdyby był panem nad wszystkimi w Drum- 


tochty. Groził nawet pastorowi, sam byłem | sca 


przy tem obecny, ten gbur! „Nie przestra- | rządea. Niechciano mu odnowić kontraktu 
sza) się" — rzekł mi pan pastor, gdyśmy | dzierżawy na piętnaście lat, prawda? — 
byli już na dworze, „nie widziałeś jeszeze | A więc. otrzymał kontrakt na dwadzieścia 


końca tej historyi". Ja mówię przedewszy- 
stkiem, ża jeszcze się ten nie urodził, ktoby 
potrafił zbić z tropu pana pastora, gdy jest 
rozgniewany; a nigdy nie widziałem go w 
większym gniewie, jak wtedy! 

— A przecież wielebym dał, żeby wi- 
dzieć, jaką minę ma teraz rządca! — mówił 
dalej Drumsheugh, po chwili milczenia. — 
Ach! dobrze mu tak! Chciałbym był go wi- 
dzieć wtedy, jak ci kontrakt odnosił! „By- 
łem tutaj przed tobą* — mówił do niego 
pan pastor „i będę po tobie!“ Nie mylił się, 
o mie, wcale! Może jeszcze jaki miesiąc po- 
zostanie tutaj ten Tomkins, ale ani jednego 
tygodnia więcej, To dobre, co ty tam pijesz, 
ha? Ale nie żenuj się przynajmniej, pij tyle 
ile ci się podoba! Dziś nie jest zwyczajny 
dzień, ach, nie! Ach, chciałbym, żebyśmy już 
byli na stacyi kolei! 

Dramsheugh nie powiedzial przecież ni- 
komu ani słowa, aż do chwili, gdy mieli wsiadać 
do pociągu; umiał milczeć i czekać na sto- 
sowng chwilę, a gdy ta nadeszła, zgroma- 
dził w około siebie wszystkieh wieśniaków z 
Drumtochty. 

-— Wiecie wszyscy — przemówił wre- 
SZCIE —- wiecie o tem, ża nowy rządca roz- 
kazał Burnbraemu wyrzec się swego kościoła, 
a więc, upłynie dosyć czasu zanim wmięsza 
się znowu w nasze sprawy, jeżeli to w ogóle 
kiedy nasiąpi. Burnbrae miał być wyrzu- 
cony ze swojej fermy... A przecież to nie 
on będzie musiał szukać sobie nowego miej- 
do zamieszkania, ala prawdopodobnie 


jeden lat! — wymagano od niego tysiąc 
trzysta franków więcej? Jego Wysokość nie 
chciał o tem słyszeć i czynsz będzie taki 
sam, jak był przedtem, ani jednego centyma 
więcej! — Oto wiadomości, których udzielić 
wam chciałem i z pewnością należą one do 
najpomyślniejszych, jakie od dawna sły- 
szałem. 

Wszyscy, którzy tam byli, od Nether- 
tona do Petra Bruce pospieszyli uścisnąć 
rękę Burnbraego i zwołali jeszcze innych, 
mieszkańców z Kildrummie, aby się razem 
z nimi cieszyli. 

Burnbrae nie był w stanie nic mówić 
tylko powtarzał ciągle : 

— Dziękuję wam, przyjaciele! dziękuję 
serdecznie; byliście dobrymi, poezeiwymi są- 
siadami dla mnie i dla całej mojej rodziny! 

— Oto świetne zwycięstwo! — rzekł 
Jamie Soutar, gdy wszyscy razem dążyli do 
trzeciej klasy -— ale widzę w tem wszyst- 
kiem jedną niedogodność. 

— Proszę! proszę? — rzekł Hillock 
którego to byl specyalny sposób pytania. 

-— Ba, tak! Nikt już się nie ośmieli 
popełnić kłamstwa lub oszukać kogobądźko!- 
wiek w Drumtochty przez cały czas, dopóki 
nie wygaśnie nasze pokolenie! 


U 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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zdobyć miejsca i musieli zadowalać się krze- 
stami na galeryi. Jak zwykle, taki tym ra- 
2em, uczestnicy zebrania grupują się wedlug 
narodowości. Przy każdym niemal stole sły- 
chać inną mowę. Istna wieża Babel. Gwar 
wzrasta, znajomi z dawniejszych kongresów 
witają się głośno, krzyżują się wykrzykniki, 
Zapytania, odpowiedzi. 

Wiem rozlega się grzmot oklasków. To 
owacyjne powitanie trzydziestu pan berneń- 
skich, które w kostiumach narodowych weho- 
dzą wlaśnie na salę, aby zebranym śpiewem 
umilić wieczór. Ustawiają się w półkole i 
za chwilę płynie z estrady wdzięczna, raelo- 
dyjna, czystymi i silnymi głosami wykona- 
ua pieśń Angerera „Helvetia“. I znowu dlu- 
go niemilknące brawa i oklaski, poczem wstę- 
puje na podniesienie pierwszy mowca, Wice- 
prezydent miasta Maller. Robi się uroczysta 
cisza. Reprezentant szwajcarskiej metropolii 
zabiera głos. Jest to czlowiek stosunkowo 
mlody, najwyżej czterdziestoletni, przystojny 
4 kruczym włosem i takimże wąsem. (era 
Śuiada, oczy pełne ognia, temperament, jak 
widać z ruchów, towarzyszących słowom, ży- 
wy. Mówi potoczyście i z zapałem. 

Wita zgromadzonych imieniem miasta 
i ludności Berna, podnosi wielkie zadania 
prasy wogóle i doniosłość międzynarodowych 
Kongresów dziennikarskich, poczem obszer- 
nie i wyczerpująco omawia sprawy, będące 
na porządku dziennym obecnego Kongresu. 
Kończy życzeniem, aby rozprawy Kongresu 
wydały jak najpomyślniejszy rezultat tak dla 
dziennikarstwa wszystkich krajów, jak dla 
społeczeństwa, oraz by uczestnicy Kongresu 
mogli wywieść ze Szwajcaryi jak najprzy- 
jemniejsze wrażenie. 

Podobną była także treść dwóch na- 
stępnych przemówień pp. dr. Buttera i Se- 
eraitanu, którzy witali gości imieniem szwaj- 
carskiej prasy, pierwszy po niemiecku, drugi 
po francusku. 

Te przemówienia właściwie wyczerpały 
oficyalny program wieczoru. Ale snać zebra- 
nym nie wystarczało to jeszcze, bo oto roz- 
legają się wybijane w takt oklaski, a równo- 
cześnie idą po sali głośne, powtarzające się 
wolania: Taunay! Taunay ! 

Kto jest Taunay, wiedzą wszyscy, któ- 
rzy brali udział bodaj w jednym międzyna- 
rodowym Kongresie prasy. Taunay, chara- 
kterystyczny typ południowca, Marsylczyk, 
jest sekretarzem międzynarodowego Związku 
prasy od początku jego istnienia, a zarazem 
duszą wszystkich kongresów prasy. Oto wy- 
wołany tak owacyjnie schodzi właśnie z ga- 
leryi, gdzie się dotąd skromnie ukrywał i 
witany gorąco, kłania się dokoła uprzejmie z 
tym serdecznym na ustach uśmiechem, który 
zdaje się nigdy nie znikać z jego miłej twa- 
rzy. Wystarczy jedno wejrzenie na tego ezło- 
wieka, aby zrozumieć ogólną sympatyę, któ- 
ra go otacza wśród rzeszy kolegów bez róż- 
nicy narodowości. Jest to jedna z tych nie- 
licznych postaci, które na pierwszy rzut oka 
przyciągają i odrazu przywiązują do siebie. 

Mówi krótko, jędrnie, lekko i dowci- 
pnie, poczem schodzi z estrady, aby uścisnąć 
wyciągnięte doń ze wszech stron dłonie. 

Cbór berneńskich pań śpiewa jeszcze 
kilka pieśni, między niemi Schneebergera 
„Hirtenlied*, Heima „Nun fangen die Wei- 
den zu blühen an“ i Abta „Die Drossel“ — 
zbliża się godzina jedenasta i sala poczyna 
się zwolna opróżniać. Wszyscy spieszą do do- 
mów, aby wypocząć po dalekiej podróży i 
nabrać sił do jutrzejszej pracy. 

Pierwsze uroczyste posiedzenie Kongre- 
su zapowiedziane na dziś godz. 9 rano w 
sali Bundesratu. Sala ta równie wspaniała. 
jak cały gmach, którego mogą Bernu poza- 
zdrościć wielkie stolice europejskie. Zwła- 
szcza położenie gmachu zachwycające. Z roz- 
ległych teras pierwszego i drugiego piątra 
roztaczają się tak czarowne panoramy, że 
tradno od nich oko oderwać. Na dole wije 
się zielona wstęga rzeki, za nią wznoszą się 
piętrami domy, domki i wille, wszystkie o 
jednakim średniowiecznym charakterze, oto- 
czone klombami kwiatów i grzędami warzy- 
wnych ogrodów, a po za tem wszystkiem 
jakby wielkie dekoracyjne tło — sine pasmo 
gór, kąpiących się szczytami w obłokach 
chmur. 

Chciałoby się patrzeć i patrzeć bez 
końca i podziwiać wyłaniające się coraz to 
nowe i coraz piękniejsze szczegóły tej wspa- 
niałej panoramy — lecz dzwonek wzywa do 
sali, zapowiadając otwarcie posiedzenia. Sala, 
urządzona na podobieństwo wszystkich par- 
lamentów amfiteatralnie, już zapełniona u- 
czestnikami międzynarodowego parlamentu 
dziennikarskiego. Trybuny zajęli członkowie 
centralnego biura Związku, w lożach i gale- 
ryach panie i liczna publiczność miejscowa 
oraz przejezdna. 

Trybuna prezydenta jeszcze nie zajęta. 
Wstępuje na nią właśnie, powitany huczny- 
mi oklaskami, wieeprezydent szwajcarskiej 
Rady związkowej Deucher. Jestto mężczyzna 
okazały w wieku około 60 lat, z twarzą gład- 
ko ogoloną, przypominającą dawne portrety. 
Mówi głosem donośnym, po niemiecku, z ak- 
centem sżwajcarskim. Wita zgromadzonych 
imieniem Rady związkowej i całej ludności 
szwajcarskiej. Jesteśmy — powiada — ma- 


łym ludem, nie mamy pretensyi do odgry- 
wania roli w polityce światowej, aie na po- 
lu międzynarodowej pracy, gdzie chodzi o 
postęp, o rozwój nauk i sztuki, o dobro spo- 
łeczne, nia chcemy być ostatnimi, a przeto 
dumni jesteśmy 1 szczęśliwi, że panowie 
przyjęliście naszą gościnę i że Kongres o tak 
doniosłych zadaniach odbywa się na naszej 
ziemi. W dalszym ciągu swego przemówie- 
uia. przerywanego często oklaskami, podnosi 
wysokie zadania pracy w życiu współcze- 
snem, życzy, aby praca Kongresu przyniosła 
wspaniałe rezultaty i kończy okrzykiem 
Glückauf! na szwajcarskiej ziemi. 

Odpowiedział mu imieniem Kongresu 
prezydent centralnego biura Związku prasy 
Singer, zapewniając o wdzięczności wszyst- 
kich obeenych za serdeczną gościnę, Z której 
uniosą najmilsze wspomnienis. — Każdy z 
uczestników Kongresu będzie poczuwał się 
do obowiązku zebrane tu podniosłe wrażenia 
ponieść dalej w świat szeroki a w miłości 
i przywiązaniu do pięknej szwajcarskiej ziemi 
pozostaniemy wiernymi towarzyszami zwią- 
zkowymi. Mowcea wznosi okrzyk, powtórzony 
z zapałem przez zgromadzonych: Niech żyje 
Szwajcarya! i 

Na tem posiedzeniu dokonano jeszcze 
wyborów z poszczególnych państw do cen- 
tralnego biura międzynarodowego Związku 
prasy, poczem dalsze obrady odroczono do 
popołudnia. , 

Posiedzenie popołudniowe trwało za- 
ledwie godzinę i podobnie, jak poranne, po- 
Święcone było tylko stronie formalnej Kon- 
gresu. Więe najpierw stwierdzona obeeność 
delegatów stowarzyszeń, należących do Zwią- 
zku, następnie odczytano i przyjęto sprawo- 
zdania sekretarza Taunaya i skarbnika 
Schweitzera (z Berlina), wreszcie przeprowa- 
dzono wybór komisyi rewizyjnej. , 

Nadprogramowym był jedynie wniosek 
redaktora Fryzego z Warszawy, aby delega- 
eyi włoskiej na Kongresie oraz zarządowi 
miasta Wenecyi wyrazić współczucie z po- 
wodu zawalenia się Campanilli.. Wniosek 
przyjęto oklaskami, a jeden z dziennikarzy 
włoskich w serdecznych wyrazach podzięko- 
wał za objawione współezucie. 

Kończąc mój dzisiejszy list, muszę słów 
parę poświęcić delegacyi polskiej, Jest 
ona w tym roku stosunkowo słabą liczebnie, 
bo wehodzi w jej skład tylko czterech dzien- 
nikarzy. Są to: ze Lwowa Bronisław Lasko- 
wnieki, sekretarz Towarzystwa dziennikarzy 
polskich, z Wiednia Alfred Szczepański, pre- 
zes Związku zagranicznej prasy, wreszcie z 
Warszawy: redaktor Kurytra porannego F. 
Fryze i redaktor Gatety warszawskiej Stani- 
slaw Leszuowski. 

Czeskie dziennikarstwo reprezentuje 
tylko jeden delegat „Spolku ceskich jurnali- 
stów“, mianowicie M. Kuffner, redaktor Na- 
rodmich listów. 

Za chwilę udajemy się na bankiet i 
koncert w „Innere Enge“, a jutro rozpo- 
czyna Się szereg dalszych wycieczek, które 
jednak nie będą przeszkadzały obradom kon- 
gresu. Niestety, jak dotychczas, pogoda nie 
idzie w parze z życzeniami gościnnych Szwaj- 
carów. Od wezoraj pada deszcz, a chłód, 
zwłaszcza wieczorami, jest przejmujący. Wiel- 
ka byłaby szkoda i przykrość, gdyby niebo 
iw dniach następnych nie chciało być na 
nas łaskawsze, 


meme e 


Z Poznania. 


(Głos niemiecki przeciw urzędnikom Polakom i 

przeciw używaniu języka polskiego na zebra- 

niach -- Kasa dyet dla posłów polskich parla- 

mentu niemieckiego. — Alumn seminaryum du- 
ehownego przed sądem), 


, Utrzymujący stosunki z kołami urzędo- 
wemi Posener Tageblatt zamieszcza dłuższy 
artykul wymierzony przeciw urzędnikom Po- 
lakom. Czytamy tutaj: 


„Do srodków, które rząd państwowy 
chce podjąć w celu zwalezania. polskości w 
dzielnicach wschodnich, należy między inny- 
mi przyznanie tamtejszym urzędnikom do- 
datków do pensyi. W ten sposób mają być 
Niemcy urzędnicy pobudzeni do popierania 
niemczyzny w dzielnicach wschodnich wię- 
cej niż dotychczas. Nie należy tych dodatków 
dawać tym urzędnikom, których pod wzglę- 
dem narodowości i języka trzeba uważać za 
Polaków. Niestety w dzielnicach wschodnich 
jest wielu takich urzędników, którzy nie wa- 
hają Się rozmawiać w gronie swojej rodziny 
po polsku, którzy się usuwają od niemieekich 
urzędników, często nawet występują na pol- 
skich zebraniach jako agitatorzy (?!), a czy- 
nią to wszystko, chociaż składali przysięgę 
jako pruscy urzędnicy i przyjęli tem samem 
obowiązek popierania pruskiego rządu, a więć 
także bezwarunkowego popierania niemczy- 
zny . 

W dalszym ciągu autor artykułu do- 
maga się administracyjnego zarządzenia, aby 
nie popierać polskich adwokatów przez po- 
wierzanie Im administracyi mas konkursowych 
it. d. „I to zadziwiać musi — zdaniem je- 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 25. lipca 1902. 


8 


go, — że adwokaci, znani z usposobienia 
wrogiego Niemeom, bywają mianowani no- 
taryuszami, a więe urzędnikami pruskimi. 
Pod tym względem dotychczasowa praktyka 
wymaga reformy“. 

Ten sam organ domaga się zakazu u- 
żywania języka polskiego na zebraniach, usi- 
ując w dlnższym artykule uzasadnić rzeko- 
mą potrzebę takiego zakazu. © 

Korespondent z Poznania do Berliner 
Tugblatiu donosi, że utworzoną ma być oso- 
bna instytucya polska, mająca na eelu udzie- 
lanie dyet poselskieh tym posłom do parla- 
mentu niemieckiego, którzy nie mogą, bez 
straty dla własnych interesów, przyjmować 
mandatów. Posłowie do parlameniu — jak 
wiadomo — nie otrzymują żadnych dyet. 
Wedle rzeczonego korespondenta powodem 
do utworzenia „kasy dyet* jest oświadczenie 
posła Chłapowskiego, że mandatu przyjąć 
nadal nie może. 

W tych dniach stawał alumn poznań- 
skiego seminaryum duchownego przed sądem 
ławniczym jako oskarżony o opór władzy 
podezas rewizyi policyjnej odbytej 13 marea, 
w seminaryum duchownem. Prokurator wniósł 
o tydzien więzienia, sąd jednak uwolnił o- 
skarżonego od winy i kary. 


PE w S 


Seminaryo dtutowno w Królgtwia 


W nr. 3 okólnika kuratora warszaw- 
skiego okręgu naukowego znajduje się na- 
stępujące doniesienie : , 

„J. Oes. Mość na skutek raportu mi- 
nistra spraw wewnętrznych o stanie nieza- 
dawalniającym wykładów języka rossyjskiego, 
literatury i historyi w seminaryach dugho- 
wnych rzymsko - katolickich Królestwa Pol- 
skiego, w d. 17 stycznia r. b. rozkazał usta- 
nowić dla wszystkich seminaryów, jako śro- 
dek tymczasowy, do czasu prawidłowego po- 
stawienia w nich wykładów wyszczególnio- 
nych przedmiotów — co następuje : 

Alumni kończący seminarya i Życzący 
sobie zająć stanowiska parafialne i inne du- 
chowne, w razie, jeżeli uznani zostaną przez 
gubernatorów i przedstawicieli zarządu na- 
ukowego za niedostatecznie przygotowanych 
w przedmiotach rossyjskich, będą dopuszeza- 
ni do służby, przy zachowaniu wszystkich 
innych warunków wymaganych, nie inaczej, 
jak po przedstawieniu świadectwa o złożo- 
nym ze wskazanych przedmiotów egzaminie 
dodatkowym, w zakresie programu, zatwier- 
dzonego przez ministerstwo spraw wewnętrz- 
nych dla sominaryów rzymsko - katolickich. 
Czas i miejsce takich egzaminów oznaczone 
będą po bliższem porozumieniu się kuratora 
okręgu naukowego warszawskiego z miejsco- 
wym generał-gubernatorem*. 


KRONIKA 


Lwów, 24 lipca. 


,. — Posiedzenie Rady miejskiej odbę- 
dzie się dziś, we czwartek, o godzinie 6 wie- 
czorem w sali ratuszowej. 

Na porządku dziennym 127 spraw jawnych 
i 28 tajnych. Do ważniejszych należą: Sprawa 
licytacyi robót miejskiego Muzeum przemysło - 
wego, sprawozdanie komisyi „matki“; Sprawa 
budowy dwóch szkół miejskich; sprawa kościoła 
św. Auny; sprawozdanie komisyi teatraluej i t. d. 

— Strejki rolne wystąpiły, oprócz nie- 
których gmin powiatu lwowskiego, także w po- 
jedynczych gminach powiatów : tarnopolskiego, 
zbaraskiego, przemyślańskiego, zaleszezyckiego, 
horodeńskiego, husiatyńskiego, borszezowskiego, 
skałackiego, trembowelskiego; również z powia- 
tów: kamioneckiego, brodzkiego, gródeckiego i 
złoczowskiego donoszą o agitacyi strejkowej i o 
odosobnionych objawach wybuchu  strejków. 
W przeważnej części tych powiatów i gmin, 
strejkiem objętych, strejkujący zachowują się 
spokojnie, — w niektórych jednak umysły są 
wzburzone i ugodowe załatwienie strejku natra- 
fia na trudności; gdzie niegdzie strejkujący spę- 
dzali robotników zamiejscowych, sprowadzonych 
do roboty. W tych okolicach, w celu zapobieże- 
nia ewentualnym zakłóceniom spokoju publiczne- 
go, okazała się potrzeba zawezwania pogotowia 
wojskowego. 

Z Ozortkowa donoszą, że także w tamtej- 
szym powiecie strejk rolny się rozszerzył i oka- 
zało się potrzebne zarekwirowanie asystencyi 
wojskowej. Przy sposobności zakwate: owania 
asysteneyi tej w Zabłotówce przyszło do mało- 
znacznego zatargu ze sirejkującymi, przy czem 
kilku żołnierzy zrobiło użytek z białej broni, 
płazując nią stawiających opór. Rannych nie było 
zgoła i spokój wnet przywrócono. Zarządzono 
aresztowanie winuych isprawę oddano władzom 
sądowym. Doniesienia zatem dzienników, jakoby 
przy tem zajściu czterech włościan miano zabić, 
są najzupełniej nieprawdziwe. 

Ostatnie doniesienia o strejkach rolnych 
opiewają: W powiecie złoczowskim strejk roz- 
poczęty w Krasuem i Kutkorzu, _ rozszerzył się 
na 6 gmin sąsiednich. Wysłano asystencye woj- 
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skową w sile jednego szwadrona konnicy, który 
zakwaterował się w Krasnem. 

W powiecie przemyślańskim strejk się po- 
woli zmniejsza. W Zamościach i Przegnojowie 
delegaci strejkujących prowadzą rokowania ugo- 
dowe z dworami. W Turkocinie strejk ustał. 

W powiecie gródeckim strejk wybuchł w 
Wołezuchach, Rodatyczach i Putiatyczach. Prze- 
bieg streiku zupełnie spokojny. W Wołczuchach 
pracuje 80 robotników sprowadzonych z obcych 
powiatów. 

W powiecie skałackim źniwa jeszcze nie 
rozpoczęte. W wielu gminach toczą się pertra- 
ktacye ludności z dworami co do warunków 
najmu do Żniwa. 


— Badanie środków Żywności. Re- 
skryptem c. k. Namiestnictwa z dnia 17 b. m. 
1 80.281, udzielono p. Mieczysławowi Dunin 
Wąsowiczowi, zaprzysięgłemu chemikowi sądo- 
wemu i miejskiena we Lwowie, wskutek roz- 
porządzenia c.k. Ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych z d. 4 b. m. l. 23.917, z upoważnienia 
i w imieniu tejże władzy na podstawie $. 31 
ust. z 16 styeznia 1896 Dz.p.p. 1.89 r. 1897 
pozwolenia do wykonywania chemiezno - techni- 
eznych badań, ora» badań mikroskopicznych 
środków Żywności i przedmiotów użytkowych, 
wymienionych w $. 1 powołanej ustawy, z tem 
wyraźnem zastrzeżeniem, że to pozwolenie ważne 
jest tylko dla osoby p. Mieczysława Dunu Wa- 
sowiczą i że wykomywanie badań batkteryologi- 
cznych, tudzież wydawanie opinii ze stanowiska 
hygienicznego jest wykluczone, 

— Losowanie przysięgłych na naj- 
bliższą kadencye sądu lwowskiego, odbędzie się 
z początkiem sierpnia. 

-— Wystawę ogrodniczą urządza w paź- 
dzierniku we Lwowie gal. Towarzystwo pszczel- 
niczo-ogrodnicze. 


— Dyrekcya Zakładu karnego dla męż- 
czyzn we Lwowie donosi, że dnia 29 i 30 b. m. 
o godzinie pół do 9 przed południem odbędą 
się w szkole Zakładu egzamina całoroczne, a 
mianowicie we wtorek, dnia 29 b. m., w Ikla- 
sie, a we środę, duia 30 b. m, w I i II 
klasie. 

Przed rozpoczęciem egzaminu d. 29 b. m. 
odprawi się w kaplicy tutejszego Zakładu kar- 
nego o 8 godzinie rano w obecności wszystkich 
do szkoły uczęszczających więźni Msza św., pod- 
czas której popisywać się będą ci więźniowie, 
którzy się uczyli muzyki wokalnej i instrumen- 
talnej. 


— Fundacya stypendyjna im. Edw. 
Czabana. Zmarły w Warszawie przed 5 laty 
Ś. p. Edward Paweł Czaban przekazał testamen- 
tem Uniwersytetowi lwowskiemu kwotę 30.000 
rubli, celem utworzenia fundacyi stypendyjnej 
dla uczniów tegoż Uniwersytetu, narodowości 
połskiej, przyczem w pierwszym rzędzie ma być 
uwzględniona młodzież rodem z Królestwa Pol- 
skiego lub Rossyi. Fundacya ta, po załatwieniu 
licznych formalności, weszła obecnie w życie, a 
senat akademicki rozdał na wtorkowem posie- 
dzeniu po raz pierwszy stypendya im. Edwarda 
Qzabana. Otrzymałi je następujący słuchacze : 
Przemysław Mączewski, Karol Kaliszeczak, Pa- 
weł Kowalski, Franciszek Smolka (z wydziału 
filozoficznego), Stanisław Grocholski, Michał Ko- 
chański (z wydziału prawniczego), Michał Kwa- 
śniewski (z wydziału lekarskiego). 


A Cenny pierścień z dużym smaragdem 
i rautami, zakwestyonowa! wczoraj agent polie. 
Przestrzelski u niejakiej Maryi P., a że nie 
umiała ona objaśnić w jaki sposób przyszła w 
posiadanie tak cennej rzeczy, i ją samą areszto- 
wał i odstawił do więzień policyjnych. 


A Trzy pęki po 7 kluezów znaleziono 
wczoraj na ulicach Lwowa, a mianowicie na 
ul. św. Marcina, Żółkiewskiej i Kazimierzow- 
skiej. 

A Oszust. Pod pretekstem wystarania 
się o dobrą służbę, nieznajomy pan jakiś 
spotkawszy wczoraj na ulicy poszukującego slużby 
Michała Bezkorowajnego, kazał mu iść ze sobą. 
Przyszli obaj na główną pocztę. Tn kazał ów 
pan czekać Brzkorowajnemu na dole, a sam 
poszedł na I piętro, aby, jak mówił, coś :wyku- 
pić. Za chwilę wrócił i oświadczył, że kasyer 
pocztowy nie ma drobnych na wydanie mu re- 
szty z 100-guldenowego banknotu, prosił więc 
Bezkorowajnego by mu pożyczył 14 K. Na ulicy 
w pierwszej trafice zmieni bauknot i zwróci mu 
pieuiądze. Bezkorowajny bez namysłu dał mu 
l4 K. i nieznajomy poszedł znowu na górę, a 
ztąd tylną bramą wyszedł na ulicę i nie póka- 
zał się już więcej. 

A Nieostrożna jazda. Rozwoziciel pie- 
czywa Ejzyk Wolf przejechał dziś o godzinie 10 
rano na ul. Ogórkowej 4-letnią Mińcię Kruezy- 
nów. Na stacyi ratunkowej, gdzie dziecko bez- 
zwłocznie przewieziono, skonstatowano u niego 
silne potłutzenie w okolicy klatki piersiowej i 
kręgosłupa. 

A Samobójstwo. Dziś o godzinie kwa- 
drans na 3 w nocy, w domu pod l. 26 przy 
ul. Zyblikiewicza odebral sobie życie wystrzałem 
z rewolwern w serce, 20-letni słuchacz I. roku 
praw Euzebiusz Topolski. Powód samobójstwa 
nie wiadomy, gdyż denat nie pozostawił żadne- 
go listu. Zwłoki odstawił w ciągu nocy jeszcze, 
komisaryat I. dzielniey do kostnicy zakładu me- 
dycyny sądowej. 


A Zniknięcie listonosza. Woźny po- 


cztowy Karol Sochacki pelniący w ostatnich cza- 
zgubił 


sach w zastępstwie służbę listonosza, 
przed trzema dniami jeden list polecony i od 
tego czasu nie pokazał sie już ani na poczcie 


ami w domu. Żona Sochackiego zeznała, że mąż 
jej od pewnego czas majaczył, obawia się też, 


czy nie odebrał sobie życia, 


— Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo- 
Oskar Terlecki, utalentowany ruski 


wie, dr. 
pisarz. 

W Krakowie, Wacław Marya Görtz, star- 
szy komisarz budowy i kontrolor e. k. kolei 
państwowych, przeżywszy lat 48. Pogrzeb od- 
bedzie się we Lwowie w piątek, 25 b. m. 

— Według Falba będziemy mieć po ko- 
niec lipca temperaturę znacznie niższą od nor- 
malnej, Obcenie czeka nas kilkudniowa posucha, 
po której nastąpią znów miejscami obfite opady. 
Temperatura zwolna podnosić się bądzie do stanu 
normalnego. 

Miesiąc sierpień dzieli się pod względem 
opadów na trzy równe niemal części. Pierwsza, 
zwłaszcza przy końcu, przynosi z sobą deszcze i 
burze, w drugiej panuje susza, w miarę zbliża- 
nia się terminu krytycznego następują jednak 
liczne burze. Trzecia jest znów dżdżysta, lecz 
nię w tymi stopniu co pierwsza. Burze nie są, 
jak w obu okresach poprzedzających, rozdzielone 
równomiernie, lecz następują obficie tylko w pe- 
wnym oznaczonym terminie. Temperatura w cią- 
gu calego miesiąca prawie normalna, w pierw- 
szej połowie może nieco niższa niż w drugiej. 

Od 1 do 10. Pierwszy tydzień dosyć suchy. 
Potem następują obfite deszcze, pochodzące w 
większości od burz, w Austryi, Niemczech i 
Francyi. Temperatura odpowiednia do pory roku. 
D. 3 jest dniem krytycznym pierwszego rzędu, 
który jednak zaznaczy się słabo, z powodu dą- 
źności do suszy. 

Od 11 do 24. Wielka snsza. W bliskości 
terminu krytycznego — 19, drugiego rzędu. 
nastąpią liczne burze, którym jednak miejscami 
tylko towarzyszyć będą silniejsze opady. Term- 
peratura wzmaga się w tej porze do niezwykłej 
wysokości, gdy zresztą jest normalna. 

Od 25 do 31. Pogoda znów dźdżysta. 
W ostatnich dniach jednak tylko spodziewać się 
należy większego rozpowszechnienia się opadów. 
Początkowo, przy bardzo wysokiej temperaturze, 
burze liczne, później zmniejszają się a tempe- 
ratura zaczyna spadać, 

— W Tryeście, na rekwizycyę władz 
włoskich, aresztowano jako anarehistę niejakiego 
Jesse Brandini, odbywającego podróż pieszo. 
Brandini zeznał, że wyszedł z Rzymu i podąża 
do bieguna Północnego, w celu odnalezienia po- 
rucznika Gueriniego, który od czasu ekspedycyi 
księcia Abruzzów zaginął. Brandini bawił w 
Tryeście od kilku dni i zapowiadał prelekcyę. 

— SBmierć króla srebrnego. Znany 
przemysłowiec i właściciel kopalń srebra, Mackay, 
zmarł w tych dniach nagle w swej rezydeneyi 
londyńskiej. Jest on ostatnim ze sławnej t. zw. 
czwórki Bonanza. Jako 10-letni chłopiec wyemi- 
grował z Irlandyi; zrazu pracował jako robotnik 
okrętowy, potem objął gospodę w Louisville. Po 
rozmaitych kolejach udało mu się współnie z 
trzema innymi przedsiębiorczymi ludźmi odkryć 
niezmierne pokłady srebra w Newadzie, t. zw. 
pokład Bonanza, wskutek czego cały targ świa- 
towy na srebro uległ ogromnym zmianom. Zmarły 
pozostawił milionowy majątek. 

— Autografy na chustce. Przed wy- 

jazdem do Portsmouth król Edward VII położył 
swój podpis na chustce, która służyła Boerom 
za flagę parlamentarną przy poddaniu się Pre- 
toryi Anglikom dnia 4 czerwea 1900. Chustka 
ta, zawierająca juź autografy Robertsa i Kitehe- 
nera, oddana będzie do Muzeum brytyjskiego w 
Londynie. 
Zamordowanie markiza Mores, 
W Tunisie rozpoczął się proces, który budzi 
wielkie zainteresowanie zarówno ze względu na 
osobę zamordowanego, jak i samą historyę mor- 
derstwa. Zamordowanym jest markiz Morès, 
znany dawniej przywódca antisemitów paryskich. 
Markiz pomimo przestróg przyjaciół udał się do 
południowego Algieru, wiedziony fantastyczną 
ideą stworzenia muzułmańsko-francuskiej koalicyi 
przeciwko Anglikom. Spodziewał się, że całą 
środkową Afrykę da się wciągnąć w związek 
przeciw Anglii a w nagrodę zą swoje trudy i 
pracę, na którą zresztą rząd franeuski nie dał 
mu upoważnienia, spodziewał się otrzymać Bahr- 
el-Ghazol jako niezależne państwo. W r. 1896 
udał się do Tunisu, wynajął w oazie Gabes 40 
wielbłądów i ruszył do Kebelli i El- Quatia, 
Zrazu wiodło mu się dobrze, spodziewał się osią- 
gnąć cel zamierzony. Tymczasem 15 czerwca 
1896 nadeszła wiadomość do Tunisu, że markiz 
został zamordowany przez swych dwóch służą- 
cych, Francuzów, w porozumieniu z trzema tu- 
byleami. Wdowa z niesłychaną energią zabrała 
się do wykrycia zbrodniarzy i naznaczyła wyso- 
kie nagrody za ich ujęcie. Po wielu trudach 
udało się znaleść 3 morderców. Jeden zmarł w 
szpitalu w Suzie, wyznawszy Szczerze winę, 
dwaj inni, El Kheir i Hamma ben Cheik sta- 
nęli onegdaj przed sądem przysięgłych. 

Markiza Morćs bawi w Tunisie od kilku dni. 

— Historya parasola. Dopiero około 
połowy XVII w. jakiś przedsiębiorca wpadł na 
myśl wynajmowania w Oxfordzie i Cambridge 
parasoli uczniom na godziny, aby mogli w dni 
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przemoknięcie. Wprawdzie publiczność Śmiała 
się ztej nowości, ale uczniowie wtedy nie uwa- 
żali na to i nie stosowali się do mody. Pierw- 
szy, niejaki Hanway, zaczął używać parasola. 
Gawiedź otaczała go kołem, naśmiewano się z 
niego, przyglądano się jak widowisku, a nie- 
którzy uważali go za waryata. Hanway prze- 
zwyciężył to wszystko i stale używał parasola, 
nosząc go zwinięty pod pachą nawet w dni po- 
godne. Rychło ten i ów poszedł za jego przy- 
kładem, parasol stał się modnym a moda z 
Anglii przeniosła się do całej Europy. 


Notatki litoracko-artystyezye, 


- Annn 


„Salon“ doroczny w Krakowie. Na zgro- 
madzeniu lwowskich artystów, wybrano na ju- 
rorów do przyszłego dorocznego „Salonu“ Sto- 
warzyszenia artystów polskich w Krakowie, ar- 
tystów-malarzy pp.: A. Augustynowieza i J. Ma- 
karewicza, 


Eepertoar teatru miejskiego we I:wowie. 


Dziś we czwartek po raz trzeci „Pierwsza 
mucha“, komedya w 3 aktach Wiktora Kry- 
lowa. 

W piatek „Boubouroche“ sztuka w 2 a- 
ktach Jerzego Courteline — i „Piękna ogro- 
dmiczka* fragment sceniczny w | akcie Stan. 
Krzywoszewskiego. 

W sobotę po raz pierwszy „Balon do kie- 
rowania*, krotochwila w 3 aktach Emila Nori- 
ni i Ernesta Bauma, tłómaczył Franciszek Wy- 
socki. 

W niedzielę po raz czwarty „Pierwsza 
mucha“ komedya w 3 aktach Wiktora Kryłowa. 

W poniedziałek teatr zamknięty. 

We wtorek (wznowienie) „Intryga i mi- 
tość“, tragedya w 6 aktach Fr. Schillera. 

We środę po raz drugi „Bałon do kiero- 
wania“ krotochwila w 8 aktach Emila Norini 
i Ernesta Bauma; tłómaczył Franciszek Wy- 
Socki. 

We czwartek po raz pierwszy „Azya Tu- 
haj-bcyowicz* sztuka w 4 aktach, przerobił z 
powieści H. Sienkiewicza „Pan Wołodyjowski*, 
I. N. Popławski. 


Ze stolu redakcyjnego. 


(Aleksander Kraushar: Towarzystwo królew- 

skie przyjaciół nauk. Księga II, — Czasy 

Księstwa Warszawskiego. 1807— 1815. Kra- 

ków - Warszawa. Nakładem Gebethnera i 
Wolffa 1902). 


Przed niespełna rokiem oceniliśmy ob- 
szernie na tem miejscu pierwszy tom cieka- 
wej pracy p. Aleksandra Kraushara, poświę- 
conej dziejom Towarzystwa warszawskiego 
przyjaciół nauk, owej pierwszej Akademii 
Umiejętności w Polsce, która w ciągu swego 
istnienia popchnęła naukę polską na nowe 
tory, dała podnietę i impuls do niejednego 
dzieła pierwszorzędnej wartości, zgromadza- 
ła wreszcie wybitniejszych pracowników pió- 
ra, umożliwiając im wzajemne porozumiewa- 
nie się, co — jak wiadomo — pracę twór- 
czą ułatwia nieraz w tak wysokim stopniu. 
Tom ów pierwszy, w sobie zamknięty, obej- 
mował czasy pruskie Towarzystwa, czyli 
ściślej określając lata od 1800 po rok 1307. 

Mecenas warszawski „zapowiedział z gó- 
ry peryodyczne ukazywanie się następnych 
tomów swojej cennej pracy. I dotrzymał 
przyrzeczenia: po uęływie kilku miesięcy za- 
ledwie wychylają się z oficyn drukarskich 
W. L. Anczyca w Krakowie, ozdobnie i ko- 
sztownie wydane, dwa dalsze okazałe, bo- 
gato illustrowane tomy, „omawiające dzieje 
pierwszej Akademii Umiejętności w Polsce 
z epoki Księstwa Warszawskiego (180% do 
1515). 

Wystarczy, nie patrząc na zmieniony 
tytuł dzieła, nie zagłębiając się w dokła- 
dniejsze studyowanie zawartości któregoko|- 
wiek Z początkowych choćby rozdziałów, po- 
bieżnie przerzucić kilka kart książki, lub 
przeglądnąć portrety nowych członków To- 
warzystwa, by nabrać przekonania, że zaszła 
tutaj jakaś stanowcza, gruntowna zmiana. 

I nie mogło być inaczej. Wszak To- 
warzystwo przyjaciół nauk nabieralo z każ- 
dym miesiącem wyraziściej cech ogniska pol- 
skiej nauki, w którem gromadziło się wszyst- 
ko, cokolwiek eelowało nauką lub jej szeze- 
gólnem umiłowaniem, sztuką we wszelkich 
jej przejawach, wybitniejszym charakterem 
lub umysłem, a co za tem idzie, musiało od- 
zwierciedlać wszystkie przewroty krajowe, 
wszystkie przemiany, jakim podlegało ówcze- 
sne społeczeństwo. 


Nic więc naturalniejszego, że w cza- | 
sach pruskich wręczano z całą pompą i oka- 


słotne uczęszczać do szkoły i nie narażać się na | załością dyplomy na członków honorowych 


Towarzystwa berlińskim dygnitarzom, że po 
r. 1807 miejsce tych ostatnich zajmują lami- 
minarze polityczni i umysłowi sascy i fran- 
euscy. Zarzutu z tego ludziom kierującym na- 
wą młodziutkiej instytucyi bynajmniej czynić 
nie można. Aczkolwiek zastrzegali się oni przy 
każdej sposobności najuroczyściej, że polity- 
kę Towarzystwo wyklucza ze swego progra- 
mu, musieli radzi nie radzi pod tym wzglę- 
dem politykować, sądząc — może i slusznie — 
że tego rodzaju członkowie Towarzystwa na- 
dają mu do pewnego stopnia powagi w obec 
niezbyt przychylnie usposobionej władzy, że 
ochronią je od wrogich zakusów, czy to z 
Berlina, czy skądinąd pochodzących. 

Wspomniane wyżej zmiany wprowadza 
w Polsce i w Towarzystwie przyjaciół nauk 
rok 1807. Maleńki kraik, wykrojony z da- 
wnej Rzeczypospolitej, zalicza już z tą datą 
czasy pruskie do historyi, może już je tra- 
ktować i oceniać jako epokę zamkniętą; z 
kolei następuje francusko-saska sielanka, któ- 
ra nasze społeczeństwo morze krwi koszto- 
wała; wreszcie i ona ustępuje miejsca epoce 
rossyjskiego wpływu i panowania. 

Bez względu na to, co nam zgotowały 
francusko-saskie czasy, przyznać musimy, że 
dla Towarzystwa przyjaciół nauk stanowiły 
one epokę niezwykłego rozkwitu. Teraz o- 
trzymuje ono zaszezytne miano „królewskie- 
go*, rozwija przytem szeroko swoją działalność 
na różnorodnych polach pracy umysłowej i 
obywatelskiej, czego najlepszem stwierdze- 
niem są protokoły posiedzeń któregokolwiek 
z wydziałów młodej instytucyi. Z nich do- 
wiedzieć się można łatwo, ile to godzin po- 
święcono obradom nad morowem powietrzem, 
ową „dla współobywateli najokropniejszą, a 
gdy raz się wkradnie, najtrudniejszą dla u- 
niknienia klęską* ; nad ulepszeniem syste- 
mów garbarstwa; nad budową włościańskich 
domów; obmyśleniem pomocy dla rolnictwa ; 
zachowaniem bydląt od morowej zarazy i t. p. 
Każdy z tych tematów dążył do przysporze- 
nia korzyści dobru publicznemu, do ulepsze- 
nia ekonomicznych stosunków, a co z tem 
idzie w parze: do podniesienia majątku na- 
rodowego. Nie więc dziwnego, że w podo- 
bnych warnnkach warszawska Akademia zy- 
skiwała z każdym rokiem liczniejsze grona 
wiernych „przyjaciół*, współzawodniczących 
z zapałem w czynieniu hojnych na rzecz To- 
warzystwa ofiar, które jego podstawy wzma- 
eniały i ugruntowywały coraz silniej. 

Ks. biskup Albertrandi, całą duszą od- 
dany stworzonemu poniekąd przez siebie sa- 
mego dziełu, prezyduje Towarzystwu do sa- 
mego zgonu, zawsze równie ruchliwy i za- 
pobiegliwy. Jeszcze na parę dni przed śmier- 
eią podpisuje dokumenty, ustalające mate- 
ryalny byt Akademii. W epoce francusko- 
saskiej jest ks. Bbiskup mniej wstrzemięźliwy w 
oracyach swoich, zdobywając się w nich nie- 
jednokrotnie na gorętsze słowa bez obawy 
złych następstw dla Towarzystwa, którego 
nawą kierował. W ofiarności i sprężystości 
przoduje zawsze ks. Staszic, którego niezmor- 
dowanym zabiegom zawdzięcza instytucya 
własną siedzibę na Kanoniach; teraz z ks. 
Staszicem walczy na tem polu o lepsze no- 
wy członek Towarzystwa i wspominany czę- 
stokroć w jego kronikach ofiarodawca, ks. 
prałat Ksawery Bohusz, a powrócony — sta- 
raniem Stanisława Małachowskiego — na 
łono Ojczyzny, dobrowolny wygnaniec ame- 
rykański, Julian Ursyn Niemcewicz, wyra- 
sta na jedną z najjaśniej świecących gwiazd 
Towarzystwa. Widomym znakiem wdzięczno- 
ści Polaków za przyjaźń, okazywaną za mo- 
rzem Tadeuszowi Kościuszee i Niemcewiezo- 
wi, staje się mianowanie Tomasza Jefferso- 
na, prezydenta Stanów Zjednoczonych, „mę- 
ża naukom szczerze oddanego* — członkiem 
honorowym Towarzystwa. 

Daia 2 grudnia 1806 r. obchodzą w 
oswobodzonej z wojsk pruskich Warszawie, 
wśród radośnego upojenia calej ludności na 
widok zwycięskich hufców Napoleońskich, 
wielką uroczystość narodową. W katedrze 
celebruje biskup Albertrandi, na placu Sa- 
skim odbywa się przegląd wojska. Radość 
ogólną mąciły wprawdzie pogłoski o roz- 
maitych nadużyciach zwycięzeów, o wrogich 
zamiarach liberalnego francuskiego rządu 
względem zasłużonych tyle szkół pijarskich, 
wreszcie fakt rozkwaterowania się wojsk 
francuskich w świeżo restaurowanym gma- 
chu na Kanoniach, gdzie właśnie odbyć się 
miało publiczne inauguracyjne posiedzenie, 
ale Joachim Murat, książę Bergu i Kliwii 
uspakaja zręcznie zatrwożone umysły, wyco- 
fując równocześnie nieproszonych gości z 
sal Akademii, w obee czego mogło Towarzy- 
stwo przyjaciół nauk nazajutrz po audyencyi 
u francuskiego dygnitarza ogłosić w pismach 
miejscowych, „że już nie w bibliotece Księ- 
ży Pijarów, ale w domu na Kanoniach od- 
prawi posiedzenie publiczne, d. 18 grudnia 
o 10 zrana“, 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
Michał Rolle. 


GOSPODARSTWO | HANDEL 


Wystawa drobiu i różnego ptactwa 
domowego oraz królików odbędzie się w 
Jarosławiu w dniach 7 i 8 września b. r. 
pod protektoratem księżnej Jerzowej Ozar- 
toryskiej. 

Wystawa pomieszczoną będzie w sta- 
rym ogrodzie miejskim, w pawilonie umyśl- 
nie zbudowanym i obejmie: Kury wszelkich 
ras i gatunków; domowe ptactwo pływające; 
indyki swojskie i amerykańskie, pantarki, 
pawie, bażanty; gołębie; ptactwo śpiewają- 
ce, ptactwo ozdobne i ptactwo dziko żyjące, 
na które się poluje; szkodniki drobiu; drób 
opasowy żywy i bity, oraz wszelkie produkta 
z drobiu, tak w stanie surowym, jakoteż w 
formie wyrobów z pierza lub jaj pochodzące; 
króliki swojskie białe i zajęczaki, belgijskie, 
lotaryngskie, barany francuskie i inne, od- 
miany krzyżowane, świnki morskie; różne 
naczynia, przyrządy, sprzęty i narzędzia przy 
chowie i trasporcie drobiu, królików i gołębi 
oraz jaj wylęgowych używane, niemniej też 
sprzęty i narzędzia do chwytania, przynęca- 
nia ptactwa dzikiego myśliwym służące, różną 
karmę jużto w formie surowej lub też przy- 
rządzonej do żywienia drobiu, królików i 
ptactwa używaną. Wreszcie wydawnictwa i 
pisma w sprawie hodowli drobiu, gołębi i 
królików. 

W wystawie udział brać mogą wszyscy 
hodowcy w kraju i osoby, jakoteż firmy i 
Towarzystwa krajowe interesowane w spra- 
wie hodowli ptactwa domowego i królików. 
Zagraniczne firmy wziąć udział mogą tylko 
za zaproszeniem. 

Zgłoszenia pisemne na wypełnionych 
deklaracyach przyjmuje Komitet wystawowy 
drobiu w Jarosławiu najdalej do dnia [5 
sierpnia 1902 roku. 


Wystawę maszyn rolniczych urządza 
„Dom dla ziemian* w Tarnopolu w dniach 
26 do 28 lipca 1902 we własnym kiosku na 
ten cel wystawionym. Przedmiotami wystawy 
będą w pierwszym rzędzie nowości nieznane 
u nas jakoto: sadzownik do kartofli Aspin- 
wall, kopaczka do kartotli Aspinwall, kor- 
ezownik Chamberlin, maszyna do szycia mał 
ze słomy; ponadto szereg maszyn już zna- 
nych. 

W czasie wystawy odbędą się w kiosku 
wysatwowym trzy wykłady: W sobotę dnia 
26 lipca wieczorem mówić będzie inżynier 
Edmund Libański „O zastosowaniu elektry- 
ezności w rolnictwie“ (z obrazami świetlny- 
mi); w niedzielę 27 lipea w południe inży- 
nier Jan Landy o automobilach, pługach pa- 
rowych i pługach spirytusowych, wreszcie 
p. Ernest Leon Lilien „O wyzyskaniu sił 
wodnych w Królestwie wirtemberskiem*. 


Targ zbożowy. 


Lwów, 24 lipca. Waluta koronowa. 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica gotowa 
%— do 925, pszenica na termina 6'75 do 
:—, żyto gotowa 7:40 do 7:60, żyto në 
termina 5.50 do 5'75, owies obroczny gotowy 
8— do 825, owies obroczny na termina 5'25 
do 6—, jęczmień pastewny 6:25 do 6:50 
jęczmień browarniczy 6'75 do 7%—, rze- 


pak 10:35 do 1050, Inianka —— do 
—' —, groch pastewny —— do —'-—, groch 
do gotowania 9— do 12:—, wyka 7— 
do 725, nasienie lniane —— do —*—, 
nasienia konopne —— do ——, bób —— 
do —*—, bobik 6:50 do 675, hreczka 7— 
do 7:50, kukurudza nowa 6-25 do 6-40, kuku- 
radza stara —'—do ——, chmiel za 56 kilo 
—— do ——, koniczyna czerwona 35— do 
40 —, koniczyna biała 40— do 45:—, koni- 
czyna, szwedzką —'— do ——, tymotka —'— 
a === 


Spirytus loco za 50 litr. gotowy pari- 
tas Tarnopol 16:— do 16°25, za 50 litr. pa- 


ries Tarnopol na termin —'— do — —, 
waranty — — do —'—, ekskontyngentowy 
8-— do 8:25 

Wskutek słabej tendencyi targu bu 


dapeszteńskiego 
żają się. 


ceny nowego zboża obni 


OSTATNIA POCZTA 


Według dzienników, w najbliższym 
czasie wyjeżdża Pan Prezydent Ministrów 
dr. Koerber na Dwór Najwyższy do 
Ischlu, dokąd przybędzie także prezes wę- 
gierskiego gabinetu Szell. Przypuszczają, że 
pobyt obu Prezydentów Ministrów w letniej 
rezydencyi Najj. Pana przypadnie na ten 
sam czas. Celem tej podróży obu Premierów 
jest zdanie sprawy Najj. Panu o kwestyach 

! bieżących. Jak wiadomo, od wyjazdu Monar- 


i 
l 


chy w Wiedniu, upływa już trzeci tydzień. : Znany profesor Uniwersytetu berliń- 
Prawdopodobnem jest także, że przy tej spo- | skiego Delbriick, rozmawiając w tych dniach 
sobności omawianą również będzie sprawa jz jednym z dziennikarzy węgierskich wyra- 
ugody z Węgranii. |ził się bardzo ostro o Wszechniemcach w 
Wedlug Neue Fr. Presse przybędzie do į Anstryi. Potępił on icb przedewszystkiem za 
Ischl w dnin 26 b. m. P. Minister spraw |ich dążenia przeciwne interesom Państwa, 
zagranicznych hr. Goluelkowski. |w którem żyją. P. Delbrück wyraził jednak 
| nadzieję, iż ludność niemiecka w Austryi jest 
dosyć silna, ażeby się uwolnić od naleciało- 
Saski następca tronu przybył wczoraj | ści wszechniemieckich. Jako Niemiec wstydzi 
o godzinie 2 po poludniu osobnym i pei on za swych współplemielców, Że szu- 
giem dworskim do Ischl. Na dworcu powitał | kają pomocy u obcego państwa. 
go Najj. Pan ubrany w mundur pułkownika 
saskiego pułku nfłanów. Po dwukrotnem uści- 


skaniu się z następcą tronu, Najj. Pan od- 
wiózł dostojnego Gościa do przeznaczonych 
dla niego apartamentów. gdzie oczekiwała 
Najd. Arcyksiężna Marya Walerya. Monarcha 


wraz z Najd. Arcyksiężną zabawił u następcy 


tronu saskiego cały kwadrans. poczem na- 


stępca tronu rewizytował Najj. Pana. O go- 
dzine 3 minut 45 odbył się w willi cesar- 
skiej obiad, w którym wzięli udział Najj. 
Pan, następca tronu saskiego, Najd. Arey- 
księżna Marya Walerya, poseł saski i świta 
księcia. 


Jak już wiadomo, Najj. Pan po po- 
wrocie z Iechlu do Wiednia, uda się dnia 
31 sierpnia wieczorem z Wiednia do Trye- 
stu, aby wziąć udział w manewrach floty. 
Monarcha wsiądzie w Tryeście w d. 1 wrze- 
śnia na pokład yachtu „Miramar“. W dniach 
1, 2 i 3 września odbędą się manewry e. ik. 
marynarki wojennej w północnej stronie 
Adryatyku — na przestrzeni Tryest - Pola- 
Lussinpiecolo. Mianowicie na 1 września pro- 
jektowane jest odpłynięcie eskadry, 2 wrze- 
suia ćwiczenia, a w nocy zawinięcie do Lus- 
sinpiccolo, w d. 3 manewra na południe od 
Poli. W dniu 4 września zwiedzi Monar- 
cha w Poli rozmaite gmachy wojskowe, a 
wieczorem tego dnia odjedzie z powrotem do 
Wiednia. 

Manewry końcowe 2 i 5 korpusu od- 
będą się, jak wiadomo, w dniach od 12—17 
września. Główna kwatera i mieszkanie Najj. 
Pana urządzone będą w Sasvar. Monarcha 
nda się osobnym pociągiem dworskim kolei 
Północnej do staeyi Hohenau w Austryi Dol- 
nej, a stad powozem do Sasvar. W mane- 
wrach tych weźmą udział także Najd. Ar- 
cyksiażę Franciszek Ferdynand, oraz Najd. 
Arcyksiążę Rainer. 


C. k. Ministerstwo sprawiedliwości roz- 
porządzeniem z 1 lipca b. r., wydanem do 
Prezydyum wszystkich wyższych sądów kra- 
jowych, pos'anowiło w porozumieniu z Mi- 
nisterstwami spraw wewnętrznych, skarbu i 
handlu, że od dnia 1 stycznia 1903 począ- 
wszy w okręgach wszystkich wyższych są- 
dów krajowych z wyjątkiem Dalmacji, © 
tylko kandydaci mogą być przyjmowani na 
praktykę sądową, którzy złożyli poprzednio 
wszystkie teoretyczne egzamina rządowe łĄ- 
cznię z politycznym egzaminem rządowym, 
t. j egzamin prawno-historyczny, sądowy 1 
polityezay. © 

Freimdenllatt stwierdza, że Wczoraj roz- 
poczęły się w Ministerstwie handlu w Wie- 
dniu obrady austryackich i węgierskich re- 
ferentów nad autonomiczną taryfę cłową. 
Najpierw mają być omawiane t. zw. „Cla 
skarbowe“. , 

Wegierskie Biuro korespondencyjne ogla- 
sza również, że wczoraj w Wiedniu zastępcy 
obu Rządów przystąpili do trzeciego czytania 
autonomicznej taryfy ełowej. Przewodniczy 
szef sekeyi dr. Stibral. Z polecenia P. Mi- 
nistra spraw zagranicznych bierze udział w 
naradach także austro - węgierski konsul w 
Berlinie baron Erwin Ferstel, który uczestni- 
czy! również w drugiem czytaniu taryfy cło- 
wej. Obrady potrwają czas dłuższy. 


Głośna przed niedawnym czasem spra- 
wa posła do Sejmu węgierskiego Pawłowi- 
cza, zajmuje obecnie sąd w Wielkiej Kikin- 
dzie. Jak wiadomo, w Sejmie obwiniono de- 
monstracyjnie Pawłowicza, że na dworcu w 
Kikindzie bił dzieci serbskie za to, iż spie- 
wały narodowe pieśni węgierskie. Jak do- 
noszą do Zastavy, odbyło się już przesłu- 
chanie przed sędzią śledczym, który wszel- 
kiemi siłami stara się zebrać materyał do- 
wodowy przeciw Pawłowiczowi. Dziecko, któ- 
re Pawłowicz miał bić, oświadczyło wszakże, 
iż nigdy obwinionego w życiu nie widziało; 
tak samo zeznali rodzice, którzy nie wnosili 
przeciw Pawłowiczowi doniesienia karnego, 
aczkolwiek oni chyba jedni mogliby mieć do 
tego prawo. Pawłowicz, jak się pokazuje, 
nie z całą sprawą nie miał do czynienia. 


Według informacyi dzienników niemie- 
ckich, z okazyi zapowiedzianego na ostatnie 
dni sierpnia przyjazdu króla włoskiego do 
Berlina, zawiną do portu wojennego w Kilonii: 
włoski okręt wojenny, „Amerigo Vespueci* 
i prawdopodobnie pancernik „Liguria“ pod 
komendą księcia Abruzów. 


Dniewnik Warszawski) ogłasza nastę- 


pujący komunikat: 


„Na mocy obowiązujących przepisów, 
naczelnicy powiatów, graniczących z Prusa- 
mi, pełnią zarazem obowiązki komisarzów 


pogranicznych. Przysługuje im prawo weho- 


dzenia w bezpośrednie stosunki z pograni- 


cznemi władzami pruskiemi i zwoływania 
w celu rozważenia wszelkiego rodzaju nie- 
porozumień komisyj 
władz pogranicznych obu mocarstw. Dzięki 
temu, znaczna ilość spraw na granicy pru- 
skiej załatwianą jest na miejscu przez komi- 
sarzów rossyjskich i pruskich a do minister- 
stwa spraw zagranicznych dochodzą tylko te 
sprawy, których rozstrzygnięcie przechodzi 
kompetencyę komisyj mieszanych. Wobec tego 
rossyjskie ministerstwo spraw zagranicznych 
uznało za właściwe rozciągnąć i ma gra 
nieę rossyjsko-austryweką przepisy 
o komisarzach pogranicznych na granicy pru- 


skiej, Wyznaczona dla rozważenia tego wnio- 
sku komisya W ministerstwie Spraw we- 


wnętrznych, przyjęła projekt ten przychył- 
nie, poczyniła tylko szereg zmian w in- 
strukcyach dla komisarzów pogranicznych; 
zmiany te zostały zaaprobowane przez mini- 
sterstwa spraw wewnętrznych i zagrani- 
cznych*. 


Prywatny telegram z Sofii donosi, że 
niespodziewanie powrócił tam po całorocznej 
nieobeeności były prezydent rewolucyjnego 
komitetu macedońskiego Borys Sarafow. — 
Oświadczył on, że jego nagły powrót stoi w 
związku z bliskimi ważnymi dla Macedonii 
wypadkami, na które on i jego przyjaciele 
są zupelnie przygotowani. 


TELEGBANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Kraków, 24go lipca. (Tel. prywatny). 
Zbadanie stanu wieży Maryackiej poruczodo 
inspektorowi budownictwa miejskiego dr. Ja- 
nowi Zubrzyckiemu. Z przedsięwziętych już 
dotąd badań wynika, że wseltodnio-poludnio- 
wa strona wieży wymaga gruntownego wzmo- 
enienia. 

_ Magistrat obradował dziś w sprawie 
defraudacyi Borysiewicza, mianowicie nad 
tem, o ile za tego rodzaju defraudacye se- 
kwestra może być odpowiedzialną gmina. — 
Uchwała zapadnie po południu. 

Sekcya prawnicza Rady miasta uchwa- 
liła przystąpienie miasta w charakterze człon- 
ka założyciela do Towarzystwa popierania 
przemysłu krajowego „O własnych siłach*, 
z jednorazową wkładką 200 K. 


Wiedeń, 24 lipca. Wicner Ztg. ogła- 
sza: Najj. Pan przeniósł radcę ministeryal- 
nego w Ministerstwie spraw wewnętrznych, 
Stanisława hr. Pinińskiego, na własną 
jego prośbę w stan spoczynku, i nadał mu 
przy tej sposobności tytuł i charakter szefa 
sekcyj. 

, Wiedeń, 24 lipca. P. Prezydent Mini- 
strów dr. Koerber wyjechał do Ischlu. 

Czerniowce, 24 lipca. W dalszym cią- 
gu wczorajszego posiedzenia Sejmu toczyła 
się dyskusya nad kwestyą unormowania płac 
nauczycieli szkół ludowych i pensyj dla 
wdów i sierót. Przemawiał prezydent kraju 
dr. Bourguignon, który określił stano- 
wisko Rządu wobec szeregu rezolucyj. Re- 
zolucye te obejmują wiele żądań na polu 
szkolnictwa, między innemi eo do uregulo- 
WAUI2 postępowania dyscyplinarnego prze- 
ciw nauczycielom, przemiany rumuńskich 
i ruskich paralelek na samoistne gitunazya, 
wybudowania gimnazynm rumuńskiego W 
Kimpolungu. utworzenia niższej szkoły re- 
alnej w Suczawie, zaprowadzenia nauki ję- 
zyka polskiego i t. d. 

„ Poseł Straucher, omawiając stosun- 
ki panujące w szkołach, domagał się zwię- 
kszenia subwencyi państwowej na cele szkol- 
nictwa. P. Mikołaj Wassilko w ostrych sło- 
wach atakował sprawozdawcę Skedla i ata- 
kował również inspektora szkolnego Tumlitza, 
Zarzucając mu przewlekanie załatwienia spraw 
szkolnych ruskich i rumuńskich; p. Skedlo- 
wi zarzucił mowca dążenia germanizacyjne. 
„. P. Smal-Stoeki w długiem przemówie- 
niu żali? się na upośledzenie Musinów w 
szkolnictwie. 

s „Prezydent, kraju br. Bourguignon zbi- 
jał niektóre zarzuty, a następnie usprawie- 


mieszanych z pośród 


5 


dliwiał się inspektor Tumlitz. W końcu przy- 
jęto 14 rezolucyj. Posiedzenie zamknięto po 
północy. Następne jutro. 

Praga, 24 lipca. Wczoraj zmarł znany 
nakładca 1 księgarz Tempsky. 

Budapeszt, 24 lipca. Budapester Corr. 
donosi, że prezydent ministrów Szell udaje 
się dzisiaj w południe z Ratot do Ischlu, 
gdzie jntro przed poludniem na posłuchaniu 
zđa Monarsze sprawę o bieżących kwe- 
styach. 

Warszawa, 24 lipca. (Tel. pryw.) Ba- 
wią tu goście japońscy z państwa Mikada, 
którzy podróżują po Europie i Ameryce. Jest 
między nimi były minister skarbu Masayo- 
fichy Matsukata i jegosyn Goro Matsukata, 
dalej naczelny dyrektor podatków i ceł w ja- 
pońskiem xninisterstwie skarbu Tonetaro Me- 
gata, wydelegowany do Ameryki i Europy 
celem zbadania urzędowania w europejskich 
urzędach i poznania tych stosunków, wresz- 
cie urzędnicy japońsey Kaba i Jeigo Fukaj. 
Dygnitarze japońscy zwiedzili miasto i jutro 
rano jadą do Petersburga. 

Berlin, 24 lipca. W komisyj parlamentu 
niemieckiego dla taryfy ełowej zaznaczył w 
toku dyskusyi poseł Arends, że doniesienie 
jednej z korespondencji o przebiegu obrad 
komisyjnych, bynajmniej nie pochodzi od ko- 
misyi. Sekretarz stanu hr. Posadowski oświad- 
czył, że doniesienie te ogromnie go zdziwiło, 
gdyż nie użył zupełnie podobnych wyrazów, 
jakie włożyła mu w usta wspomniana kores- 
pondencya, lecz ostrzegał tylko przed pod 
wyższaniem taryfy. 

Lipsk, 24 lipca. Wezoraj skończył się 
wielki proces w sprawie bankructwa Banku 
lipskiego. Rozprawa toczyła się przed ławą 
przysięgłych w lipskim sądzie krajowym i 
trwala pięć tygodni, od dnia 16 czerwca. 
Na ławie oskarżonych zasiadali: dyrektorowie 
Banku hpskiego Exner i Gentzsch, oraz człon- 
kowie rady nadzorczej tego Banku mianowi- 
cie kupcy Dodel, Schröder, Wólker i Wil- 
kens, bankier Mayer, buchalter Vbrster i 
niejaki Fiebiger. Trybunał wydał następu- 
jący wyrok: Dyrektor Exner skazany na 5 lat 
ciężkiego więzienia i 5 lat utraty praw, dy- 
rektor Gentzsch na 3 lata więzienia. Obu 
wliczono siedmiomiesięczne więzienie śledcze. 
Członek rady nadzorczej Dodel skazany na 
grzywnę 15.000 marek, inni zaś członkowie 
rady nadzorczej na grzywny od 15.000 de 
18.000 marek. 

Drezno, 24 lipca. Król saski zachoro- 
wał na katar oskrzelowy. 

Petersburg, 24 lipca. Miasto Mukden 
w Mandżuryi ogłoszono urzędownie jako za- 
rażone cholerą. Z Oharbinu donoszą, że od 
3—14 lipca b. r. zachorowało tam na cho- 
lerę 234 Rossyan i 528 Obińczyków ; zmar- 
lo zaś 81 Rossyan i 363 Chińczyków. 

Paryż, 24 lipca. Wezoraj wieczorem od- 
było się zwołane przez pewien dziennik zgro- 
imadzenie w celu uchwalenia protestu prze- 
ciw wydalania kongregacyj. Przebieg zebra- 
nia by! spokojny. Natomiast przed lokalem, 
w którym ubradowano, zebrała się grupa re- 
publikanów i socyalistów, hałasując i wzno- 
sząc okrzyki obelżywe, skierowane przeciw 
duehowieństwu, katolikom, oraz okrzyki na 
cześć wolności. Przyszło do awantury i bójki. 
Kilka osób aresztowano. Po zamknięciu 
zgromadzenia odbyło się ponowne zgroma- 
dzenie w redakcyi dziennika Sillon. 

O pół do 11 w nocy przyszło na ta- 
rasie Café Olany do większego zajścia. Wiele 
osób odniosło skaleczenia i rany. Aresztowano 
25 osób. W kawiarni na bulwarze St. Mi- 
chel przyszło około północy do starcia. Pa- 
dły dwa strzały rewolwerowe. Jeden z gości 
a zraniony. Policya przywróciła porzą - 

ek. 

Paryż, 24 lipca. Z powodu odjazdu za- 
konnie odbyła się przed kościołem w Oluar- 
tier Ternes wielka demonstracya, w której 
wzięło udział kilkaset osób, przeważnie ko- 
biety i młodzież. Demonstranci sprzeciwili 
się zarządzeniom policyi. Kilku policyantów 
obito laskami. Aresztowano kilka osób, mię- 
dzy któremi znajduje się także deputowany 
Pugliesconti. 

Paryż, 24 lipca. Aresztowany wczoraj 
deputowany Pugliesconti został wypuszczony 
na wolność. Coppée oraz inni uczestnicy 
onegdajszej demonstracyi będą pociągnięci 
do sądowej odpowiedzialności. 

Londyn, 24 lipca. Biuro Reutera do- 
nosi: Król Edward zamierza w sobotę dnia 
26 b. m. przewodniczyć na posiedzeniu t. zw. 
bridg council w Cowes. 

Londyn, 24 lipea. W Izbie gmin na 
zapytanie jednego z posłów, odpowiedział mi- 
nister kolonii Ohbamberlain, że wiadomość, 
jakoby delegat boerski dr. Leyds odjechał 
na pokładzie okrętu Bavarian do południo- 
wej Afryki jest nieprawdziwa. Takim oso- 
bom nie udzieli się pozwolenia na powrót. 

Londyn, 24 lipca. Król Edward zgo- 
dził się na ustanowienie królewskiej komi- 
syi, która będzie miała za zadanie zbadać 
akta rozmaitych spraw i wyroków, wydanych 
przez sądy wojenne w Afryce południowej i 
orzec, czy niektóre wyroki należy złagodzić 
lub znieść. 


Kapstad, 24 lipca. Wczoraj urządzono 
tu na cześć Bothy przyjecie w sali przy ho- 
lenderskim kościele reformowanym. Botha 
dziękował Afrykanderom za gorące przyjęcie, 
oświadczył w końcu, by pracowali gorąco 
dla podniesienia południowej Afryki, jedy- 
nego kraju, który swą ojczyzną mogą na- 
zwać. Delarey, zapewnił, że mieszkańcy re- 
publik południowo-afrykańskich, mimo utraty 
niepodległości nie wyrzekną się swych tra- 
dycyj. 

Aleksandrya, 24 lipca. Podług urzę- 
dowych danych liczba wypadków cholery w 
Miszy wynosi ogółem 210, z tego 147 śmier- 
telnych. Jedna kobieta, która uciekła z Mi- 
szy, umarła na cholerę w Kairze. 


* Ks. iKardynsd Ledóchowski. 

Rzym, 24 lipca. Zwłoki kardynała ks. 
Ledóchowskiego zostały zabalsamowane i wy- 
stawiono je wczoraj popołudniu w biskupim 
ornacie na widok publiczny w pałacu Pro- 
pagandy. — 00. Kapueyni odprawiają przy 
zwłokach modły. 

Jutro, w piątek, o godzinie 10 zrana 
będą zwłoki przeniesione do tytularnego ko- 
ścioła ś. p. Kardynała, San Lorenzo in Lu- 
cina. Po odprawieniu tam nabożeństwa ža- 
łobnego, będą zwłoki przewieziona na cimen- 
tarz Varano, gdzie zostaną pochowane w ka- 
pliey należącej do Propagandy. 

Rzym, 24 lipca. Kardynałowie, prala- 
ci i członkowie ciała dyplomatycznego przy- 
bywali wczoraj licznie do kaplicy, w której 
wystawiono na katafalku zwłoki $. p. Kar- 
dynała Ledóchowskiego. Dzisiaj aopuszezoną 
będzie do kościoła publiczność, 

Sekretaryat Propagandy zawiadomił o- 
ficyalnie misye katolickich państw o zgonie 
Kardynała prefekta. 

Rzym, 24 lipca. (Tel. pryw.) Kondukt 
pogrzebowy ś. p. Kardynała Ledóchowskiego 

T ok będzie jutro ks. Arcybiskup Zale- 
ski. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 24 lipca. 1902. — Giełda po- 
łudniowa (Mittagsbórse). Godz. 12 min. 30. 
Marki 117-15, Renta majowa 101:80, Węgier- 
ską renta koronowa 97-90, Akcye austr. Za- 
kłądu kredytowego 68075, Akcye węg. Za- 
kładu kredytowego 712:—, Akcye Anglo- 
banku 277:50, Akcye Unionbanku 530:—, 
Akcye Bankvereinu 454—, Akcye Lander- 
banku 416-—, Akcye Kolei państw. 704 50. 
Lombardy 68—, Akcye kolei Elbethal 465—, 
Akcye Fabryki broni ——, Akcye tytonio- 
we 294-—, Akcye Alpiny 399-—, Akeye Ri- 
ma Muranyi 49550, Akcye Praskiego To- 
warzystwa żel. 1525'—, Losy tureckie 108-50, 
Ruble 2538-—, 20-Franki —'—, Tramway 


Usposobienie : silne. 


Wiedeń, 24 lipca 1902. — Ziamknię- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godz. 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 679-75, 
Akcye węgierskiego Ziakładu kredyt. 711:—, 
Akcye Anglobanku 278:—, Akcye Unionban- 
ku 581—, Aksye Landerbanku 41750, Akcye 
Bankyereinu 458 —, Akce. Bodeneredit 988'—, 
Akcye galicyjsk. Banku hipoteczaego 545'—, 
Akcya Kolei państwowych 404 —, Akeye Ko- 
lei Południowej 68:50, Akcye Tramway 4) 
—-—, Akcye Tramway B) —'—, Akcye 
Kolei Elbethal 467%—, Akcye Kolei Pál- 
nocnej —'—, Akcye Kolei Czerniowieckiej 
569-—, Akcye Alpiny 401'—, Akeye Rima 
Muranyi 49%—, Akeye Praskiego Towarzy- 
stwa żel. 1526—, Akcye Fabryki broni 
388-—, Akcye Tureckie tytoniowe 293—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 97/60, 
Renta majowa 101:85, Austryacka Renta koro- 
nowa 99:65, Węgierska Renta koron. 97:90. 
56 l. Listy Tow. kredytowago ziem. 96-85, 
å pre. Listy Banku krajoweg: 97'--, 4 i póź 
pre. Listy Banku krajowego 101:50, 4 pre. 
Listy Banku hipotecznego 96:50, 4 i pół pre. 
Listy Banku hipotecznego 100:60, 5pre. Li- 
sty Banku hipotecznego 110:—, 4-pre. Gal. 
Obligacye propinacyjne 99—, 4-pre. Gal. 
pożyczka kraj. z r. 1898 97:35. 4-pre. po- 
życzka miasta Lwowa 94-20, Losy tureckie 
108:25, Marki 11%02. Ruble 25250. 


Berlin, 24 lipca. — Giełda poranna 
(Porbórse). Akcye kredytowe 21420, Towa- 
rzystwo dyskontowe 183-90. 


Usposobienie : spokajne. 


Odpowiedziałny redaktor Adam Krechowiecki 
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Nadesłane. Ruch poełągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1902 r. (Czas środkowo euro pajski). 
ae REZ | ` ' Pociąg M w” 
Dom bankowy i kantor wymiany posploswj przyjeżdża do Lwowa [dworzee główny] popost] PaJeźdża ze Lwewa [z dworca głównogoł 
Ronatyn I Ulam o godzinie o godzinie 


Do krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi, | 
Karlsbadu), Rozwadowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego p. 
Rzeszów, Orłowa. 

Do Iekan. (Jags, Bukaresztu, Constane*), Potutor, Qzortkowa, 
Kórósmezó, Słob. rung., Załeszezyk, Nowosieliey, Serethu, 
Borodiny, Putny, Valeputny, Suczawy. 

Do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Chyrowa, Sambors, Jasła, Stróż, Mielea, Orłowa, Wie- 
liezki, Oświęcima 

Do Brznchoówie, (ud 15/5 do 14/9 wlącznie esdziannie). 


z Z lekan (Jas, Bukaresztu, Konstantynopola), Delatyna (od 2/10 
do 30/4), Zaleszezyk, Wyżniey, Nowosieliey, Berhomethu, 
Czudina, Serethu, Radowiee, Valeputny i Suczawy. 

Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi), Wieliezki, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Cha- 


bówki, Zakopanego | 
Z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa. > | S2Ń 


Lwów, ul. Sykstuska 1. 8, 
kupuje i sprzedaje wszelkie efekta i monety 
krajowe i zagraniczne. Losy na spłaty mie- 
sięczne. Z'ecenia z prowincji uskutecznia się 

odwrotną pocztą nie licząc prowizyi. 


251| — 


Z Krakowa (Berlina, Wroeławia, Warszawy, Wiadnia, Karis- 
badu, Pragi), Zakopanego pizez Przemyśl, Wieliezki, Ry- 
manoówa, Sanoka, Chyrowa. 

Z lekun, Czortkowa, Kałusza, Kórózmezó (od 137 do 31/8 
wł. co niedzieli i święta), Brodiny, Putny, Suczawy. 

Z BErzuchowie (od 15/5 do 14/9 włącznie). 

Z Janowa. 

Z Podwołoczysk (Cdessy, Kijowa), Brodów. 

Z Łasocznego (Pesztu), Chyrowa, Borycławia, Kałusza. 

Z Rawy ruskiej i Sokala. 

Z Krakowa (Berlina. Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 
Oświęeima, Stróża, Ortowa (od 1/5 do 30/9 wł.), Mezó 
Laborcz (Pesztu). 

Z Rzeszowa, liubaczowa. 

Z Staotsławowe, Potutor, Koresntezó, 

Z Ławocznego, Kałusza, Chyrowa, Borysławia. 

Z Janowa. 

% Krakowa (Berlina, Wrosławia, Wiednia. Karlsbadu, Pragi), 
Jasła, Tarnobrzegu, Rymanowa, Iwonicza, Sanoka. 

£ leka» (Jasa, Bukareszte) Czortkowa, Kałusza, Zaleszczyk, 
Wyżniey, Serethu, Suczawy. 

Z Podwołoczysk (Udessy), Kijow), Brodów, Grzymałowa, Hu- 
siatynż, Kopyczyniec. a 

Z Brzuchawie (od 15,5 do 149 włącznie w niedziele i święta). 

Z Tuehli (od 15/6 do 30/9), Skolego (od 1/5 do 80/9, Stryja, 
Chyrowa, Borystawia. 

Z Podwołoczysk (Udeszy, Kijow2), Grzymałowa, Potutor, Za- 
leszczyk, Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniec. 

Z Tek»n, Żydaczowa, Nowosielicy, Berhomethu, Czudina, Brodiny. 


Herbzita Wilikelma. 


Na liczne zapyłanie donosimy Szan. 
Publiczności, że herbata przedtem jako Wilhelma 
antireumatyczna herbata czyszcząca krew znana z 
apteki Franciszka Wilhelma, aptekarza c. i k. na- 
dwornego dostawcy w Neunkirchen, Niższa Austrya, 
w skutek rozporządzenia e. k. wysokiego Minister- 
stwa spraw wewnętrznych z dnia 17 grudnia 1894 
obeenie otrzymać można pod nazwą Franza Wil- 
helma herbata przeczyszczająca we wszystkich apte- 
kach po cenie 4 koron za paczkę. 


Do Iekan, (Jass, Bukaresztu), Żydsczowa, Potutor, Kórósmezó, 
Nowosielicy, Brodiny, Putny, Valeputny, Suczawy. 

Do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee 
Husiatyna. ? 

Do Pawocznego, (Pesztu), Drohobycza, Borysławia. 

Do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu) 
Lubaczowia, Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwo- 
nicza, Orłowa. - 

Do Krakowa. (Wiednia, Warszawy, Pragi, Kərlsbadu), Sanoka, 
Rymanowż, Iwonieza, Tarnobrzegu, Stróż, Orłowa (od 1/7 
do 15/9), Jasła. 

Do Ławocznego, Utyrowa, Borysławia, Kałusza. 

Do Janowa. 

Do Bałzea, Sokala, Lubaczowa, 

Do Czerniowiec, Potuior, Nowosielicy. 

Do Tarnopola, Potutor 

Do Janowa (od 1/5 do 159 włącznie w niedziele i święta). 

Do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee 
Zaleszezyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, Grzymałowa 

Do Szezerea (od 1/8 do 15/9 w niedzielę i święta), ` 

Do Brzuchowie (od 155 do 14/9 włącznie w niedziele | świąt») 

Po fekan, Potutor, Kałusza, Czortkowa, Zsleszczyk, Wyżnicy, 
„Kórosmezó. 

Do krakowa, (Wiednia. Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Jasła, Ohabówki, Zakopanege, Wieliczki, Nowego Saczu 
Lubaczowa. w 


| 

= 
= 
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Ubezpieczenie losów © 
od straty przy wyłosowa» 
niu najmniejszą wygraną 

przyjmują 


Sokal & Lilien 


Zlecenia z prowineyi wykonujemy od- 
wrotną pocztą. 


Jako dobrą i pewną lokacyę 


JR A MURIT 
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aen A i i 
> Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi) z i Do Tuchli (od 15/6 do 30,9 włącznie kolego Gd 15 d 
; „polecamy Oświęcima, Wieliczki, Orłowa, Mielca via Dembiea, Sam- 5 4 30/9 a Stryja, M BOO ore 
46/, Listy hipoteczne koronowe, bora, Chyrowa. = | > = e (od 1/5 do 30,9). 
AŻ 9 a iota A i s „sa: = 25) Do Brzuchowie (od 15/5 do 149 włącznie). 
je l Listy hipoteczne, | 1 Z Bełaes, Sokala, Lubaczowi, Rawy Ruskiej $ E Do Rzeszowa, WAWA Jarooo i 
50/, Listy hipoteczne premiowane, Z Brzuchowie (od 15/5 do 14;9 włącznie). i L.ż,30 7 
40/ Listy Tow. kred. zieraskiego Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), | TRIO Do Stanists Faak 
aj i Erai i Zakopa zez Kraków (od 25 6 do 15,9, Nowego Są- D A yaa canas i 
4 Ja Listy kreca krajowego, E Oes (od 1/7 do 15/9), Jasła Lubaczowa, Sanoka, RR e waw ieanin wę Barjina, Warszawy.) Chy- 
40/, Listy Banku krajowego, REŻ z U 9 z MP rowa, Mezó Laborez (Pesztu), N. Są:za, Grsowa od 1/5 do 
: : e Rymanowa, Iwonieza 4 Na b i 
50/7, Obligacye kumunalne Banku kraj, Z Bikieówie (od 155 do 14/9 włącznie w niedzielę i święta). a agolipo$ SĄ RRS TT l 
CA A A SLA Ź wa (od 1/5 do 15/9 wł. w dnie powszednie, od 169 
40/, Pożyczzę krajową, Z lekan (Bukaresztu). Husiatyna, Koresmezó6, Potutor, Nowo- do 304 wł. codziennie). 
407, Gal. Obligzcye propinacyjne i wsze]- sielicy, Valeputny, Suczawy. — | 685 Do dawocznego, (Pesztu), Ukyrewa, Borysławia, Kermizs. 


7 Janowa (od 1/5 do 30/9). y Yio Do Rawy raskiai, Sakal 
Z Szezerea (od 1j6 do 15/9 włącznie w niedzielę i święta). 8-16]] Do ała. ej 155 do 149 wł. w niedziuie i świę a; 
7, Krakowa (Berlina. Wrocławia. Wiednia, Warszawy), Oświę- 8-25] Do Przemyśla (ei 165 F 30/9 wE) PR. 


kie renty państwowe. = 
cima, Jasła, Lubaczowa, Tarnobrzegu, Iwoaicza, Ryma- — | 900] Do Podwołeczysk. (K'jowa, Odessy), Brodów. 


Nadto polecamy 
Akcye gal. Towarzystwa elektrycznego. 
Papiery te sprzedajemy i kupujemy po naj- 
dokładniejszym kursie dziennym. 


nowa, Sanoka. : R... D ET 10 05fj Do Tanowa (od 15 do 159 wł. w niadgisla © Gwieta) 
Z ganowa ( od 1/5 do 15/9 włącznie w niedziele 1 święta). 10:30] Do Iekan, Czortkowa, Nowosielicy, Berhomethu, Śsrethu, Bro- 
Z Podwołoczysk (Odessy. Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Za: diny, Suczawy. 


leszezyk, Skały, Iwania pustego, — |11 004 Do Er ALAN: Coh wi. MIE E wa E 
q - PE A $ nE N. or vo Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Pragi, Karls- 
KA N 1 Q R WY M l ANY Z Ławocanego (Peszti), Chyrowa, Kałusza, Borysławia. i badu, Chyrowa, Rymanowa. lwaaieza, Tarnobrzegu, Qrśu- 


wa, Wieliczki, Obabówki, Zakopanego. 
l Fodwołozwyaw, Kopyes Iwania pusteg', Skały, Hu- 
siatyna, Zaleszczyk. urrymafowa, 
s dworca „dł adaa meson 
Podwełuezysz, (Kijowa, Odessy), Brodów, śoprezynise 
Husiatyna. 
o Tarnopola. Potuter 
Podwołoezyak, (Kijeva, Odesay), Brodów, Kopyzayalea, Za- 
leszczy, Tlusiatyna jokaer, wania puszogo, Qrzymałowiae. 


c. k. uprz. gal, akcyjnego 
BANKU HIPOTECZNEGO, 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 24. lipca 1902. 
HOTEL GEORGE. 


E. Hr. Baworowski z Kopyezyna, M. Rang 
z Canes, D. Felkes a Budapesetu, W. Seigalski 


Na dworzec Podzameze. 


Z Parnopola, Borek wielkich, Grzymałowa. 

Z Podwołoczysk (0deaxy, Kijow), Brodów. 

Z Podwełoezysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Hu- 
siatyna, Kopyczyniee. 

Z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa) Kopyczyniee, Zaleszczyk, 

Potutor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna, Brodów. 


Z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Kopyczyniec, Brodów, Za- 


o kodwałoszysz, (Kijowa, Odessy), Brodów. 
vsk, Koryezyniec, Iwalia pustego, Skały Hau- 


bę Só 
o BER! 


z Warszawy, M. Naimski z Zatoru, A. Liebermann leszczyk, Potutor, Twania pustego, Skały, Husiatyna. siatyna, Zaleszczyk, Grzymałowa. | 
z Borysławia, T. Bochdan z Milatyna, 8. Hoszewski A ; ka 6 e: a A l 
ze Stanisławowa. Uwaga: Pora nocna oznaezona jest ramkami. — Czas środkowo-europejski jest późniejszy o 36 minut od ezasu lwowskiego. 
F ad dają J laca żądają 5 płacą żądają 
CENNIK Losy z roku 1254 po 250 zł. mk. 4 pr- TE jt. Gal. poż. kr. z r. ME za 100 zł. 6 pr. s» za Czerw. krzyża WEB: SA eh si ć ag „a | 
RF H NE Š „n 1860 po 500 zł wa. 5 pr. 153.— 154.— m. MB 93 za 200 k. 4 pr. 96.90 7.904 Losy fund. arcyks. Rudolfa at, . B= b 
lwowskiej Izby handiowej | przemysłowej _ n n 1860 po 100zł. 5 pr. . 187.— 189.— 7 bar hej: 1 p za 100 zł. 4 pr. 98.50 99.50] Salma 40 zł. a i * ` 5 a R 5 jka Kom 
i ina; j placa żądaj . n 1864po 100 z}. . . . 259.— 253.— f Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za Pożyczka miasta Salzburga 80 zł. . — JA= 
f i Š E $ 1864 po 50zł. . . . 250.— 253. — LOOT pra | e a a 9050 > St. Genois 40 zł. mk.. . . - - . „— 274.— 
Lwów, dnia 24. lipca 1902 R ądają , ” 1864 i 94.70 | St. 6 l mi A 3. 

I. Akcye za sztukę. z a E ġ||č2isty zast. domen państ. 120 zł. 5 pr. 300.50 302.50 a ga a 100 lirów (96 kor.) "am: Pożyczka I ETA KN > SEE 
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) [549 B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa |Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 86.50 88.50 A „ 'ryestu 50 zł. 4 pr. . . 230.— 250. 
M 7 GG rój i przem. BĘ reprezentowanych krajów koronnych). Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. —— —.— REA TI 

po ZA. orai m; o A 3 ta złota wolna od podatku h n A . oye banków (zà sztuką). 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. „a. I. WBD, po . . 12160 12180 Q. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne Banku Anglo %msir 240 kort a..a 1.37. — 8 
KEG a św. mk -| Austr. vena w wał kor wolna od O ERO Peszt. banku handi. 500 zł. |. . . 2515.-- 2520.— 
„Eos P a 5 podatku za 200 kor. 4 pr. . . . 9995 9995 | Anglo Austr. banku los w 30 I. 4 pr. —— — | Zaktad kred. dla handla i przem. . =m == 

Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł. Austr. zakł. kr. ziem. los w 501. 4pr. 97.50 98.50] Weg. banku kredyt. 200 m. . . . "05. = 
kal wb Cieri Joey żężnówt |, 0. Oliaera koljemo. n on OOl pze asi Spe zAć78 ale Ta p balto amste dra B00 mè - dal dal 

ć en 400 k.) ze Kol. Arcyks. Albrechta za zł. 4 pr. 99.10 100.10 no RM. »  „ 1889 3pr. 268.— x%65.— |Galie. banku bipot. 200 zł. . . . . 3.— 547 — 
PRM ami O E Kol. WA Elżbiety w złocie wolne Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 da 104— —.--] , „ dla hand. i przem. 200 zł. 334—  344.-- 

tem Li dekle a “BOO ka EA od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 118.50 119.50 n » m „ los 4pr. 97.50 97.75] Banku dla krajów koronnych 200 zł. 415.25 416.25 
Tow E gel Bo elektry- > Kol. za 200 zł. mk. 57, pr. (ostemp. Gal. ake. b. hip. 10 K prem. los 5 pr. 110— — —| „  Austro-wgg. 1400 k. . . . . 1605— 1610.— 
cznych wa: po 200 zł. (400 kor.) «e |£00 akeye) o o  - 2 2 + 12 BO— mm | » m n n los 50 lat ja pr. . 10080 100.45] „  Związk. (Unioubank) 200 zł. . 525— 526- 
i a Kol. Česarza Franciszku Józefa za 100 nn nm mo » 60 lat za 200 kor. Czeskiego banku związkowego 160 24. 248,50 249.50 
II. Listy znetawne za 100 kor. 5 zł. BU, pr, . e - + « . . . 12640 10740] Apr - - . . . . . . . . . 98— 96.50] Ziynostedska banka 100 mł. . . . . 251.— 259.— 
Banku h. g. 5'/ w. 8. wyl. z 10°% æ [109 Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron. Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat  96.— 968.95 > 
Km n Aaso „ los. w 501. „ą [100 wolne od E ZA R p 39.25 100.25 non n n już a. 41 lat 97.5) —.— L. Akcya Przedsiębiorstw traasportowych. 
ai U „ 601.po 200 k. 95 80 Kal. Karola Ludwika po 2 . mk. » o » è n n» pr stare . . 96—  —— „dE | e Tę 
©. dfAjk o e ao 20 (ostamp. akaye) 5 pr. . . - . . 9950 10050] n non. n SPL. zaŻ0O kon == Puk kol lok. are piorm, 3003 zł. B= AE 
g los. w 57 L æf 97 p 4 Banku krajowego dla Galicyi Lodom. NE RUNE OE BRDO — 5710 
n n o, n» e Kolei półn. ces. Werd. 1000 zł. ink. 5690.— 5710. 
Tow. kred. gal. ziem. 4°, (pierw- Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). Afa pr. 51% lat zwrotne. . . . 101.25 10225] Kolom. koi. lok. (ake. pierw.) 200 s. —.— —— 
MN T ad Z | 96 30 Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 110— —.— PG oblig. komun. 2 emi- | 45 jogg] Kol. Lwów-Bozec (ake. pier.) 200 zł, u= =i 
Ie SZ gli A A OS 96 %0 w złocie za 200 zł 5pr. n oe o ——  — — panka ktajowógo Piir kómnnęś ei ; i 5 Lwów-(zern.-Jassy 260 zł. B M ŚL 
3 Kol. Czeskiej zach. za 200 1000 i D > wschod.-galie.-lokaln. 200 zł. . 392. 400 
4j los. w 56 lat . m| 96 30 5000 aA smm e MG... 100.60 | 57% 42 lat za 200 kor. 4, pr. . 100.60 101.60] * pmystwowych 206 zł śm 11 
HI. Obligi za 100 k = Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400 Banku kr. losy 57/ l. za 200 k. 4 pr. 91— 98—] > Fotadaloej aE „4 6. « ae ee 
: A T kor. 4 pr. - > -< - 99.30 100,30 | ustroweg- banku 404 lat los. 4 pr. 100.25 10125] ” weg, galie. I. 209 g . . . . 43k- 436,— 
Gal. piesza propin. teh w. a. & e 0 £ Kol. bukowińskiej loxaln. za 400 kor. ; n n 50 lat los. 4 pr. 150.25 101.25] Kisir, Tow. żoyl. R: Danajn sa ME 913 — 9Sa 
Komunalne Banku kt Bo), (2em.) © [102 30 Apna aa ao > są 85 98.16 u łaa: iza p | 
HA) 6) 3 em.) 2 f100 70 Kol. galic. Karola Ludwika za 200, . gacyo z prawem pierwszeństwa M. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
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Licytacye. 


L. 76.352. (6240 3—3) 
OBWIESZCZENIE. 

W eelu oddania w przedsiębiorstwo do- 
stawy szutru na gościnie: państwowy W rze- 
szowskim okręgu budowniczym w latach 1908 
1904 i 1905 odbędzie się dnia 7. sierpnia 
1902 w e. k. Starostwie w Rzeszowie licy- 
tacya ofertowa. 

Koszta fiskalne szutru w roku 1903 do- 
stawić się mającego wynoszą: za 910 m* 
0.550 kor. 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymie- 
nionym e. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12-tej 
w południe wnoszone być mają oferty, spo- 
rządzone na blankietach urzędowych, któ- 
rych Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopa- 
trzone marką stemplową na í i i we 
wadyum wynoszące 50%, kwoty fiskalnej, z 
wyrażeniem opustu z cen jednostkowych nie 
tylko cyframi ale i literami, 

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wem miejscu podać nazwę kamieniołomu lub 
szutrowiska i efiarowaną cenę jednostkową 
bez żadnych dopisków, wreszeie położyć datę 
i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
ceny jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwierdze- 
nie ofert nastąpi bezwarunkowo według po- 
szezególnych kamieniołomów lub szutrowisk. 

Oferty niesperządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek do- 
piski, zostaną oferentowi zaraz przez komisyę 
przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś po 
terminie licytacyi nie będą oferty przyj- 
mowane. 

Z e. k. Namiestnietwa. 


Lwów, dnia 18. lipea 1902. 


L 40.138. (6241 3—3) 
OBWIESZCZENIE. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo þu- 
dowli konserwacyjnych na gościńcach pań- 
stwowych w przemyskim okręgu budowniczym 
w latach 1902, 19038 i 1964 odbędzie się 
dnia 30. lipca 1902 w e. k. Starostwie w Prze- 
myślu licytacya ofertowa. 

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mających w roku 1902 wynoszą 25.868 kor. 
72 hal. 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymienio- 
nym c. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12 
w południe wnoszone być mają oferty, spo- 
rządzone na blankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone 
marką stemplową na 1 kor. i we wadyum 
wynoszące 5%, kwoty fiskalnej z wyrażeniem 
opustu z cen fiskalnych nie tylko cyframi 
ale i literami. 

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wem miejscu podać sekcyę dregową i ofiaxo- 
wany opust czy nadwyżkę een jednostkowych 
bez żadnych dopisków wreszcie położyć datę 
i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mogą na każdą 
sekcyę drogową osobno, jeżeliby zaś oferta 0 
bejmowała kilka sekcyi drogowych, wtedy 
podać w niej należy opust lub nadwyżkę cen 
fiskalnych dla każdej sekcyi drogowej osobno, 
albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi bezwa- 
runkowo według poszezególnionych sekcyi 
drogowych. ? 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi przez komisyę 
przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś po 
terminie licytacyi nie będą oferty przyjmo- 
wane. 

Z e. k. Namiestnietwa. 


Lwów, dnia 8. lipca 1902. 


L. 78,452. (6313 3—3) 
OBWIESZCZENIE 

Celem oddania w przedsiębiorstwo bu- 
dowli wodnych regulacyjnych na Dunajcu 
pod Zarzeczem, Zabrzeżem i Czerńcem o ile 
przypadną do wykonania w latach 1902 i 
1903 odbędzie się dnia 14. sierpnia 1902 o 
godzinie 12 w południe w e. k. Starostwie 
w Nowym Sączu publiczna lieytacya ofertowa. 

Koszta budowy wynoszą 82 596 80 kor. 

Warunki przedsiębiorstwa i eeny jedno- 
stkowe przejprzeć można w godzinach urzę- 
dowych w wymienionem e. k. Starostwie gdzie 
także do godziny 12 w południe wyżej ozna- 
czonego dnia wnoszone być mają oleriy spo- 
rządzone ściśle według przepisanego wzoru a 
zaopatrzone marką stemplową na 1 koronę i 
we wadyum wynoszącem 3850 koron z wy- 
rażeniem opustu z cen fiskalnych cyframi i 
słowami. 


RER! EEEE 
Oferty oddane po terminie lub w innym 
urzędzie albo nie zaopatrzone w wadyum, 
wreszcie nie sporządzone ściśle w sposób 
przepisany lub zaopatrzone dopiskami wyraża- 
jącemi opusty dla różnych robót osobno bez- 
warunkowo nie będą uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnietwa. 
Lwów, dnia 1%, lipca 1902. 


Wzór oferty. 
OFERTA 


Stempel na 1 koronę. 
mocą. której niżej podpisany obowiązuje się 
wykonać budowle wodne regulacyjne na Du- 
najea pod Zarzeczem, Zabrzeżem i Ozeriicem 
w latach 1902 i 1908 za opustem 
słownie . 4... 4. 4202 procentów z cen 
fiskalny ch. 
Warunki licytacyjne znam dokładnie i 
poddaję się im bez jakiegolwiek zastrzeżenia. 
Jako wadyum składam 
(Data) 
(Imię i nazwisko oferenta). 


L. cz. K. 161/2 (3) (6034 8—3) 
Duis 2. września 1902 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 14, odbędzie się licytacya realności 
wyk. hipotecznym 15i księgi gruntowej gmi- 
ny Kszielniki objętej wraz z przynależnościami. 
składającemi się z dwóch stodół, spichrzu, 
stajni, wozowni, kuźni, rzeżni, jatek, stajenki, 
wychodków, ledowni, studni i dwóch szop. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę, jest ocenioną z przynależytosciami na 
62.688 kor. 

Najniższa cena wynosi 36.958 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Niniejszem zatwierdzone warunki licyta. 
cyjne i odnoszące się do tej nieruchomości deku- 
menta (wyciąg tabularay, protokoły opisania 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sg- 
dzie niżej wymienionym, w katcelaryi Od- 
działu IV. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby wiedopuszezalną należy zoło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, maczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mə- 
głyby być już ze skutkiam podnoszone. 

Te osoby, dia których jakie prawa luk 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licyiacyjńego powsianą, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzesiach tego postę- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jaśli nie mieszkają w okregu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełaomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego, 

C. k. Sąd powiatowy, S IL, Oddział IV. 

Łwów, dnia :4. maja 1902. 


L. ez. E. 57/2 (4) (6233 2—3) 

Dnia 28. sierpnia 19023 o godz. 9 przed 
południem w sądzie mżej wymienionym, biuro 
Nr. 5 w Muszynie, odbędzie się licytacya 
realności lwh. 23 ks. gr. gm. Muszyna, Sary 
Z A.msterdamów Giewurzowej i Menaschego 
Gewiirza własnej, wraz z przynależnościami. 
Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytację, jest ocenioną na 1670 kor., słu- 
żebność prawa przechodu przez sąsiednią par- 
celę na 200 kor., przynależności zaś na 14 
koron. || 

Najniższa oferta wynosi 942 kor., wa- 
dyum 188 ker. 46 hal, poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku 
„ Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy 
wający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
o. Gó w tutejszym sądzie biuro 
r. 8. 
„Takie prawa w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalna należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy terminie lieytacyj- 
nym, inkczeł roszczenia tego rodzaju co do 
nieruchomości nie mogłyby być ze skutkiem 
podnoszone, 
P Te osoby, dia których jakia prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości już istni - 
eją, lub w toku postępowania licytaeyjnego 
powstaną, zuwiadamiana będą o dalszych wy- 
darzeniach tego postępowania przez przybicie 
na tablicy sądewej, jeśli nie mieszkają w 
okręgu sądu i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do dorętzeń. 

Ć. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Muszyna, dnia 10. lipea 1902. 


L. cz. E. I. 857/2 (7) (6091 3—3) 
Na żądanie e. k. uprz. gal. acke. Banku 
hipotecznego do rąk Dyrekcyi we Lwowie, 
odbędzie się dnia 2. września 1902 o godz. 
10 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w sali lieytacyjnej Nr. VI. licytacya 
realności pod 1. k. 12652, we Lwowie obj. 
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| whl. 1411,11. dz. ks. gr. gm. m. Lwowa, 


położonej przy ulicy Zródlanej l. 11 O. we 
Lwowie wraz z przynależnościami, składają- 
cemi się z ogrodzeń, okien, drzwi, kluczy, 
wodociągów, dzwonków, krat, komórek i t. d. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest oeenioną na 65.200 kor., przynależności 
zaś na 1846 kor. 80 hal., służebność która 


'ma być przyjęta bez policzenia na cenę kupna 


na 950 kor. ) 

Najniższa cena wynosi kwotę 33.048 kor. 
40 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. s 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
sze m zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg  tsbularny, 
wyciąg katastralny, protekoły ocenienia i t.d.) 
może każdy, mający chęć kupienia przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 32. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
ieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone, 

Te osoky, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku  postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego  postępo- 


„wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 


wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i mie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zaniieszkałego. 
O k. Sąd powiatowy, S. I., Oddział III. 
Lwów, dnia 26. czerwca 1902. 


L cz. E. 71/2 (5) (6232 2—3) 

Dnia 28. sierpnia 1902 o godz 9 rano, 
w sądzie niżej wymienionym, biuro Nr. 8 
w Muszynie, odbędzie się licytacya: a) 5/10 
i 1/40 część realności lwh. 695, b) 2/12 i 
1/48 części posiadłości lwh. 636, ©) połowy 
posiadłości Iwh. 1096 ks. gr. gm. Muszyna 
objętych, spadkobierców ś. p Anay Krokow- 
skiej własnych. 

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
lieytacyę, są ocenione na 380 kor. 

Najniższa oferta wynosi ad a) 67 kor. 
50 hal, wadyum 13 kor. 50 hal, ad b) 85 
kor., wadyum 1% kor., ad e) 87% kor., wa- 
dyum 7 kor. 50 hal., poniżej tej ceny sprze- 
daz nie przyjdzie do skutku, 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, może każdy, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w tym 
sądzie, biuro Nr. 8. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznezonym ter- 
minie licyiacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być ze skutkiem podnoszone. 

„, Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach obe 
enie juź istnieją, lub w toku postępowania licy- 
tacyjnego powstaną zawiadamiane będą jedynie 
przez przybieje na tahlicy sądowej jeśli nie 
mieszkają w okręgu sądu niżej wymienionego. 

G. k. Sąd powiatowy, Oddział TI. 

Muszyna, dnia 10. lipea 1002. 


L. cz. E. 414/2 (5) (5825 2—3) 

Na żądanie O. k. uprzyw. galie. akcyj- 
nego Banku hipotecznego zastąpionego przez 
Dyrekcyę we Lwowie odbędzie się dnia 10. 
września 1902 o godz. 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
IV. w Janowie licytacya realności pod lk. 41 
w Janowie położonej wyk. hip. l. 375 ks. gr. 
gm. kat, Janów objętej wraz z przynależno- 
ciami, składającemi się z beczek, drabin, 
studni i kotłów. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jęst ocenioną na 25000 koron., przynależności 
zaś na 1880 kor. 

Najniższa cena wynosi co do budynków 
kwotę 11.000 kor. co do gruntu 2000 kor. 
08 e0 do przynależności 94 kor. poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

„ Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
lacay, wyciąg katasiralny, protokory ocenienia 
it. d) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
n'żej wymienionym, w biurze Nr. IV. 
„ Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby  niedopuszezaluą, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjny:a, iusezej roszezenia tego 
rosizaja co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dis których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadaniane 
będą o dalszych wydarzeniach tago postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
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wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sąda 
zamieszkał:go. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Janów, dnia 28. czerwca 1902. 


L. cz. E. 345/2 (13) (6271 2—3) 
Na żądanie Pawła Móllera w Vogtei 
Chelm, zastąpione go przez adw. dra Zygmunta 
Kepplera, odbędzie się dnia 6. sierpnia 1902 
o godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 4 w Jaworznie, 
licytacya realności lwh. 296 ks. gr. Szcza- 
kowa objętej dłużnika Emila Schulza własnej. 
Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyę.jest ocenioną na 62.600 kar. 

Najniższa cena wynosi 81.733 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne które się równo- 
cześnie zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta może każiy mający 
chęć kupienia, przejrzeć podczas godziu urzę- 
dowych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 4. 

Takie prawa, w obec których nikiejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być jaż ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa iub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licyltacyjnego powstaną, zawiadainiaza 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Jaworzno, dnia 4. lipca 1902. 


L. ez. KB. 76/2 (7) (6111 2—3) 
Na żądanie Mozesa Rieglera, kupa w 
Kosowie, odbędzie się dnia 14. sierpnia 1902 
o godz. 8 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 4 w tutejszym c. k. 
sądzie, lieytacya 4/% części ciała hipotecznego 
wykazem hipoteczaym |. 2184 księgi grun- 
towej gminy Źabie objętego, składającego się 
z parcel częściowych 5704/2 (las), 8704/4 
(las), 8704/6 (las) 8723/2 i 8723 3 (połonina) 
wraz z przynależytościami. i 
Wystawione na licytacyę 4/7 części re- 
alności powyższej są ocenione na 42:14 kor. 
Najniższa cena wynosi 2810 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki leytacyjne, które się równocze- 
śnie ustala i odnoszące się do tej nierucho- 
mości dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 6. 
i Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
,. Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IT. 
Zabie, dnia 25. czerwca 1902, 


L. cz. E. I, 373/2 (4) (6248 2—3) 
Dnia 23. lipra 1902 o godz 10 przed 
południem, odbędzie się w biurze Nr. 37 są- 
du tutejszego, licytasya realności w Kołomyi 
Nr. kons. 3 wyk. hip. 1. r 
Realność powyższa oceniona na 3460 kor. 
_ Najniższa cena poniżej, której sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku, wynosi 2306 kor. 
66 hal. 

Warunki lieytacyjne i inae odnośne do- 
kumeuta przejrzeć możoa w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 37. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszszenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie rao- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
walla licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania Jedynie przez przybieie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 


pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Kołomyja, dnia 21. czerwca 1902. 


(6305 1—3) 
OBWIESZCZENIE. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo bu- 
dowli konserwacyjnych na gościńcach pań- 
stwowych w krakowskim okręgu budowniczym 
w latach 1902, 1903 i 1904 odbędzie się 
dnia 7. sierpnia 1908 w e. k. Starostwie w 
Krakowie licytacya ofertowa. 

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mających w roku 1902 wynoszą w sekcy! 
Zator 8514 kor. 27 hal. 

Warunki przedsiębiorstwa  przejrzane 
być mogą w godzinach urzędowych w wy- 
mienionym c. k. Starostwie, gdzie także w 
a. oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 
12 w południe wnoszone być mają oferty, 
sporządzone na blankietach urzędowych, któ- 
rych e. k. Starostwo bezpłatnie udzieli, a za- 
opatrzone marką stemplową na 1 kor. i we 
wadyum wynoszące 5', kwoty fiskalnej z 
wyrażeniem opustu z cen fiskalnych nie tylko 
cyframi ale i literami. 

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wem miejscu podać sekcyę drogową i ofiaro- 
wany opust czy nadzwyżkę cen jednostkowych 
bez żadnych dopisków wreszcie położyć datę 
i podpis:ć ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mogą na każdą 
sekcyę drogową oscbno, jeżeliby zaś oferta 
obejmowała kilka sekcyi drogowych, wtedy 
podać w niej należy opust lub nadwyżkę cen 
fiskalnych dla każdej sekcyi drogowej osobno, 
albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi bezwa- 
runkowo według poszczególnych sekcyi dro- 
gowych. 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- 
misyę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, 
zaś po terminie licytacyi nie będą oferty przyj- 
MoWane. 


L. 74.108. 


Z c. k. Namiestnietwa. 
Lwów, dnia 1%. lipca 1902. 


L. ez. E. 1151/01 (11) (9261 1—3) 

Dnia 21. sierpnia 1902 o godzinie 10 
przed południem, odbędzie się w biurze Nr. 
6 tutejszego sądu, licytacya połowy realności 
lwh. 1187 gm. Budzanów z przynależnościa- 
mi i realności lwh. 881 gm. Budzanów. 

Nieruchomości, wystawione na lieyta- 
cyę, oceniono ad 1) z przynależytościami na 
376 kor. 50 hal., ad 2) na 200 kor. 

Najniższa cena wynosi ad 1) 207 kor. 
91 hal., ad 2) 133 kor. 32 hal, poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki li ytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w tutejszym sądzie, 
w biurze 7. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedepuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaja co de samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania Meytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieia na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nis wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Budzanów, dnia 7. czerwca 1902. 


l. cz. E. 98/2 (6) (6266 1—3) 

Dnia 20. sierpnia 1902 o godz. 10 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 11, licytacya realności 
objętych whl. 117 i 127 ks. gr. gminy kat. 
Popusznica. 

Nieruchomości te, wystawione na licy- 
lacyę, są ocenione a) realności whl. 117 £o- 
pisznica na 8428 kor., b) realność whl. 127 
Popusznica na 5 0 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wyności za realność whl. 117 — 
2285 kor. 33 hal, za realność whl. 127 — 
388 kor. 88 hal. 

Warunki lieytacyjne i odnośne doku- 
monta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 11. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

. Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego 1 nie wskażą temuż sądowi 
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pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu | 

zamieszkałego. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Dobromil, dnia 11. lipca 1902. 


L. cz. E. XVIL 793/2 (7) (6055) 

Na żądanie e. k. uprz. gal. ake. Banku 
hipotecznego we Lwowie, odbędzie się dnia 
11. września 1902 o godz. 10 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w sali Nr. VI., 
licytacya realności lk. 361%, we Lwowie, 
lwh. 776 IV. Dz. ks. gr. gm. m. Lwowa ob- 
jętej wraz z przynależnościami w protokole 
opisania z dma 20. czerwca 1902 wymienio- 
nemi. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną na 31.120 kor., przy- 
należności zaś na 548 kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi 15.834 kor. 25 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nieru- 
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 34. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. . 

C. k. Sąd powiatowy S. I. Oddział XVII. 

Lwów, dnia 24. czerwca 1902. 


L. cz. E. 1536/2 (5) (6148) 
Dnia 18. września 1902 o godz. 9 przed 
południem, odbędzie się w biurze Nr. III. 
sądu tutejszego, licytacya a) połowy realności 
whl. 125 ks. gr. gm. Radłowice objętej, b) re- 
alności lwh. 892 i e) whl. 1341 ks. gr. gm. 
Kuiczyce objętych wraz z przynależnościami. 
Nieruchomości ocenione ad a) na 7983 
kor., ad b) na 5170 kor., ad c) na 650 kor., 
przynależności zaś na 852 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi ad a) 529 kor., ad b) i e) 
4448 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta, przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. III. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonyin ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przem przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III, 

Sambor, dnia 14. lipca 1902. 


L. cz. E. 1204/1 (6) (6269) 

Na żądanie p. Hrycia Barnowskiego, 
włościanina w Królowy ruskiej, odbędzie się 
dnia 26. sierpnia 1902 o godz. 10 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym w biu- 
rze Nr. 4, licytacya realności wykaz hipot. 
l. 42 ks. gr. gm. kat. Królowa ruska objętej. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną na 6524 kor. 41 hal., 
a w szczególności grunta na 6812 kor. 41 
hal., budynki zaś z parcelami budowlanemi 
na 212 kor. 

Najniższa cena wynosi 4349 kor. 61 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne które się niniejszem 
zatwierdza i odnoszące się do tejże nieruchomo- 
ści dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 


będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Grybów, dnia 10. lipca 1902. 


[. cz. E. 468/2 (7) (6282) 

Na żądanie Andrucha Makucha w Po- 
morzenach, odbędzie się dnia 29. sierpnia 
1602 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 16 w Zbo- 
rowie, licytacya realności wyk. hip. l. 1081 
ks. gr. dla gminy kat. Pomorzany objętej 
dłużnika Dmytra Firlejowskiego własnej skła- 
dającej się tylko z parceli budowlanej lkat. 
215 i stojącego na niej domu pod lkons. 240 
lepionego gontami krytego, 19 ją metr. dłu- 
giego 9 metr. szerokiego a 21 metr. wyso- 
kiego. 

Nieruchomość, wystawiona na lieytscyę, 
jest ocenioną na dwa tysiące (2000) kor. 

Najniższa cena wynosi 1000 (tysiąc) 
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 18. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnpm, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Zborów, dnia 50. czerwca 1902. 


L. cz. E. 580/99 (12) (6204) 

Dnia 3. września 1902 o godz 10 przed 
południem w sądzie tutejszym w biurze Nr. 
5, odbedzie się licytacya realności w Ivościań- 
eu Nd. 188 wykaz hip. ló z przynależyto- 
ściami. 

Dom z przynależytościami oceniono na 
680 kor., role 3574 kor. 

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 2722 kor. 

Warunki lieytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta można przejrzeć podczas godzin urzę- 
dowych w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 5. 

Prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie liecylacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju to do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszoże. 
= (Osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamniane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Jaworów, dnia 10. lipea 1902. 


L. ex. E. 3052,00 (18) E. 904/2 (8) (6277) 

W sądzie tutejszym odbędzie się liey- 
tacya następujących nieruchomości: 1) realno- 
ści lwh 187 i 48 gm. Krystynopol ocenionych 
a) lwh. 187 na 13.900 kor. b) lwh. 43 na 
1200 kor. dnia 9. września 1902 godz. 9 przed 
południem w biurze Nr. 9, 2) realności lwh. 
112 i 1/5 i 1/4 części real. lwh.11i gm. Jastrzę- 
bica ocenionych a) lwh. 111 na 977 kor. 
4 hal. b) lwh. 112 pa 300 kor, dnia 4. 
września 1902 godz. 9 przed południem w 
biurze Nr. 9, 

Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi ad 1) a) 7265 kor., b) 875 
kor, ad 2) 731 kor. 36 hal, b) 200 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w binize Nr. 10. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu zajpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszona. 

Te oschy, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnega powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 


wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

Sokal, dnia 29. czerwca 1902. 


E. 6242 (3) (6272) 
W sądzie niżej wymienionym biuro 4 
odbędzie się 9 września 1902 o 9 rano licy- 
tacya realności lwh. 517 i 557 gminy Leżajsk. 
Cena szacunkowa 1300 koron 
Najniższa oferta 866 koron 67 halerzy. 
Warunki i odnośre dokumenta do przej- 
rzenia w Sądzie biuro 4. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Leżajsk, dnia 12. lipca 1902. 


L. cz. E. 420/2 (5) (6276) 

Na żądanie Maryi Kwaśnickiej zastą- 
pionej przez adw. dra Jiezierskiego, odbędzie 
się dnia 1. sierpnia 1908 o godz. 9 przed 
południem w sadzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 6, licytacya połowy realności lwh. 
85 ks. gr. gm. kat. Zalesie pniowskie objętej 
wraz z przynależnościami, składającemi się 
ze studni i dranek drewnianych. 

Połowa nieruchomości, wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną na 2778 kor. 90 hal., 
zaś połowa przynaleźności na 19 kor. 

Najniższa cena wynosi 1660 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku, 

Odnoszące się do tej nieruchorności do- 
kuments można przejrzeć w sądzie. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział IV. 

Rozwadów, dnia 24. czerwca 1902. 


L. cz. H. 709/2 (8) (6268) 

Na żądanie Marcina Obrzuta rolnika 
w Biółkowej odbędzie się dnia 5. września 
1902 o godz. 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 4, licyta- 
cya połowy re-ałności wyk. hip. 1. 116 ks. gr. 
gminy kat. Krużlowa wyżna objętej. 

Połowa tjże nieruchomości wystawiona 
na licytacyę, jest oeenioną przy utrzymaniu 
ciężaru w poz. 8 m. wpisanego na 166 kor. 
59 hal. 

Najniższa cena wynosi 111 kor. 06 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 


it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 


przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w obes których niniejsza 
licytacya byłaby niedopnszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóżniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku pestępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Grybów, dnia 11. lipea 1902. 


Hd. cup. E. 1362/2 (4) (6259) 

Ana 14. cepnaa 1902 nepeg nony ganem 
o 9 roĄuHi B HAAMe O3HAYCHİM cyji KOMHATA 
u. 18, Bixóyze ca rreperopr 38 8 uacru pea.ib- 
HOCTH Br. 254 KH. rp. Jlyamóy, ckmaqalodok 
CA 3 TOCNOAADCTBA CEJIBCKOTO. 

Ipozaru ex mabua HeqBamaMiCT a Ori- 
Hena Ha 310 KOPOH, MpuHaJeRKHICTE Ha 18 
kopoA 50 COTAKIB 

Hafimnsma noqada BAHOCHTE 260 ropom 
IIOHM3NIeE TOi KBOTH HE BIMŐY ACCA Mpogaw. 

, YezoBia neperopry, i rpaMmoTn, BI/ĘHO- 
CAU CA MO HENBHAMOCTA MOryr m, m0 
MAIOTE OXOTY RYNOBATH, IeperJAHyTH B HHS- 
nie OBHAUEHIM CYMI KOMHATA 1. 15, maugat 
TOXHH YpAXOBAX. 

IIpaBa, kotpi őn i1porax pobun Hexo- 
NyCTAMOM, HaJIERATE Hańnisuiiime Ha AAA 
Cy/OBIM, BU3HAUEHIM 10 Iieperopry, Mepe4 
neperoproM srodocHnui B cymi, 60 uHakiie 
m0 A0 HeABAKAMOCTH CAMOL Bike ÓLWIBNIE 
He MoryTE óyrm HixHonreRi. 

O AAIEĘNMAX BHIAJKAX NOGTYTOBARA 
nepeToproBoro yBiqOMIATH CA Óyje ocom, 
MIA KOTpax My Toi dać Mo HO HeXTBHKAU- 
MOCTH AKIch upaBa aĝo rarapi cyrb yera- 
HOBJeHi a60 B TOKY IOCTYNOBAHA Ieperop- 
TOBOTO yCTAHOBACHI ÓYAYTE, B TIM BHIIANKY 
TIAGKO UPHŐHTEM B CYXI, Ak ÓM OHM AHi HE 
MelMKa.IU B OÓJACTH HM3ME OZ3HAYEHOTO CY MY; 
aHi He BCKa3AIA MOIMEHHO NOBHOBJIACIA 
AIA AOpyJeHKE MEIIKAIOJOTO B MiCHEBOCTH 
yay. 
I. k. Cya moBiroBnń, Biania IV. 
Usgpuit, aua 4. sanna 1902. 


L. cz. E. 1361/1 (6) (6275) 

Dnia 14. sierpnia 1902 o godz. 12 w 
południe odbędzie się w biurze Nr. 2 sądu 
tutejszego, licytacya 1;8 części realności whl. 
225, 1/4 części realności whl. 92, całej real- 
ności lwh. 248, 1/6 części realności whl. 250 
i 8/6 części whl. 251 gminy Dryszezów. 

Nieruchomości te, wystawione na licy- 
tacyę są ocenione a to: 1/8 część whl. 225 
na 65 kor., 1/4 część whl. 92 na 10 kor, 
cała realność whl 248 na 320 kor., 1/6 część 
whl. 250 na 210 kor., zaś 3/6 części whl. 
251 na 120 kor. 

Najniższa cena wynosi niżej której sprze- 
daż nie nastąpi, a to co do 1/8 części whl. 225 
56 kor. 68 hal., 1/4 części whl. 92 6 kor., 
Całej realności lwh. 248 218 kor. 34 hal., 
1/6 części whl. 250 140 kor., 3/6 części whl. 
251 50 kor. 

Warunki licytacyjae i inne odnośne do- 
umenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 2. y 
| Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
| Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiune 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
Wania jedynie przez przybicie na tąblicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
Wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Podhajce, dnia 4. lipca 1902. 


L. cz. E. 467/2 (5) (5634) 

Na żądanie Benedykty Szygowskiej za- 
stąpionej przez pełnomoc. Józefa Szygowskie- 
go w Bełzeu, odbędzie się dnia 1l sierpnia 
1902 o godz. 9 przed południem w sądzie 
Niżej wymienionym w biurze Nr. 16 w Zbo- 
rowie licytacya 1) połowy realności lwh. 108 
gminy kat Toustogłowy, składającej się a) 
Z parceli budowl. 1. k. 24 na której znajduje 
się dom lepiony gontami kryty 14 metrów 
długi 5 metrów szeroki, stodoła dylowana 
słomą kryta 12 metr. długa 6 metr. szeroka, 
b) z parceli ogrodu 1. kat. 39 w obszarze 
12280] tudzież 2) połowy realności lwh. 
125 gminy kat. Toustogłowy składającej się 
Z parceli gruntowej 307/2 (rola) w obszarze 
l morga 3099] z parceli gruntowej 308/1 
0 obszarze 1038*[] własność Teofili Krauczyk 
stanowiących. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
54 ocenione na dwatysiące (2000) Koron. 

Najniższa cena wynosi 1333 kor. 88 
ha]. poniżej tej ceny szrzedaż nie przyjdzie 
du skutku. 

Warunki licytacyjne i odnosząca się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
arny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
Nią i t.d.) może każdy, mający chęć kupienia 
brzejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
zie niżej wymienionym, w biurze Nr. 18. 

f Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

| Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
Obecnie istnieją, bądź w toku  postępo- 
Wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
Wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Zborów, dnia 11. czerwca 1902. 


L. cz. E. 62242 (4) (6273) 
W sądzie niżej wymienionym, biuro 4 
odbędzie się 10. września 1502 o 9 rano 
licytacya realności lwh. 200 gm. Leżajsk. 
(ena szacunkowa 550 kor. 
Najniższa oferta 366 koron 67 halerzy. 
Warunki i edaośne dokumenta do przej- 
rzenia w sądzie biuro 4. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Leżajsk, dnia 12. lipca 1802. 


Konkursa. 


(6285 1—3) 
KONKURS. 
Na pószdę sekretarza gminnego 
W Kosowie, do której jes: przywiązana 
płaca roczna Tysiąc (1000) koron, roz- 
pisuje się niniejszy konkurs. 
| Kandydat na tę posadę, musi po- 
Sladać normalny wiek i przepisaną 


L. 1555 


przez Wydział krajowy dla miast kwa- 
lifikacyę. 

Podania udokumentowane, w od- 
nośne świadectwo kwalifikacyjne i do- 
tychczasowe nieskazitolne zachowanie 
się, wnosić należy na ręce Zwierzchno- 
ści gminnej w Kosowie do końca sier- 
pnia 1902 przy dcłączeniu metryki 
urodzenia. 

Zwierzchność gminna. 


Kosów, 22. lipca 1902. 
L. 39.225. (6283) 
KONKURS. 

Celem obsadzenia jednej posady oficyała 
ełowago w X. klasie rangi przy galicyjskich 
urzędach ełowych, tudzież dwu ewentualnie 
kilku posad asystentów cłowych, kontrolują- 
cych asystentów względnie poborców cłowych 
w XI. klasie rangi z systemizowanymi pobo- 
rami i obowiązkiem złożenia kaucyi rozpisuje 
się niniejszem konkurs. | 

Ubiegający się o jedną z powyższych 
posad mają swe podania opatrzone w dowody 
przepisanych wymogów, tudzież znajomości 
języków krajowych i języka niemieckiego 
wnieść w przepisanej drodze służbowej w cią- 
gu 4 tygodni do c. k. krajowej Dyrekcyi 
skarbu we Lwowie. z j 

Ukwalifikowani podoficerowie mają przy 
ubieganiu się o posadę oficyała, względnie 
asystenta cłowego zastosować się do ustawy 
z dnia 19. kwietnia 1872 (Dz. u. p. Nr. 60). 

C. k. krajowa Dyrekeya skarbu. 


Lwów, dnia 16. lipca 1902. 


L. cz Pr. II. 126/2 (2) f 
Obwieszczenie. 

C. k. Sąd krajowy jako prasowy na 
wniosek c. k. Prokuratoryi Panstwa, orzekł 
że zakwestyonowana w c. k. urzędzie cło- 
wym w Krakowie karta korespondeneyjna 
Nr 652 przeznaczona dla Henryka Schmausa 
i Izydora Buttnera kupców w Krakowie ozna- 
czońa znakiem wydawcy E ® D. 9 Serie 
550 przedstawiająca kobietę obnażoną trzy- 
majacą welon w ręce a stojącą nad brzegiem 
stawku pod kwitnącem drzewem, zawiera 
znamiona występku z $. 516 u. k., że zaka- 
zuje się rozszerzania tej karty kores, onden- 
cyj nej. 

C. k. Sąd krajowy jako prasowy. 

Kraków, dnia 22. lipca 1902. 


(6287) 


L. cz. Pr. I. 127/2 (2) (6288) 
Obwieszczenie. 

„ 0. k. Sąd krajowy jako prasowy na 
wniosek c. k, Prokuratora Państwa orzekł, że 
zamieszczone w Nr. 197 czasopisma „Na- 
przód“ z dnia 21. lipca 1902 arts kuły pod 
tytułem I) „Strejki chłopskia* od „A pro- 
wokacyj tyeh“ do „robotników dla dworu“, 
II.) „Rocznica Grunwałdu* od „jeśli nikt z 
Polaków“ do „kto go podejmie*, III.) „4 
korpusu Galgotzego* cały. zawiersją znamio- 
na występau ad I) z ŚŚ. 300 i 802 u. k. 
ad II.) z 491 i 404 u. k, ad IL) z $$ 
300 i 491 u. k. oraz artykułu V. ustawy 
z dnia 17. grudnia 1862 Dz. p. p. Nr 8 ex 
1863, że zakazuje się rozszerzania tych arty- 
kułów, a względnie ustępów powyższych ať- 
tykuł ów. = 

C. k. Sąd krajowy jako prasowy. 
Kraków, dnia 22, lipca 1902. 


L. cz. Pr. 8/2 (2) (6291) 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

C. k. Sąd obwodowy dla spraw kar- 
nych w Stanisławowie orzekł na mocy S$. 
493 i 494 p. k. i $. 37 ust. pras., że treść 
artykułu umieszczonego w Nr. 41 czasopisma: 
„Nowiny“ z dnia 20. lipca 1902 w szpalcie 
„Nowiny z miasta i okolicy“ pod napisem: 
„Niemieckie i czeskie dzienniki“ od tych 
słów az do końca, niemniej treść artykułu 
umieszczonego na ostatniej stronie anonsu, 
poczynającego się od słów „Stroskani wszech- 
niemy“, aż do końcowych słów: „Unter 
den Linden*, zawierają znamiona występku 
z $$. 491 i 494 lit. a u. k, a zatem uspra- 
wiedliwioną jest zarząjzona przez c. k. Pro- 
kuratora Państwa konfiskata tego czasopisma. 

skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu, a 
zabrany nakład ma być zniszczony. 


C. k. Sąd obwodowy jako prasowy. 
Stanisławów, dnia 21. lipca 1902. 


gl. 165. [6161] 

Das f. f Rreiz- als Prepgeriht in 
Gger bat mit dem Erfenntnifje vom 16. Juli 
1902, Pr. 26/2, bie Weiterverbreitung der Nr. 
58 der Śeitjdhrift: „Bote au8 der Egertahl” 
vom 12. Deuertg 1902/2015 n. N. wegen Des 
Stelen von „Nun e8 hat” bis „Staatśgrenzeń 
bringen" des Mutifels: „Brofefor Detbrüd”, 
von „Heute gibt’ eine" big zum Sdlupjaże 


9 


desjelben Artifels nad) „§- 58 e und 59 e St. 
©. verboten. 


BL. 166. | [6212 
Jm Namen Seiner Majeftät deg Saijer3 ! 
Das f. £. Landesgeriht Wien als Prek- 
gericht bat mit bem Grtenntnjje vom 16. Jui 
1902, Pr. XXIII. 138/2, auf Antrag der É f. 
Gtaatõantwvaltihaft erfaunt, dap der Jubalt 
der von Auna Riha herausgegebenen Anfin- 
digung „Ocelusiv-Pessarium“ in der Stelle von 
„Hiermit erlaube“ bis „Kinder anzugeben dag 
Bergehen nah $. 516 Gt. ©. begriinde, und 
e8 wird nach $. 493 St. P. ©. das Berbot der Wei- 
terverbreitung Diejer Drudjhrijt ausgejvrochen, 
bie von der É f. Staatganwaftjchajt verfügte 
Bejdhlagnafute nai §. 489 St. P. O. beftä- 
tigt und nad §. 37 Br. G. auf die Bernichtung 
der faifierten Cremplare erfanit. 
Wien, am 16. Juni 1902. 


Sm Namen Seiner Mtajeftät des KRaifers I 
Dag £. £. Landesgericht Wien alë Prek- 
gericht hat mit bem Grtenntnijje vom 17. Zuli 
1902, Br XXXV. 135/2, auf Antrag der É. t 
Staatõanmwaltihaft erfannt, dah der Fnhalt des 
in dem Hefte 20 der periodifhen  Drudjchrift: 
„Don ©uirote' von Mitte Juli 1902 au 
Seite 473 enthaltenen Artifels mit der Anjjchrift : 
„Der beleidigte Thronfolger" in der Stele von 
„Aber von” bis „aben, fann“ und von „die 
Dreifte” big „notwendig ift" dag Vergehen nah 
$. 64 Gt. St ©. begriinde, und e3 wird nach 
$. 493 St. P. O. Das Berbot der Weiter- 
verbreitung Diejer Drudjchrijł auśgejprochen, Die 
bon Der É. É Staatsanwaltjchaft verfügte Ye- 
jhlagnahme nah $. 489 Ct. ©. O. beftätigt 
und gemig $. 37 Pr. ©. auf die Bernichtung der 
jatfierten ©zemplare erfannt. 
Wien, am 17. Juli 1902. 
BL 167. [6246 
Daz É. E Rreis- als Preggeridht in Nei- 
chenberg hat mit dem Grfenutnijje vom 18. 
Juli 1902, Pr. 352, bie Weiterverbreitung der 
Beilage der Nr. 159 der Beitdwijt: „Gabion 
ger Tagblatt“ vom 13. Juli 1902 wegen der 
Stelle bon „Der Neliqtenjdwindel" bis „bieten 
gn fónmen" deg Wrtifels : „Die Machener ei- 
ligtumsfabrt" uach $. 308 St. ©. verboten. 


Dag T E Kreigs- als Prekgeriht in 
Reichenberg hat mit dem Erfenntnifje vom 18. 
Juli 1902, B 36/2, die Weiterverbreitung 
ber Beilage der Nr. 159 der Beitjchrift: „Dtotre 
henftern-Tannwalber Madhriğten” vom 13. 
Suli 1902 wegen der Stele vou Der feli- 
gienjchwindel" bis „bieten zu fönnen” bel Mr- 
tifel: „Die Aachener Heiligtumsfabrt” nadh $. 
g03 Gt ©. verboten. 


Kuratele. 


E cz. E. 1702 (5829 3—5) 
Dmyter Semków syn Piotra z Janówki 
uznany został marnotrawnym, a kuratorem 
jego ustanowiony został Iwan Huciów z Ja- 
nówki. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Rożniatów, dnia 11. czerwca 1902. 


L. ez. L 1/2 (4) (5820 3—3) 
Małżonkowie Anna i Dmytro Pobereźniki 
z Nakwaszy zostali uznani marnotrawcami 
kuratorem ich ustanowiony został Petro Ko- 
leśnik z Nakwaszy. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Brody, dnia 15. kwietnia 1902. 


L. cz. IV. 901/95 (5) (5821 3—3) 
Zawieszoną nad Stefanem  Szezerbą 
z Nakwaszy kuratelę z powodu marnotrawstwa 
znosi się. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Brody, dnia 9. kwietnia 1902. 


L. cz. P. 80/2 (3) (5826 3—38) 
Anna Majkrzak z Juszczyna uznaną zo- 
stała uznaną za głupkowatą, kuratorem usta- 
nowiono Jana Majkrzaka z Juszczyna. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Maków, dnia 18. czerwca 1902. 


A 


B=cz E 1562 (5 (5864 3—8) 
Katarzyna Głuszko z Załukwi została 
użnaną umysłowo chorą, a kuratorem jej usta: 
nowiono Fedia Głuszko z Załukwi. 
C k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Halicz, 1. maja 1902. 


L cz. L. 1/2 (4) (5831 3—3) 
Filipa Becka z Chrusna nowego uznaje 

się umysłowo chorym i ustanawia się mu ku- 

ratora Leopolda Kiihnera z Chrusna nowego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 
zczerzec, dnia 15. lutego 1902. 
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L. ez. P. 76/2 (5) (5:60 3—3) 
Oleksa Dragan vel Dragańczuk Wasyla 
z Balinriee został uznany marnotraweą. Kura- 
torem ustanowiono Wasyla Sawiaka Pawła z 
Baliniee. 
C k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Gwożdziec, dnia 3. czerwca 1902. 


L. cz. P. 138;2 (8) (5873 3—3) 
Seiko Popowicz syn Fedka z Szołomi- 
niee uznany niewlasnowolnym z powodn pie- 
dołęztwa umysłowego, kuratorem ustanowio- 
ny Stefau Nadeyn. 
Z c. k. sądu powiatowego, Oddział I. 
Rudki, dnia 16. czerwca 1902. 


L. cz. P. 148/2 (5667 3 - 3) 
Walenty Chraściel i Katarzyna ze Swia- 
towców Ohruscielowaą z Grochowego uznani 
zostali za marnotrawców kuratorem Ignacy 
Pietryka z Grochowego. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Mielec, 24. maja 1902. 


W cz, P. 251/2 (1) (5851 8—3) 
Wojciech Janus, współwłascicjel realno- 
ści na Sirusińee koło Tarnowa umysłowo cho- 
rym uznany, a kuratorem jego Ks. M:chał 
Janus w Chomranicach ustauowiony. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tarnów, dnia 16. czerwca 1902. 


L. cz. P. 113/2 (1) (5904 3—83) 
Olena Szewczuk z Pjeczarnej uznana 
umysłowo chorą, kuratorem jej mąż Michał 
Szewczuk z Pieczarnej. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 
Zaleszczyki, dnia 17. czerwea 1902. 


L. cz, IV. 197/97 (5946 3—3) 
Zawieszoną uchwalą 15 grudnia 1897 
nad Stefanem Błońskim kuratelę z powodu 
marnotrawstwa znosi się. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Stanisławów, 27. maja 1902. 


L. cz. P. XII. 39/2 (5) (5984 8—5) 
Laura Marya Stoeger uznana umysłowo 
chorą, kuratorem jest Seweryn Stoeger w Źwie- 
rzyńcH. 
C k. Sąd powiatowy, Oddział XII. 
Kraków, dnia 12. czerwca 1902. 


L. cz. P. 124/2 (5982 3—3) 
Jakób Stępień z Rożniat uznany mar- 
notrawcą. Kuratorem jego Paweł Łabusz z 
Róożniat 
C. k. Sąd powiatowy 
Mielec, dnia 3. czerwca 1902. 


L cz. P. 1201 (5817 8 —8) 
W miejsce Pawła Dolisznego ustanowio- 
no Maksyma Bendusa z Uzina, kuratorem 
marnotrawcy Kościa Drabczuka z Uzina. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział XT. 
łanisławów, 5. kwietnia 1902. 


JEn Ga M_I. 1/2 (2) (5848 3—5) 
Magdalena Fedorczykówna ze Składzi- 

stego uznaną została za umysłowo niedołężną. 

Kurstorem Dymitr Gsłajia ze Składzistego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nowy Sącz, dnia 14. kwietnia 1902. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz. T. 5/2 (2) (5944 3—3} 

Na prośbę Gustawa Indry z Zabrodzia 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
zsgini nej mu książeczki oszezędności Towa- 
rzystwa zaliczkowego w Lisku, stowarzyszenia 
zarejestrowanego z niecgraniezoną poręką z 
dnia 13. grudnia 1681 Nr. 54 na 405 kor. 
19 hel. hal. opiewającej. 

Wzywa się posi dacza tej książeczki, 
aby tęże oskazał i swe prawa w ciągu roku 
sześć tygodni i 8 dni wykazał, ileże po bez- 
skutecznym upływie tego crasokresu będzie 
książeczka uznaną za pozbawioną mocy 
prawnej. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia L4. czerwca 1902. 


L. cz. Praes 1183,2. (6142 3- 3) 

Jego Ekscelencya Prezydent sądu krajo- 
wego wyższego, na mocy Ś. 801 post. karn. 
zamianował dla trzeciej zwyczajnej, dnia 1. 
września 1902 o godz. 9 rano, przy tutejszym 
e. k. sądzie obwodowym rozpoczynsjącej się 
kadencyi sądu przysięgłych Radcę Dworu 
jako Prezydenta tutejszego Trybunału Spław- 
skiego przewodniczacym, a Jego zastępcami 
wiceprezydenta Brożyńskiego, tudzież radców 
Mandybura, Seidlera, Haszezyca, Gładyszow- 
skiego i Szalaya. 4 

Przemyśl, 19. lipca 1902. 


L. cz. A. 426/1 (7) (5954 8—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Haliczu podaje 
do wiadomości. że dnia 2. sierpnia 1568 w 
Nyrkowie zmarła bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia Malwina Kowalska. 

Gdy miajsce pobytu ustawowej dziedzi- 
czki Teofili Kowalskiej — siostry zmarłej nie 
jest znanem, wzywa się ją, aby w przeciągu 
ioku, licząc od daty tego edyktu, zgłosiła się 
w sądzie i wniosła oświadczenie do spadku, 
gdyż w przeciwnym razie zostanie przewód 
spadkowy przeprowadzonym ze zgłaszający mi 
się spadkobiercami i z ustanowionym dla niej 
kuratorem, adw. dr. Janem Niemczyńskim 
w Przemyślu. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Halicz, dnia 24. marca 1902. 


L. cz. T. 314/1 (18) (5952 3—3) 

Na wniosek p. Heleny Koch jako matki 
i opiekunki nieletnich Stefan.i i Heleny Koch 
wdraża się postępowanie amortyzacyjne wzglę- 
dem kwitu depozytowego przez c. ik. In- 
tendaniturę wojskową 2 dywizyi w Jarosła- 
wiu wystawionego na dwa zapisy długu pań- 
stwa opiewające na kwotę 400 kor. złożone 
tytułem kaucyi służbowej przez c. i k. ruśni- 
karza Ś. p. Franciszka Kocha a przez tegoż 
ostatniego rzekomo zagubionego i wzywa się 
niniejszem wszystkich tych, którzyby ten do- 
kument w rękach mieli, by takowy w termi- 
nie 1 roku, 6 tygedni i 3 dni w tutejszym 
sądzie tem pewniej złożyli, gdyż w prze- 
ciwnym razie dokument ten będzie uznanym 
za nieważny, a wystawicielka nie będzie za 
takowy odpowiadać. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Gródek, dnia 9. maja 1908. 


L, cz. T. 28/98 (18, 14) (6024 8—38) 

C. k Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
oddział VII. wdrażając na wniosek e. k. gal. 
Prokuratoryi Skarbu postępowanie amortyza 
cyjne co do 70 sztuk kuponów 40;, obligacyi 
nal. pożyczki krajowej z r. 1851 Ser. D Nr. 
56 ma 10.010 kor. opiewającej. z których 
pierwszy był płatnym w dniu 1. listopada 
1597, a ostatni w dniu 1. maja 1932 wzywa 
niniejszem posiadacza wyżej wymiesionych 
kuponów, by w przeciągu roku, sześciu tygo- 
dni i trzech dni od dnia ostatniego ogłosze- 
nia niniejszego edyktu, względnie co do ku- 
ponów jeszcze niepłatnych w przeciągu tego 
czasu od dnia płatności sądowi tutejszemu 
przedłożył lub prawa swe do takowych wy- 
kazał, w przeciwnym bowiem razie na $0n0- 
wne żądanie proszącego za umorzońe unane 
będą. 

Iwów, dnia 5. czerwca 1902. 


L. cz. Praes. 972 18/2 (6211 3—8) 
Obwieszczenie. 

Jego Excelencya Pan prezydent e. k. 
wyższego sądu krajowego we Lwowie zamia- 
nował dla trzeciej zwyczajnej kadencyi sądów 
przysięgłych w przy e. k. sądzie obwodowym 
w Samborze dnia 1. września 190% o godz 
5 przed południem się rozpoczynającej prze- 
wodniezącym sądn przysięgłych ©. k. radeę 
dworu jako prezydenta sądu obwodowego 
Ambrożego Janowskiego, zaś zastępcami 
przewodniczącego c. k. Wiceprezydenta sądu 
obwodowego Marcelego Tustanowskiego, tu- 
dzież c. k. Radców sądu krajowego Jana 
Grafa, Dyonizego Haydera, Alojzego Dobrz n- 
skiego, Józefa Kohmana, dr. Włodzimierza 
Koziekiego i Franciszka Słączkę. 

Sambor, dnia 19. lipca 1902. 


L. cz. Dh. 131/2 (6225 2—3) 
W sprawie tabularnej Salamona Meile- 
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gdyż w przeciwnym razie zostanie przewód ; 


| spadkowy przeprowadzonym ze zgłaszającymi 
się spadkobiercami i z ustanowionym dlań 
kuratorem adw. dr. Wincentym Markiewiczem 
z Nadwórnej. 

Nadwórna, dnia 4. czerwca 1902. 


L. cz. © I. 144/2 (2) (6231 2—3) 

Przeciw Heni z Siissów Walker, której 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stal do e. F. sądu powiatowego w Krakoweu 
przez Szyję Drum i Cheję Drum pozew o zà- 
płatę kwoty 186 kor. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczoną 
została audyencya do ustnej rozprawy na 
dzień 29. sierpnia 1902 na godz. 9 przed 
południem, w biurze Nr. 18 tego sądu. 

Celem strzeżenia praw Heni z Sissów 
Walker, ustanawia się p. Piotra Bugla, c. k. 
notaryusza w Krakoweu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Henię z 
Sissów Walker w rzeczonej sprawie na jej 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Krakowiec, dnia 26. czerwca 18202. 


L. cz. O. 1. 84/8 (1) (6239 2—3) 

Przeciw Mortkowi Horowicz, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, waiesionym zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Zborowie 
przez Chaima Ela 2 im. Bettingera, właści- 
ciela realności w Zborowie pozew o uznanie 
za zadawnioną i zgasłą wierzytelności Mortka 
Horowicz w kwocie 125 zł. zahipotekowanej 
w stanie biernym realności whl. 560 ks. gr. 
gm. kat. Zborów objętej i o wykreślenie pra- 
wa zastawu dla tej wierzytelności. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę do ustnej rozprawy na dzień 2. 
września 1902 o godz, 9 przed południem, 
w biurze Nr. 1 - 

Celem strzeżenia praw Mortka Horowi- 
cza, ustanawia się p. dr. Naglera, adw. w 
Zborowie kurstorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Mortka 
(Horowicz w rzeczonej sprawie na jego koszt 
ii niehezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Zborów, dnia 14. lipca 1902. 


sz LIT 25 0 (6065 2—3) 
| O. k. Sąd oswodowy Oddział II. w Rze- 
szowie wdraża na Żądanie Chaima Dawida 
Schnella, handlarza w Flyżnem postępowanie 
amortyzacyjne wekslu z daty 1. czerwca 1899 
na 260 kor opiewającego przez Samue'a Ho- 
fera, handlarza w Hyżnem akceptowanego, 
który to weksel Ohairnowi Dawidowi Sehnel.- 
lowi zaginąć miał i wzywa się posiadacza 
tego weksla, aby weksel ten w przeciągu 45 
dni licząc od dnia ogłoszenia tego edyktu w 
urzędowej „Gazecie lwowskiej* w tut. sądzie 
złożył i lub prawa swe do tego wekslu wy- 
kazał, gdyż po bezskutecznym upływie pówyż- 
szego czasokresu weksel ten na pozowne żą- 
danie Chaima Dawida, Schnella za Hinorzony 
i nieważny uznanym zostanie, 

©. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Rzeszów, dnia 20. czerwca 1902. 


L. 826/902. (611: 2—3) 
| O. k. Izba notaryalna we Lwowie wzy- 
| wa tych wszystkich, którzy w myśl $. 25 
| nst. not. twierdzą, że im z tytułu urzędewa- 
| nia ś. p. notarynsza dr. Karola Wursta w 
Kutach, Kosowie i we Lwowie, jak niemniej 
z tytułu urzędowania ustanowionych na jego 
wniosek substytutów oraz substytuiów, po 


| jego smierci na posadzie urzędowej we Lwo- 


cha i Czarny Engelmanów w Stryju o wy- | wie ustanowionych, których wzęd wanie po- 
kreślenie wpisów hipotecznych 4 karty Q(.jręczone bylo tą samą kaucyą służbową, na 
whi. 5:39 ks. gr. gm. Stryj ma być doręczoną | mocy ustawowego prawa zastawu zaspskojenie 
uchwała z dnia 1. lutego 1902 l. cz. Dh.jz kaucyi tegoż e. k. notaryusza się należy 


131/2 dla Teodora Mykietyn. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Teodor My- 
kietyn przebywa, ustanawia się w celu strze- 
żenia jego praw, kuratora w osobie p. dr. 
Józefa Byliny, adw. w Stryju. 

Tenże kuralor zastępęywać będzie Te. 
odora Mykietyna w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
sam w sądzie się mie zgłosi lnb pełno- 
nocnika nie zarienuje. 

C. k. £ąd obwodowy, Oddział IV. 

ttryj, dnia 15, maja 1902. 


eby t» swoje pretensye w przeciągu sześciu 


| miesięcy w podpisanej e. k. Izbie nofaryalaej 


zgłosi, ile żs po upływie tego czasekresu 
j bez względu na ich roszczenia nastąpi dewin- 
` kulacya kaueyi È zezwolenia na jej zwrot do 
rą« właścicielki p. Zofii Wurstowej, 
C. k. Izba zotaryalna. 
We Lwowie, dnia 5. lipca 1902. 


L. 365/02. (6119 2—8) 

O *. zba notaryslna we Lwowie wdra- 
ża postępowanie edyktalne celem dewinkula 
cyi kaucyi służbowej ś. p. Antoniego Grossa, 


= c. k. moteryusza w Zale zczykach, przecho- 

L. cz A. 268/1 (5) (6084 2—3); wanej w depozycie e. k. sądu krajowego we 
O. k. Sąd powiatowy w Nadwórnej po- | Lwowie, a składającej się z 4/, obligacyi 

daje do wiadomości, że Kość Kowaluk zmarł | pożyczki krajow j królestwa Galicyi i Lodo- 
dnia 13. marca 1888 w Hwcździe bez pozo- | meryi z W. Księstwem Krakowskiem N. N. 
stawienia ostatniej woli rozporządzenia, a Ołe | 3984 na 200% kor. i 14.019 na 200 koron, 
na Kowaluk zmarła 5. marca 1858 w Hwe- | oraz gotówki 147 kor. 44 hal. wzywa po 
Ździe również bez pozostawienia ostatniej woli | myśli $. 29 ord, not. tych wszystkieh, którzy 
rozporządzenia. w myśl ustępu pierwszego $. 25 ord. notar. 
(7 ustawy do spadku je t także ich cór- | mniemają, iż przysłuża im ma mocy ustawo- 

ka Merania Kowaluk powołaną. wego prawa zas awu zaspokojenie ich pretensji 
. , Gdy miejsce pobytu Maruni Kowaluk z tej kaucyi, aby zgłosili je w tutejszej Izbie w 

nie jest znanem, wzywa się aby w przeciągu | przeciągu sześciu miesięcy, po uływie bowiem 
roku liczęe od daty tego edyktu zgłosiła się tego czasokresu nastąpi zezwolenie na wyda- 
w Sądzie i wniosła oświadczenie do spadku, nie tej kaucyi legitymowanym spadkobiercom 


śp. Antoniego Grossa, względnie kaucya ta 
oddaną zostanie pod egzekucyę na rzecz wie- 
rzycieli masy spadkowej, 
C. k. Izba notaryalna. 
We Lwowie, dnia 22. marca 1902. 


L. cz. A, 240/1 (5) (6088 2—3) 

C. Sąd powiatowy oddział IV. w 
Kamionce strumiłowej podaje do wiadomości, 
że 15. kwietnia 1901 zmarla w Dobrotworze 
Anna Batiuk wdowa po Iwasiu bez pozosta- 
wienia rozporządzenia ostatniej woli. 

Gdy miejsce pobytu powołanego do 
spadku syna zmarłej Fedia Batiuka nie jest 
znanem, wzywa się go, aby w przeciągu roku 
licząc od daty tego edyktu w sądzie się zgło- 
sił i do spadku się deklarował, gdyż w prze- 
ciwnym razie przeprowadzoną zostanie per- 
trakliacya spadkowa ze zgłaszającymi się 
spadkobiercami i z ustanowionym dla niego 
kuratorem [Iwanem Mudrykiem =z Dobro- 
tworu. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kamionka str., dnia 1. maja 1902. 


L. 8938. (6039 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kamionce str. 
zawiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Ilka Humena i Maryę Humen, że uchwałą 
z dnia 22. sierpnia 1593 1. 8885 przyznającą 
spadek po $. p. Daćku Humen dla nich prze- 
znaczoną doręcza ustanowionemu kuratorowi 
Janowi Wożosowi. 

Kamionka str., dnia 14, maja 1502. 


L. cz. A. 196/1 (7) (6050 2— 3) 

O. k. Sąd powiatowy w Zatorze wzywa 
nieznanego z miejsca pobytu Franciszka Ka- 
pelana, aby w przeciągu roku licząc od daty 
tego edyktu zgłosił się w sądzie tutejszym 
i wniósł oświadczenie do spadku po siostrze 
Rozalii Kapelan w Miejscu dnia 29. lipca 
i901 zmarłej, w przeciwnym bowiem razie 
spadek ten przeprowadzonym będzie z ustano- 
wionym dlań kuratorem Tomaszem Mamoniem 
z Miejsca. 

Zator, dnia 23. czerwca 1902 


L. cz E. 521/1 (28) (6114 2—3) 

W sprawie egzekucyjnej Nuchima Leiby 
Kreicera przeciw Aleksandrowi Sehimeckowi 
pto 1600 kor. z pn. ustanawia się dla nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Aleksandra 
Schimecka kuratora w osobie dr. Ludwika 
Landesa, adw. krajowego w Zmrawnie. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Zurawno, dnia 1. lipca 1802. 


L. cz. O. 147/2 (1) (6274 2—5) 
Przeciw Bartłomiejowi Trzosowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym z0- 
stał do e. k. sądu tutejszego przez firmę G. 
Hofstatter pzew o 548 kor. 2 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 23. lipca 1902. 

Celem strzeżenia praw Bartłomieja Trzo- 
sa, ustanawia się p. Karola Trzosa w Jazie 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Niepołomice, dnia 15. lipca 1902, 


L. cz. T. 8/2 (5) (6029 2—38) 
Wedle świadectwa gminy Goleowy i 
zeznań świadków Jana Kozimory po Jakóbie 
i Wawrzyńcn Kudły wydalił się Jan Mikoś 
yn ślubnych rodziców śp. Franciszka i Fran- 
eiszki małż. Mikosiów z gminy swej przyna- 
leżności Goleowy do Węgier na robotę w 
niewiadome miejsce i dotąd niewrócił stam 
tąd, tək iż wszelki ślad o jego życiu zaginął. 
, Gdy wobec tego należy przyjąć, Że na- 
stąpi prawne domniemanie śmierci w myśl 
$ 242 ust. eyw. wdraża się na podstawie 
prośby Franciszka i Antoniego Mikosia po- 
stępowanie edyktalne. 

Dla Jana Mikosia ustanawia się kura- 
torem adw. dr. Afendę w Sanoku. 

Zarazem zarządza się publiczne wezwa- 
nie o udzielenie tutejszemu sądowi wprost 
lub też kuratorowi dr. Afendzie wiadomości 
o zaginionym Janie Mikosiu. 

Wzywa się Jana Mikosia, aby stanął 
w sądzie lnb w inny sposób doniósł sądowi 
o swem Żywiu. 

, Po upływie roku od ostatniego cgłoszo- 
szenia edyktu w „Gazecie Lwowskiej“ roz- 
strzygnie Sąd na ponowną prośbę o uznanie 
za zmarłego. 

C k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 14. czerwca 1902. 


L. ez. Ne. LIL. 509/2 (2) (6098 1—3) 

C. k. Sad powiatowy w Borszczowie na 
prośbę Schmila Fenstera z Krzywcza wdra- 
żając postępowanie amortyzacyjne wzywa po- 
siadacza policy l. 27.396 „Towarzystwa „Gisela 
Verein zur Austattung heiratsfahiger Mädchen“ 


z daty Wiedeń 22/8 1899 aby policę wy- 

żęj wymienioną w przeciągu roku od dnia 

ogłoszenia edyktu tem pewniej w sądzie oka- 

zał, ileże w przeciwnym razie po bezskute- 

cznym upływie powyższego terminu na żąda- 

nie podającego za umorzoną uznaną zostanie. 
Borszczów, 6. maja 1902. 


L. cz. A. 64,2 (3) (6103 1—3) 

Wzywa się Michała Kosztowskiego z 
miejsca pobytu nieznanego, aby do roku o- 
świadczył się do spadku po Piotrze Kosztow- 
skim 25. lipca 1901 zmarłym, inaczej bo- 
wiem rozprawę spadkową przeprowadzi się Z 
jego kuratorem Jędrzejem Wssarabem z Pa- 
włokomy. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Dynów, dnia 18, kwietnia 1902. 


L. cz. IV. 944/98 (8) (6096 1—3) 

C. k. Sąd pow. w Brodach Oddział I., że 
zmarli w Brodach Izrael Leib Imri dnia 22. 
września 1894, a Naftali Imri dnia 26. listo- 
pada 1892 bez pozostawienia rozporządzenia 
ostatniej woli. 

Ponieważ nie można odszukać spadko- 
bierców, przeto wzywa się wszystkich, którzy- 
by do tych spadków rościli sobie prawa 
dziedziczenia, ażeby je zgłosili w przeciągu 
roku licząc od daty edyktu i tytuł prawny 
wykazali, albowiem w razie przeciwnym 
przewody spadkowe ukończone zostaną z u- 
stanowionym kuratorem mas spadkowych 
adw. dr. Wagnerem i ze zgłaszajacymi się 
spadkobiercami, względnie spadki przyznane 
zostaną c. k. Skarbowi Państwa jako bez- 
dziedziczne. 

Brody, dnia 3. lipca 1902. 


L. ez. T. IL. 4/2 (1) (6141 1—3) 

C Sąd obwodowy jako haadlowy 
w Jaśle na prośbę Towarzystwa oszczędności 
i kredytowego w Zmigrodzie wzywa obecnego 
posiadacza zagubionego wekslu z daty Zmigród 
30. grudnia 1900 na 550 kor. opiewającego 
w trzy miesięca od daty płatnego, na własne 
zlecenie przez Gimpla Weinsteina wystawio- 
nego i żyrowanego, przez Herscha Weinsteina 
akceptowanego i przez Salamona Weinsteina 
dalej żyrowanego, w języku niemieckim wy- 
stawionego, aby w przeciągu 45 dni od dnia 
ostatniego ogłoszenia edyktu, weksel ten tut. 
sądowi przedłożył, gdyż po bezskutecznym 
upiywie tego terminu na ponowny wniosek 
Towarzystwa oszczędności i kredytowego w Zmi- 
grodzie, weksel ten za umorzony uznany zo- 
stanie. 

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział TI. 
Jasło, dnia 28. kwietnia 1902. 


Zi. T. 8/2 (2) (6144 1—3) 

Von Seiten des k. k. Kreisgerichtes 
wird der unbekannte Besitzer des in Verlust 
gerathenen Spareinlagbiichels des Oreditverei- 
nes für Handel und Gewerbe in Boryslau 
reg. Genossenschaft mit beschinkter Haftung 
datto 23, December 19,0 Nr. 557 iib'r eine 
auf den Namen Samuel Teicher lautende ein- 
lange per 60 Kronen aufgeforteit, das besa- 
gte Spatkassebichel binnen sechs Monaten 
hiergerichts vorzulegen, widrigenfalls dieses 
Sparkassabüchel für nul und nichtig wird 
erklärt werden. 

K. k. Kreisgericht, Abtheilung V. 

Sambor, am 26. Juni 1902. 


L. cz. T. IV. 8/2 (2) (6145 1—3) 

Na wniosek Michała Czerlinki, syna 
Wasyla i Anny Ozerlinka wdraża się postę- 
powanie celem uznania Michała Czerlinki, 
syna Jurka za zmarłego i utanawia sę dla 
niego kuratora dr. Rosenfelda, adw. w Tar- 
nopolu. 

Tenże Michał Ozerlinka urodzony w Za- 
leszczykach w roku 1856 po śmierci ojca 
swegu jako mały chlopiec chodz.ł z wujem 
swoim Iwanem Qzerlinka do Mołdawii na 
robotę. 

Mając około lat 14 przybył w r. 1871 
po raz ostatni do rodzinnej wsi, a po jedno” 
dniowym pobycie opuścił ją napowrót, poczem 
wszelki ślad o nim zaginął. 

Wszystkim, którzyby o nim jaką wis- 
domość mieli wzywa się, aby o tem w prze- 
ciągu roku sądowi, albo też kurstorowi zagi- 
nionego donieśli. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Tarnopol, dnia 28. czerwea 1902. 


L. 810/02. (6133) 

Wydział Krakowskiej Izby adwosackiej 
ogłasza, że dr. Henryk Kronhelm-Nordheim, 
adw. w Tarnowie z wykonywania adwokatury 
z dniem 30. czerwca 1902 zrezygnował i że 
jego generalnym substytutem ustanowiony 
został dr. Hersch Jakób Miitz, adwokat w 
Tarnowie. 

Z Wydziału Izby Adwokatów. 
Kraków, 27. czerwca 1902. 


| 


L. 85.881. 
OBWIESZCZENIE. 

W celu wymiaru odszkodowania ze 
Skarbu Państwa za świnie użytkowe i hodo- 
Włane, wybite w Galicyi na podstawie ces. 
rozporządzenia z dnia 15. września 1900 (Dz. 
P. p. Nr. 154), ustanawia się po myśli art. 
L $. 3 powołanego ces. rozporządzenia i sto- 
sownie do rozporzadzenia wykonawnego z dnia 
18 września 1900 (Dz. p. p. Nr. 155) na 
UT. kwartał 1902 przeciętne ceny za kilo 
gram żywej wagi mięsa według następującej 

ryfy: 


1. 
Świnie rasewe (angielskie). 
R) Prosięta do 4 miesiecy . . . 1 K 88 h 
) Warchlaki od 4—19 miesięcy. 1 K 18 h 
¢) Świnie powyż 10 mięsięey . . 1 K — 
Il. 
Świnie półkrwi (rasy poprawnej). 
a) Prosięta żo 4 Me o EM 
b) Warchlaki od 4—10 miesięcy . — K 94 h 
c) Świnie powyż 10 miesięcy. . — K 84 h 


Świnie rasy krajowej. 
4) Prosięta do 4 miesięcy . . . * . 81h 
b) Warchlaki od 4 -10 miesięcy 


_€) Świnie powyż 10 miesięcy . . . 9 h 
Z e. k. Namiestnietwa. 
We Lwowie, dnia 21. lipra 1902. 
L. W. kr. 48 641. (6121) 


OBWIESZCZENIE. m 
Wydział krajowy Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Kra- 
kowskiem podaje do powszechnej wiadomości, 
łe dnia 1. sierpnia 1902 o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w gmachu sejmowym 
W sposób używany przy losowaniu obiigów 
długu Państwa dziewiętnaste (XIX.) losowanie 
 obiigacyi 40/, galicyjskiej pożyczki krajowej 
1 roku 1893 emitowanej w sumie 58,650.000 
oron 
Stosownie do planu umorzenia tej poży- 
czki wylosowane będą następujące obligacye: 
Ser. A. sztuk 184 100 =K 1.800 K 


„ B. „ 824 200 = K 16.400 K 
» 0. 23 å 1000 =K 23090 K 
„ D. „ 794 2000 = K 158.000 K 
RE „ 74 10000 = K -70000 K 


Ogółem imiennej wartości . . 269.200 K 
Wynik losowania podany będzie do pu- 

blicznej wiadomości w urzędowej „Gazecie 

lwowskiej“, w gazecie wiedeńskiej „Wiener 

Źeitung”, w Berlinie, w Frankfurcie n/M. 

t w Hamburgu. 

3 Z Wydziału krajowego 

Królestwa Galicyi i Lodomery! wraz z Wiel 

kiem Księstwem Krakowskiem. 

Lwów, dnia 15. lipca 1902. 


L. 834 02. (6134) 

Wydział Krakowskiej Izby adwokackiej 
ogłasza, że p. dr. Eugeniusz Hubaczek, adw. 
W Krakowie 30. czerwca 1902 z adwokatury 
_ Zrezygnował i że jego substytutem ustanowio- 
Ry został p. dr. Jan Jakubowski, adwokat w 
Takowie. 

Z Wydziału luby Adwokatów. 

Kraków, dnia S. lipca 1902. 


L. ez. Gw. 491/2 (1) (6140) 
, Przeciw Ludwiee Wiśniowicz, której 
Miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
Został do e. k. sądu obwodowego w Jaśle 
Przez Tomasża Sochackiego pozew wekslowy 
© zapłatę 570 kor. 
i Na podstawie pozwu tego wydano dnia 
dzisiejszego wekskowy nakaz zapłaty. 
Celem strzeżenia praw !.udwiki Wiśnio- 


| Wiez, ustanawia się p. dra adw. Kornhausera 


W Jaśle kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
Zwana w rzeczonej sprawie na jej koszt i nie 
Gzpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się mie 
żgłosi lub pełnomocnika nie zamiacuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Jasło, dnia 3. lipca 1902. 


L. ez 0. VI 942 (1) (6301) 
Przeciw Karo!owi Kacha i Józefowi Kacha, 
Których miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
Slonym został do c. k, sądu powiatowego w 
dań neie pr.ez Zofię z Kachów Walatową 
Spól. pozew o zniesienie w-półnej własności 
Tezlności lwh. 94 ks. gr. gm. kat. Dąbrówki 
l lwh. 125 gm. kat. Wola bliższa. | 

Na podstawie pozwu z dnia 19. lipca 
1962 ©. IV. 94/2 (1) wpznsczony został ter- 
inin na dzień 31. lip'a 1902 o godz. 9 przed 
Bołudniem. 

Celem strzeżenie praw niewiadomych, 
lstąnawia się p. dra Dymidowicza, adw. w 
arcucie kuratorem 

Tenże kurator zastępywać będzie p :wyż- 
ych nieobecnych w rzeczonej sprawie na 
ich koszt i niebezpieczeństwe, dopóki oni 
tami w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomo- 
nika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Łańcut, dnia 21. lipca 1902. 


11 


L. ez. C. III. 38/2 (8) (6267) 

Przeciw Kseni Perun, której miejsce 
pobytu jest nieznane, waiesionym został do 
c. k. sądu powiatowego w Gorlicach przez 
Iwana Peruna Zdyni pozew 0 uznanie niewa- 
Żności kontraktu kupna sprzedaży. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyeneyę do ustnej rozprawy na dzień 29. sier- 
pnia 1902 o godz. © rano. 

Celem sirzeżenia praw pozwanej Kseni 
Perun, ustanawia się p dra Sterna, adw. w 
Gorlicach kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
ną w rzeczonej sprawie na jej koszt I niebez- 
pieczeństwo, dopóki ona się w sądzie nie zgło- 
si lub pełnem cenika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Gorlice, dnia 11. lipca 1902. 


L. cz. ©. II. 192/2 12) ; (6264) 

Przeciw Ołenię zam. Zurawel, której 
mie,see pobytu jest nieznane, Wniesionym Zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Czortkowie 
przez Matwija Malowanego pozew o uznanie 
prawa własności do p. b. 10%, p. gr. 826 
połowy, p. g. 13886, połowy p. g. 1327 i po- 
łowy p. g. 285 wchodzązych w skład ciała 
hip. wyk. hip. 1. 361 ks. gr. gm. kat. Zwi- 
niacz objętego. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę iia dzień 26. sierpnia 1902 o godz 
9 rano w tym sądzie sala Nr. LI. 

Celem strzeżenia praw Oleny zamężnej 
Zurawel, ustanawia się p. dr. Grzybowskiego, 
adw. w Ozorikowie kuratorem. „aj 

Tenże kurater zastępywać będzie, po- 
zwaną w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełuomoenika nie zamieauje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Czortków, dnia 24. czerwca 1902. 


E y 
Firmy. 
G. Zl. Firm. 125/2 (5884 3—3) 
VERLAUTBARUNG. 

Von Seiten des k. k. Kreisgerichtes in 
Sambor wird verlautbart, dass a f Grung 
der vorgelegten notarielien Beurkundung über 
die am 31. Mai 1902 in Wien abgehaitene 
7 ordentliche Generalversammlung der Han- 
noversch - galizischen Fetroleum - Geselschaft 
Opaka, registrirte Genossenschaft mit be- 
schränkter Haftung : 

1. Die Erg: nzungswahl des Herrn Bank- 
direktor Otto Dawisson in Hannover als Mit 
glied des Vorstandes (Direction) an Stelle 
des ausgeiretenen Herrn De Philipp Gold- 
schmidt gemäss § 30 der Statuten, 

2. Die Auflösung der Genossenschaft 
(Punkt 7 der Tagesordnung), welche mit 
Stimmen- Kinbelligkeit beschlossen worden ist 
($ 45 der Statuten). 

8. Die Bestellung der Direction d. i. 
der Herren Jos f Moller, Fabrikant in Wien 
I. Helferstolferstrasse 5, Rudolf Pink, Tage- 
nieur iu Hannover, Moritz Rochrs, Kaufmann 
in Hannover, Julins Blanck, Fondsmakler in 
Hannover, Emil Tergloth, Rechtsanwalt in 
Lidingshausen (Westfalen), Otto Dawisson, 
Bankdire tor in Hannover, zu Liquidatoren 
der Hannoversch-galizischen Petrolenm Gesel- 
schaft Opaka in Liquidation, 

4. Dass die Hannoversch-galizische Pe- 
troleum-Gesellsehaft Opaka in Liquidation 
von den Liquidatoren, collectiv in der Weise 
gezeichnet und vertreten wird, dass je zwei 
Liquidatoren unter der von wem immer ge- 
sehriebenen oder vorgedruckten Liqnidstions- 
firma: „Hannoversch - galizische Petroleum- 
Gesellschaft Opaka in Liquidation“, ihren 
Namen fertigen im Genossenschaftsregister 
eingetragen wurde, zugleich werden Giäubi- 
ger aufgefordert, sich bei der Genossenschaft 
zu melden. 

K. k. Kreisgericht, Abtheilung V. 

Sambor, am 21. Juni 1902. 


L. cz. Firm. 262 2 spół. I 155 (6165) 

Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

pojedynczych i <półkowych 

WpSśa o w rejastrzu dla {irm spółko- 
wych. : 

Siedziba firmy: Przemyśl. 

Brzmienie fiimy: O kiernia i bandel 
win, D-zyderynsza Scholza w Przemyślu 

Wstąpili : 
wierz Scholz, skutkiem tego spôtka handlo- 
wi jawna od 17. czerwea 1902. 

Wy stąpił : Dezyderyusz Scholz. 

, Upoważaieni do zastępstwa: obaj spól 
nicy wspólnie z wykluczeniem każdego z sich 
cd prawa samodzielnego zastępowania spółki. 

Podpis firmy (F Z): Pod napisem 
lub pieczęcią firmy podpiszą obaj spóluicy 
imię i nazwisko, 

Data wpisu: 23, czerwca 1902. 

C, k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Przemyśl, dnia 7. lipca 1902. 


bronisław Scholz i Włodzi | SZZĘE 


(L. ez. Firm. 487,2 Stow. II. 141 (6092) | handlowego dla stowarzyszeń zarobkowych i 


| Obwieszczenie. gospodarczych, wzywając jednocześnie wie- 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w |rzycieli, by możliwe swe pretensye do za- 
Krakowie ogł' sza że wpisano do rejestru dla | rządu powyższego stowarzyszenia zgłosili. 


stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych z : è 

firmę Y Spólka cszezędności i rad A LĄ uk ACE JA 

Babicach, stowa:zyszenie 

nieograniczoną poręką*. ; 
Siedzibą Stowarzyszenia jest gmina Ba- 


zarejestrowane z 


L. ez Firm. 941 stow. I. 31 
Ogłoszenie. 

Wpisano dnia 4. lipea 1902 w rejestrza 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczycych 
przy firmie „Powiatowe Towarzystwo kasy 
zaliczkowej w Gródku, stowarzyszenie zare- 
jestrowane z niergraniczoną poręką* że na 
walnem zgromadzeniu członsów odbytem 
dnia 22 czerwca 19032 zatwierdzono wybór 
następujących członków dyrekcyi i ich zastę- 
pców, jako to: 

Karola Meissnera na dyrektora, 

Szezepana Hspkę, na zastępcę dyre- 
ktora, 

Jakóba Szturmę, na kasyera, 

Sebastyana Bayera, 
syera, 

Adolfa Landaua, na kontrolora, 

Jana Hapkę, na zastępee kontrolora. 

0. k Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 4. lipea 1902. 


(6217) 


bice. 

Stowarzyszenie powyższe zawiązało się 
na podstawie statutu uchwalonego w dniu 
2t. kwietnia 1902. i 

Celem spółki jest udzielanie członkom 
pożyczek, danie możności umieszczania na 
procent pieniędzy i popierania tworzenia spó- 
łek i stowarzyszeń zarobkowych w okregu 
spółki. ść, 

Zarząd składa się Z przełożonego, jego 

ząstępey i pięciu innych członków. 
i Podpis spółki następuje w ten sposób, 
iż pod pieczęcią (stampilią) firmy kładzie 
podpis przełożony zarządu względnie jego za- 
stępca i jedea z członków zarządu. 

Pierwszy zarząd składa się z następują- 
cych -ezłonków : 

1. ks. Jacenty Kopiński, proboszez w 
Babicach, jako przewodniczący, 

2. Wincenty Noworyta, rolnik w Za- 
górziu, jako zastępca przewodniczącego, 

3. Marcin Kosowski, rolnik w Babi- 
cach, jako członek, 

4. Jan Błasiak, rolnik w Babicach, jako 


na zastępcę ka- 


L. cz. Firm. 272/2 stow. III. 60 (6164) 


bwieszczenie. 


członek f ć 
5. Marcin Adamski, rolnik w Babicach C. k Sąd obwodowy jako handlowy w 
jako członek, ' | Przemyślu ogłasza, iż w rejestrze dla stowa- 
6. Józef Wojcik, rolnik w Metkowie rzyszeń zarobkowych i gospodarczych przy 
| jako ezłonek, '|firmie „Towarzystwo oszezędności i kredytu 


w Husakowie, stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczoną poręką* wpisano zmianę stą- 
tutu w $$. 13, 15, 19, BI, 35, 37 i 46. 


Przemyśl, dnia 7. lipca 1902. 


7. Jan Gwizdz, rolnik w Jankowicach, 

członek. 

Odpowiedzialność członków za zobowią- 

zania stowarzyszenia jest nieograniczoną, 

Każdy członek jest obowiązany wpłacjć 

do kasy spółki jeden udział wynoszący 10 

koron. 

Jeden członek nie może mieć więcej 
niż 5 udziałów. 

Ogłoszenia społki umieszczane będą na 
tablicy na domu Nr 93 w Babicach. 

i Wrazie potrzeby umieszczać będzie spół- 
ka swe ogloszenia w czasopiśmie, które wy- 
znaczy Rada nadzorcza. 

Kraków, dnia 27. czerwca 1902. 


Jako 


G. Zl. Firm. 925 Enz, III. 115 (6218) 
Anderungen und Zusätze zu bereits Bin- 
getragenen Einzel- und Gesellschaftsfirmen. 

Eingetragen wurde 
Einzelfirmen. 

Sitz der Firma: Lemberg. 

F.rmawortlaut: „Orenstein & Koppel“. 

Procura des Eduard Gieldziński gè- 
löscht. 

Datum der Eiatragung: 2. Juli 1902. 

K. k. Landes- als Handelsgericht, 

Abtheilung IV. 
Lemberg, am 2. Juli 1902. 


im Register für 


L. cz. Firm. 250 I. 200 (6166) 
Zmiacy i dodatki do wpisanych już 
firm pojedyńczych. 

Wpisano w rejestrze dla firm spółko- 
U. cup. ©ipu. 56 Cros, Il. 24 
OmoBimeue. 
| JI. k. Cyą okpymkEni Ako rauxreBuń 
Bizga II. B Cramie.raBoBi oronomye mo 
uopygaa mvóm upa ipri „Liąripeka Cuis- 
Ka“ AIA ToproBai óe3porawu i xyxo06010 po- 
TaTOł0, TOBApHCTBO 3ApeeYTpoBAHE 3 oÓWe- 
eHO HMOpyKOłO BIIACAB B peec?pl Mo Ha 
BATAJBHHX gÓspax Bi4ÓYBIIAX CA B ĆranieJIa- 
BOBi „aa 2. cigna 1902 Buópani gieramrn 
aJeH:Mn Paga ynpaBiatogoi ap ILlacnni 
Cemseknń, xp Ćrefaa Pegar, ap Koce 
Jlesunwiit, xp Maman Casqas, IOnau Ci- 
qduAbcknmi Haa Kokopyxa, 0. A.rekcaH; rep 
Crefamoguu, Isan Bigań, Iaaaxiń Typma- 
HOBMy, Mocup Dypnk, ap Muxańxo Komo- 
Óa i o. Epomim Bapum, ra mo 3acTyuHuKa- 
MA 4JeHiB Paga BHÓpaBi Bierazu lean Ke- 
qe6ań, Casan Jlesunkiń i Teoxnop Craxe- 
BHJ, a Ha 3aciraHto Paru AHA 15, ororo 
1902 Bmópani sierada ako npeźcirareAB 
Paza ynpasasiodon ap IlacHnń Ceasckif, 
AKO 33CTyiHAR nupeźciąareJa xp Muxaftno 
Ronwóa, ako cekperap ap Koers .leBn- 
nKkiń. 
OragicJraBiB, AHA 4. qBBirua 1902. 


wych. 

Siedzita firmy: Przemyśl. 

Brzmiewie firmy: Jakóba Wiklera wdo- 
wa, handel towarów żelaznych w Przemyślu. 

Wstąpii: Ozyasz Frizeh, kupiec w 
Frzemyśla i Naftali Wikler, kupiee w Prze- 
myślu. 
.  ,Upoważnieni do zastępstwa: wszyscy 
Jagr spo'nicy z tem, że wykonywać to Za- 
stępstwe będą zawsze dwaj spólnicy wspól- 
nie. 


(6193) 


„Podpis firmy: pod brzmieni m firmy 
podpis własuoręczny dwóch spólników. 
bata wpisu: 30. czerwca 1902. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy. 
Oddział II. 
Przemyśl, dnia 5. lipca 1902. 


L. cz. Firm. 197/2 (6168) 
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie jako 
handlowy o. łasza niniejszem, że gdy Towa- 
rzystwo kredytowe dla handlu i przemysłu 
w Sokolowie, stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczoną odpowiedzialnością na walnem 
zgromadzeniu 9. czerwca 1902 rozwiązało 
się i zlikwidowało — zarządzono z dniem 
dzisiejszym wykreślenie tej firmy, z rejestru 


batari ab. v DR ESZAKEARIEEY DDR. EAEE 4 ZEAOÓW Z MA TEZ ACRID 1. 
Doniesienia prywatne. 


Ogłoszenie. 


W «niu 5. sierpnia 1902 o godzinie od i0 do 12 
odbedzie się w Ratuszu publiczny przetarg na budowę ko- 

dla jednaga szwadronu Jazdy. 
l Cena kosztorysu wynosi 259.600 koron. Wadyum, 
kióre złożyć należy przed rozpoczęciem przetargu w Kasie 
miejskiej wynosi 5°, za ierowanej kwoty. 

Plany, kosztorysy, warunki ogółowe i szczegółowe 
przejrzeć można w biurze budownictwa miejskiego codzien- 
ne od godziny 9 do 12. 


Tarnów, dnia 2i. lipca 1902. 


(6284 1—3 


Z OO O ZA WE OE EE O O AE Z EE WE W PZ 


Burmistrz: 


W. Rogoyski, 


j 12 


p parządczyni w średnim wieku znająca się na 
A kuchni, poszukuje prsady zaraz. —, Zgłoszenia 
przyjmuje pod literami W. D. ulica Śniadeckich 
Nr. 4, 1 drzwi na prawo. 


BĘ” Otwarto 


w Pasażu Mikolascha 
Sa uticy IScętej 


Kiis 


TUTKI 


ze specyalnej bibułki 


Abadie“ 


Najnowszy francuski 


Chromo-Fotoskop 


Świał i życie w barwnych | 
obrazach plastycznych. = 
Widoki natury == podróże = Stolice świa- 
ta = Wyprawy naukowe = Wypadki histo- | § 
ryczne = Obrazy z postępu cywilizacyi = 
Sztuka i nauka = itd. itò. 
== Zmiana obrazów co tygodnia == 
00 13-go lipca 
Okolice gór Jlercyńskich - - 
Zamki = Ruiny = Wodospady etc. etc. = 
Wstep 1O ct. 
Otwarte od 10-tej rano do 10-tej wieczór. 


są powszechnie 
uznane za najlepsze ! 
Wszędzie do nabycia. 


Sprzedajemy następujące książki jak 
długo zapas starczy po cenach zmæeczmie 
zmiżenych. 

Laskowski, Zużyty, kartki z życia, dawniej 

4 kor. cena 1 kor. R 
Junosza Klemens, Wnuczek, i inne nowele 

i obrazki, dawniej 3 kor., cena 1 kor. | 
Ariel, Ułudy, powieść współczesna, dawniej 

4 kor. cena 1 kor. > 
Miecznik, Owanes Ohana, powieść, dawniej 

4 kor., cena 1 kor. 

Wszystkie powyższe książki razem, zamiast 
15 kor. wysłane zostaną za nadesłaniem 3% 
kor. 50 hai. przekazem pocztowym. 


Ekspedycya Tygodnika Mód i Powieści, 


R ta Piw iS SARAOOEE > Lwów, Pasaż Hausmana. | 
Brobne ogłoszenia = 
od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym a 
okien Kuryer Kolejowy 
okój frontowy umeblowany z osobnym wcho- 4 
dem dla osób wolnych. Batorego 82 I. p. zawiera: 


Najdokładniejszy rozkład jazdy 
dla Galicyi i Bukowiny. 
Wszelkie połączenia z zagranicą 
i do miejsc kąpielowych. 

Ceny biletów jazdy. 

Mapę sytuacyjną. 

Dział informacyjny etc. etc. 


nteligentny kupiec Wiclkopolanin, lut 32, 

żonaty, z gimnazyalnem wykształceniem, 12 lat 
praktyki w branży machin rolniczych, parowych, 
mleczarskich oraz kolei polnych, poszukuje natyeh- 
miast odpowiedniego stanowiska we fabryce, skła- 
dzie maszyn lub jako kasyer w większym majątku 
ziemskim, łaskawe oferty sub I. T. 18 do ekspe- 
dycyi pisina niniejszego. 


Meble gięte. 


Bracia Tercyarza św. Franciszka posłu- 
gujący ubogim, Liwów, ulica Klepa- 


biurach dzienników, trafikach. 


rowska 15 — wózek zabiera mebie do | = Cena 12. cb. = 
naprawy i rozwózi naprawione i nowo 
zakupione. 


Lwów, Pasaż Hausmana l. 9. 


“Le Figaro" 
„Gil Blas“ 
„Le Journal“ 


Losy na spłaty miesięczne 


z prawem do wygranych po złożeniu pierwszej raty 
poleea dom bankowy 


Schütz i Chajes 


we Lwowie, pl. Maryacki 7. 


Kupno i sprzedaż efektów, losów i menet. 
Wypłata kuponów. Bezpłatna rewizya losów i efektów. 
Kalendarzyk wysyła się bezpłatnie. 


Nowy transport kawy ; 
IE. Pegan 


każdego dzia 
„Le Journal pour tous“ 
„Gil Blas illustré“ 


każdego tygodnia 
do nabycia w biurze gazet i ogłoszeń 


Triest St. Francesco 6. 4 
Santəs 1 kilo 2 K. 10h. OŁ Sokołowskiego 
Portorico 1 kilo. 2 K. 60 h. 4 k 
Ceylon 1 kilo 3 K. — b.| we Śwowie, Pasaż Jlausmana 9. 
Oliwy 5 kg. 6 K. 50 h. Przez czas kąpielowy przyjmuje również 


Wysyła się za pobraniem pocztowem | abonament na wymienione pisma na każdy 
tylko paczki 5-kilogramowe. przeciąg czasu do każdej miejscowości. 


ETEF EE <ĘA7 - ENAR TT 


a wszystkie 
bez wyjątku pisma codzienne miejscowe, zamiejscowe, wie- 
deńskie, zagraniczne, tygodniki, illustracye _ artystyczne, 
pisma humorystyczne, mody, żurnale, przyjmuje prenume- 
ratę z dostawą w miejscu lub wysyłką na prowincyę, po 

cenach redakcyjnych 
Ajencya dzienników i ogłoszeń Sokołowskiego 
Lwów, pasaż Hausmana 9. 
PF Ogłoszenia do wszystkich pism najtaniej. "GRĘ 


L. 6466 ex 1902 (6242 2—3) 


Ogłoszenie. 


Celem sprzedaży jodłowego i świerkowego drzewa użytkowego 
a okręgu gospodarezego Dora na 5 ewentualnie f0 lat począwszy 
od 1. stycznia 1903 przeprowadzoną zostanie w tutejszej c. k. Dy- 
rekcyi lasów i dóbr skarbowych, Oddział II. licytacya za pomocą 
pisemnych ofert. 

Bliższe warunki tej sprzedaży przejrzane być mogą w godzinach 
urzędowych w tutejszej e. k. Dyrekeyi lub też w c. k. Zarządach 
dóbr skarbowych w Nadwórnie, Delatynie lub Dorze. 


C. k. Dyrekcya lasów i dóbr skarbowych Oddz. Il. we Lwowie. 
Lwów dnia 18. lipca 1902. 


Z drukarsi Wł. Łosióskiego ul. Ossrrieckiege 1. iż. Telefoa Nr. 527. 


(Zarszdca Wł, J. Weber). 


Aptekarza Thierrege (Adolfa) LIMITED 
prawdziwa centyfoliowa maść wyciągająca 


jest najsilniejszą maścią wyciągającą, przez gruntowne oczyszczenie 
uśmierza ból, leczy szybko, chociażby miewiedzieć jak zastarzałe rany, 
a przez zmiękczenie uwalnia ranę od wszelkiego rodzaju obcych 
ciał jakie się do riej dostały. Dostać można w aptekach. (Pocztą 
opłatnie 2 słoiki 3 kor. 50 bal. Avtekarz Thierry (Adolf LI- 
MITED w Pregrada przy Rohitsch - Sauerbrunn. — Unikać 
naśladowań i uważać na obok umieszezony, na każdym słoiku wy- 
palony, znak ochronny i firmę. 


Otwarte cały rok. | 


SANATORIUM | 
Bra Fugeniusza WAJGLA 


Lwów, ul. Hausnera 1. 11, 
pod adm. kierownietwem Kazimierza Soleckiego. 


Nowo urządzone i przebudowane. 
Przyjmuje chorych na stały pobyt, celem leczenia 
wszelkich chorób, z wyjątkiem zakaźnych i umysłowych. Prospekta 
na żądanie wysyła Zarząd. 


Otwarte cały” rok. 
Otwarte cały rok. 


| Otwarte cały rok. l 
(6132 3—3) 


L. 5624/902 


Obwieszczenie. 


Dnia 8. sierpnia b. r. przed południem w sali tutejszego magistratu 
odbędz'e się publiczna licytacya zapomocą ofert pisemnych, celem wydzierża- 
wienia na okres czteroletni od 1. stycznia 1903 s'ę rozpoczynający: 

a) prawa propinacyi t. J. prawa wyszyaku piwa, wódki, maliniaku, wiśnia- 
ku, śliwowicy i miodu na całem terytoryum miasta Stryja z przedmieściami 
Zapłatyn i Szumlańszczyzna, tudzież przysługującego tej gminie z mocy usta- 
wy z dnia 5. sierpnia 1876 1. 44 dz. u. kr. prawo pobora opłat od wprowa- 
dzonych w obręb miasta Stryja i przedzaieści trunków w tej ustawie wymie- 


Do nabycia we wszystkich księgarniach, | nionych ; 


b) prawa propinacyi w gminach Duhby i Grabowce powiatu Stryjskiego 
a to w tej rozciągłości w jakiej gmina miasta Stryja to prawo ua mocy kon- 
traktu z dnia 28. czerwca 1899 z c. k. Dyrekcyą funduszu propinacyjnego 


Biuro dzienników Sokołowskie go|zawartego posiada i posiadać ma prawo. 


c) bu!ynków do tych praw dodanych. 
Jako cenę wywołania rocznego czynszu ustanawia się: 


1. za prawo propinacyi w mieście Stryju z przedmieściami 80.335 K 
2. za prawo poboru ojłai od wprowadzonych w obręb gminy 

Stryj trunków ustawą z duia 5. sierpnia 1876 Nr. 44 

Dz u. kr. unormowanych na kwotę . . . . . . 80.338 K 
3. za prawo propinacyi w gminach Duliby i Grabowce 6 000 K 
4. za dodane budynki w Stryju i w gminach Duliby i Grabowce 1.524 K 


Razem „ . 168.200 Re 
słownie: Sto sześćdziesiąt ośm tysięcy kar. | 
Wszystkie powyższe prawa wydzierżawione zostaną tylko razem i nieodłącznie. 
Oferty mają być zaopatezone w wadium 16 820 koron. 
Bliższe warunki mogą być w biurze magistrata przeglądane. 
Stryj, dnia 26 czerwca 1902. 


Zarząd król. miasta. 


+» NI ERITAR‘ 


okład wr SWiedrmiu. VI.  Websasse 22. 
Towarzystwo dia handlu i skladów herbaty 
praci K. i 6. Popow w Moskwie. 


C. i k. nadworni dostawsy Austro-Węgier. 
Nadwornych destaweów Iech królewskich Mości, króla: Grocyi, Szwacyi i Norwegii, 
Belgii i Rumunii. 

Grand Prix 
najwyższe odznaczenie 5a 
wystawie w Antwerpii 1694 r. 


Dostawcy dworu cesarsko-rosyjskiego, 


Złoty medal, w roku 1892. 
Grend Prix w r. 1900, 


najwyższe odznaczenie na wysta- 
wach powszechnych w Paryżu. 


Złoty medal 


najwyższe odznaczenie na 
wystawie w Nztokkolmia 
1897 r. 


CENNIK. 


Ceny w koronach za jedną paczkę rosyjsk. wagi (l funt ros. = 410 gram ) 


wana herbata 


pokluNroj 1| a| sl sa| «| s| ef z| 8 hisia 
JA 15.20|11.---19.—- 9.—| 8.20) 7.60| 6.70| 5.80, 5.20] 4.30] 6.70 
a | 7.60 550 5—| 4.50 110] 3.80) 3.35 228 2.60| 2.15] 3.35 
1, 3.80| 2.75) 2.55| 2.25 2.05) 3.90| 1.70| 1.45] 1.30| 1.10| 1.70 
da |= | = | — | — | 1.05) -35| —.-85|-—.75| ---65| —.55| — 85 


rezgazri | gpakswarie bozpłatnia 
Papier fabryki papieru J Fialkoeskich. 


Przy adbiorzn za 20 aron. 


